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Niedziela, 22 Grudnia 1912. 


Rok 102. 


Wyskodzi codaisunie o godzinie 5 po południa 
z wyjątkiew dmi pobwiątecznych. 

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
poczta [6 hal. — Biura Redakcyi i Administracył 
uiiea Czarnisckiege 1. Id. — Ekspedycya miejscowa 
w bius dzienników St. Ssksłowskiege, Ulloa Jaglel- 
lonska I. 3. ~- Lisiy należy frankować. 


KMazlamucje ożwarie wolne od opaty, 


Falate Redazayi Hz. 2. 


PesssBmBoruta 


zamiajstswa: 
= „320 
. 18 K, 


recznie . 


półraoznie . mtęslęcznia 


ówierórscznie 8 K —- h, 
2 K 70 h, 


| 


mie6jscoWA: 
. 24 K, | ówiorórsozsie . 
12 K, | mleelgozuis . . . 


reczale . 
półrscznigę . . 


W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich inzych państwach 3 K 89 h miesięcznie. 


„Przeweónik aaukswy | iltaracki*, dodatek miesięczny do Gasety Lwowskiej, otrzymują cato- 
1 poor abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do konea czerwca 
lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi | K 59 h, dzedzy 60 h. 
„Przswadsik prenumerowany osobne kosztuje & E. 


Cery ogioszoń: Wiersz paćliowy leż itge 
miejsce 20 kal. 

Tabelaryczne i liczbowe po 38 hal. pade- 
słane po 60 bal, za wiersz lub jego miejsca miary 
petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj» 
muje wylgeznis: Biuro dzienników Sekeinwsklege 
ws Lwowie Ulica Jaglellonska I. 3. W Paryżu wyż 
łącznie Agencya: C. Adam (V. do Rsezkowski: 38 
Rue de Varssat. 


LAPROSZENIE DO PRZEDPŁATY. 


0D REDAKCYI. 
Utrzymanie felietonu Gazety Lwowskiej 
i jej działu literackiego na odpowiedniej 


Przedpłata na „Gazetę Lwowską“ | wyżynie, a w tym celu gromadzenie pierw- A wire a 
szorzędnych sił pisarskich, będzie jak dotąd tów konceptowych Namiestnictwa: Stanisła- 


wynosi : 
W miejscu: 
rocznie (od 1 stycznia do koń- 
ca grudnia) . 
półrocznie (od 1 stycznia do 30 
czerwca) re, Zr 
ćwierćrocznie (od 1 stycznia do 
31 marca) j 
miesięcznie (od 1 do końca każ- 
dego miesiąca) 


4K 
12 K 


6 K 


Zamiej sco wa; 


rocznie 
półrocznie 
ćwierćrocznie 
miesięcznie . 


8 K — 


tak i w r. 1918 usilnem staraniem redakeyi. 


Obok imion znanych i zasłużonych, 
znajdą Czytelnicy nazwiska rałodych a peł- 
nych talentu pisarzy, których redakcya za- 
wsze chętnie do współudziału zaprasza. 

W r.1913 zamieszczać będziemy utwo- 
ry: Teodora Jeske-Choińskisgo, Ha- 
joty, Anatola Krzyżanowskiego, Zy- 
gmunta Sarneckiego, Macieja Wierz- 


2 Klbińskiego, Henryka Zbierzchowskie- 


go, Jerzego Żuławskiego i w. i. 
W felietonia zamieszczać również bę- 


32 K — h|dziemy listy z Krakowa, Warszawy, 
16 K — hj Wiednia, Paryża, Berlina i t. d. 


Najnowsze wydawnictwa, Teatr, malar- 


2 K 70 * stwo, rzeźba, muzyka, będą i nadal omawia- 


Prenumeratorowie roczni lub pół- | ne wyczerpująco i rzeczowo. 


roczni (którzy prenumerują od 1 


W tece „Przewodnika naukowego i li- 


stycznia do końca grudnia lub do koń- | terackiego* posiadamy prace najwybitniej- 


ca czerwca) otrzymają „Przewodnik Na- 
ukowy i Literacki*, dodatek miesięczny 
do „Gazety Lwowskiej“ bezpłatnie, 
ćwierćroczni zaś i miesięczni za do- 
płałą, a to: 


ćwierćroczni . 1 K 50 * 

miesięczni .— K 60 2 

„Przewodnik* prenumerowany 080- 
bno, kosztuje: 

rocznie sK 

półrocznie 4 K 

ćwierćrocznie 2K 


W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


szych naszych historyków i krytyków lite- 
ratury. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 15 
grudnia b. r. nadać najmiłościwiej naczelni- 
kowi gminy w Szczuwinie, praktykującemu 
lekarzowi dr. Karolcwi Rudnickiemu, 
tytuł radey Cesarskiego z uwolnieniem od 
taksy. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 13 


14 


| 


grudnia b. r. nadać najmiłościwiej kanceliście 
dyrekeyi policyi w Krakowie, Henrykowi 
Schrótterowi, złoty krzyż zasługi. 


P. Namiestnik zamianował praktykan- 


wa Cisłę i Stanisława Jedlińskiego, 
koncypistami Namiestnietwa. 


P. Namiestnik zamianowsł asystentów 
weterynaryjnych: Ignacego Krzysztonia. 
Kazimierza Barskiego, Kazimierza Wido- 
tę, Michała Prydatkiewicza i Kazimierza 
Maryniarczyka, weterynarzami powiato- 
wymi. 


P. Namiestnik przeniósł weterynarzy 
powiatowych: Gwidona Sokołowskiego 
z Radziechowa do Husiatyna, Maksymiliana 
Domaszewskiego z Husiatyna do Sokala, 
Henryka Fabiańskiego z Horodenki do 
Bochni, Władysława Kozłowskiego z So- 
kala do Chrzanowa, Ignacego Krzysztonia 
ze Zborowa do Rawy ruskiej, Kazimierza 
Barskiego ze Lwowa do Niska, Michała 
Prydatkiewicza z Niska do Nowego 
Targu i Kazimierza Maryniarczyka ze 
Lwowa do Żółkwi. 


P. Namiestnik przeniósł weterynarza 
powiatowego, Samuela Hirscha, ze Szczako- 
wej do Radziechowa. 


Obwieszczenie 


e. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 21 gru- 
dnia 1912 1. XVII. 14423/70, z wykazem 
panujących w Galieyi chorób zarazliwych zwie- 
rzęcych, zestawionym na podstawie sprawo- 
zdań e. k. starostw, przedłożonych od 14 do 21 
grudnia 1912, — zamieszczone jest w „Dzien- 
niku urzędowym* dzisiejszego numeru Ga- 
gety Lwowskiej, 


CZĘŚĆ NIEURZEDOWA. 


Lwów, 21 grudnia. 


Z Koła polskiego. 


O posiedzeniu Koła polskiego w d. 20 
grudnia wydano następujący komunikat: 

Prezes zawiadamia, że otrzymał od prof. 
Balasitsa i Fiericha podziękowanie za przed- 
stawienie ich Izbie posłów przez Koło na 
członków Trybunału stanu. 


W sprawie Uniwersytetu ruskiego od- 
bywają się dalsze rokowania i dlatego Pre- 
zydyum Koła nie uchwaliło jeszcze zdać spra- 
wy Kołu. Podstawą tych rokowań, co się sa- 
mo przez się rozumie, jest uchwała Koła z 
d. 22 maja b. r. 


Na najbliższem posiedzeniu Izby w 27 
b. m. nastąpi dokończenie dyskusyi nad 
pragmatyką służbową, a potem załatwione 
być ma prowizoryum budżetowe i kilka in- 
nych spraw, z których powstały z inieyaty- 
wy Koła projekt ustawy o uwolnieniu od po- 
datku bydła, dorzynanego z konieczności, 
wejdzie na porządek dzienny Izby zaraz po 
prowizoryum budżetowem. 

Nad zasadami planu finansowego i umo- 
żliwieniem sanacyi finansów krajowych toczą 
się jeszcze obrady między stronnietwami. 
Nie doprowadziły one dotychczas do porozu- 
mienia, ale istnieje zamiar przyspieszenia ich 
zaraz po świętach, by znależć potrzebne po- 
krycie na wprowadzenie w życie pragmatyki 
służbowej i przygotować podstawy finansowe 
dla Sejmów krajowych przez przekazanie 
nowych źródeł dochodów. Sesye sejmowe 
zostaną z tego powodu przesunięte w sty- 
czniu b. r. o dwa do trzech tygodni. 

W związku z planem finansowym po- 
zostaje sprawa załatwienia reformy podatku 
domowo-klasowego, co do której robi się sta- 
rania, by ją wciągnąć do planu finansowego 
lub przynajmniej traktować równorzędnie. 
Projektowi temu stawiają opór posłowie cze- 
scy i niemieccy z miast, domagając się ró- 
wnoczesnego uchwalenia reformy podatku 
domowo-czynszowego. Połączenie tych obu 


HENRYK ZBIERZCHOWSKI. 


ANIOLY PLACZĄ. 


POWIEŚĆ. 


ROZDZIAŁ TRZECI. 


Kasają serce rude psy. 


(Ciąg dalszy). 


Odeszła bez pożegnania, prędkim kro- 
kiem, jakby uciee chciała od niego. 

Ludka przeżywała teraz zła chwile, Osta- 
tnia słaba nadzieja, że z głosu jej wykrzesze 
coś szkoła i praca, zgasła bezpowrotnie. Po 
gwałtownej scenie, prof, Colin przyciśnięty 
przez Ludkę do rauru, oświadczył jei bez o- 
gródek, że dalej jej uczyć nie będzie i że naj- 
lepiej zrobi, jeśli porzuci naukę śpiewu. 

— Z pani nie będzie nigdy śpiewacz- 
ka... pani jest chora.., 

Rzuciła mu w twarz sto franków, które 
mu była winna za lekcye. Między nimi było 
wszystko skończone. Dla Ludki zaczynały się 
teraz dsi klęski. Nie wiedziała jeszcze, co 
uczyni, ale była zdecydowana na wszystko. 
Ostatnie sto franków, jakie posiadała, mogło 
jej wystarczyć na pół miesiąca życia w Pa- 
ryżu. Potem pójdą do banku biżuterye, za- 


cznie się wysprzedawać niepotrzebne suknie, 
lecz co dalej? Pożyczyć od Strońskiego. Za 
nic! Raczej sprzeda się, zostanie kasyerką w 
kawiarni, wstąpi do chóru lub baletu. Ludka 
była tak zniechęcona do wszystkiego, że nie 
próbowała nawet szukać innego profesora 
śpiewu. Zresztą brakło jej na to funduszów. 
„Nie ze mnie nie będzie* powiedziała sobie 
po aferze z profesorem śpiewu i machnęła 
ręką na całą karyerę artystyczną. Ale gryzła 
się, nie spała po nocach, nie wiedziała, eo z 
sobą począć. 


W tych dniach rozpaczy i rozterki du- 
ehowej najlepiej jeszcze czuła się w cichej 
pracowni Otejki, Malarz oswoił się ze swojem 
szczęściem, stracił nieśmiałość dziecka, tra- 
ktował Ludkę jak swoją siostrę. Między ma- 
larzem a modelem nawiązała się jakaś nić 
serdecznego braterstwa. Nudę długich godzin 
pozowania skracał Ludee opowiadaniem 0 
swojem życiu. Był naiwny i prosty, nie wsty- 
dził się nędzy i ubóstwa, które były jego ko- 
lebką, jakiś urok wiał z tych słów niewy- 
szukanych, niewymyślnych, jakimi kreślił ko- 
leje swego losu. Wies słuchała z zaintereso- 
waniem tej prostej „bajki o kopciuszku*. 


Otejko był pastuchem gęsi. I to nietyl- 
ko gęsi swoich rodziców, którzy byli ubodzy 
i posiadali tylko parę sztuk, ale „gromadz- 
kich*. Niby dowódca prowadził co dnia w 
pole sto sztuk gęsiego wojska. Pierwsze lata 
życia przeżył na łąkach ze zwojemi gęsiami. 
A łąki te były ogromne, pełne moczarów, 
nad któremi na wiosnę uwijały się kolorowe 
jętki. 

A wieczorami podnosiło się z mocza- 
rów białe morze mgieł i zalewało świat cały 


w miękkiej trawie, z piąstkami pod głową, 
śledząc górę białych obłoków po niebie, to 
znowu zrywał kwiaty łąkowe i podziwiał mi- 
sterny, przedziwny ich rysunek. 

Pewnej zimy zetknął się oko w oko ze 
sztuką malarstwa. Przyjechał do wsi wędro- 
wny malarz, polecono mu odświeżyć malo- 
widła w cerkwi. Michsś nawinął się gdzieś 
pod rękę malarzowi, wiee przyjął go za po- 
mocnika, Mieszał farby w ogromnych bania- 
kach od bielizny, mył pędzle, wspinał się 
jak kot po rusztowaniach. Raz w dowód 
wielkiej łaski malarz pozwolił mu zieloną 
farbą pomszaé ogon smoka we fresku, przed- 
stawiającym walkę św. Jerzego ze smokiem. 
Michałek wykonał polecenie z nisbywałą pre- 
cyzżyą, ale do domu powrócił pomazany farbą 
i ziełony jak konik polny. Od tego czasu coś 
go rwało do pędzla. Marzeniem jego było 
zostać lakiernikiem, takim co małuje koloro- 
we szyldy nad sklepami i szynkami. Sprze- 
niewierzył się swoim gęsiom, uciekł do mia- 
sta pieszo, przymierając po drodze głodem. 
W mieście przyjęto go jako chłopca do po- 
sługi w handlu śniadankowym. Mył z po- 
czątka w kuchni szklanki i widelce, odbie- 
rejge tysiące szturchańców i kułaków od ku- 
charza. Potem awansował na „piecola*. Ob- 
eieto mu włosy, przystrojono w miejskie su- 
knie. Goście lubili go. Czasem dostawał dwa 
centy za dobrze nalane piwo. Zaezął składać 
pieniądze. Po roku miał już 50 koron w sien- 
niku. 

W tajemnicy przed szefem począł w go- 
dzinach wieczornych brać lekeye rysunku, Po 
nocach zaś z pomocą elementarza uczył się 
czytać i pisać. Wkrótce los jego poprawił 
się. Przeniesiono go do bufetu. Słynął z u- 


od końca do końca, Godzinami calemi leżał | miejętności robienia kanapek i przyprawia- 


nia majonesów, Za pięć lat zdołał sobie ze- 
brać kilkaset koron. 

Wówczas porzucił wszystko, wyjechał 
do stolicy i zapisał się do Akademii sztuk 
pięknych. Po roku dostał medal za najlep- 
szy akt, po trzech latach stypendyum na wy- 
jazd za granicę. 

— Jak krötkiem jest Życie, jak nie- 
wstrzymanie pędzi czas... a może dlatego, 
że nigdy nie nudziłem się, że zawsze za mało 
mi było godzin dnia. , ale gdy spojrzę wstecz 
po za siebie, ubiegłe lata zdają mi się je- 
dnym momentem i mam wrażenie, że to było 
wczoraj, gdy jako wiejski chłopczyna sie- 
działem w kępie traw, przyglądając się pod 
słońce misternemu rysunkowi dzwonków pol- 
nych, pilnujge moich gęsi, rozrzuconych jak 
białe plamy po modrej łące litewskiej... 

Ludka zadumała się. Głowa opadła jej 
na piersi, Poczęła mówić cicho: 

— Pan szczęśliwy.... walczył pan z lo- 
sem, pracował w krwawym trudzie, ale dziś 
pan jest u celu.... więc błogosławi pan życia 
swego zmude. Tragiczne są tylko zmarnowa- 
ne wysilki.... 

Cos niby łza zabłysła, w modrej toni 
jej oczu. Zauważył Otejko okiem malarskiem 
tę jedną zagubioną łzę i serce zamarło mu 
w piersiach. Lecz milczał, bojąc się dotknąć 
słowem jakiejś bolesnej rany serca. Spieszył 
się z portretem. Ludka mizerniała w oczach. 
Dziś miało być ostatnie posiedzenie. Żal mu 
było tych cudnych popołudni, które się miały 
skończyć na zawsze. 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


spraw odroczyłoby załatwienie pierwszej na | 
długi czas. 

Wkońcu Prezes złożył członkom Koła 
polskiego życzenia świąteczne, wyrażając na- 
dzieję, że po świętsch zejdziemy się w wa- 
runksch umożliwi:jących nam załatwienie 
ważnych spraw dla dobra kraju. 

P Kozłowski pragnie zapewnienia, 
że Najw. Orędzie Cesarskie w sprawie Uni- 
wersytetu ruskiego nie będzie wydane bez 
podania tekstu do wiadomości Koła. 

Na zapytanie wskazuje Pan Minister 
skarbu Zaleski, że Prezes Koła usłyszał 
już z ust Munerchy w cezerwen b. r. zape- 
wnienie, iż żadna sprawa narodowego zna: 


czenia w kraju me zostanie załatwiona 
bez wiedzy naszej parlamentsrnej Re- 
prezentacyi. W sprawie Uniwersytetu tra- 


ktuje Rząd z kierownictwem klubu ruskiego 
za wiedzą i w porozumienin z Prezydyum 
Koła, z którem pozostaje w ścisłym kontsk- 
cie, — Kiedy zaś Prezydjum przedstawi te 
sprawę Kołu polskiemn, to nie należy do P. 
Ministra, ale do Prszydyum Koła. 

Prez Leo wyjaśnia, że bez porozu- 
mienia z Kołem nie zostania Nsjw. Orędzie 
wydsne, a trudno sobie nawet wyobrazić, 
aby Prezydyum w tak ważnej sprawie chcia- 
ło rozstrzygać bez upoważnienia Koła. 

Na zapytanie p. Średniawskiego 
co do terminu wniesienia w Izbie pr gramu 
budowy kolei lokalnych, tudzież na pytanie 
p. Dobiji co do obecnego stanu noweli 
kanałowej oznajmił Prezes, Ze na razie za- 
panował zastój w konfereneyach, mających 
na celu przyspieszenie tych spraw, gdyż 
wniesione wskutek niebezpieczenstwa wojny 
przedłożenia wojskowe zajęły całą uwagę 
Rząda i parlamentu. Dopiero po uspokojeniu 
nadejdzie pora do dalszych kroków. 

P. Wysocki domagał się wywarcia 
nacisku, celem załatwienia sprawy reformy 
regulamiuu Izby posłów, co umożliwiłoby 
normalną pracę w parlamencie, 

P. German jako przewodniczący ko- 
misyi regulaminowej wyjaśnił, że po Świę- 
tach Wielkanocnych przyszłego roku ma 
wejść na porządek obrad Izby uchwalony 
juź przez komisyę projekt nowego regula- 
minu. 

P. Śliwiński domagał się wydania 
oftwyalnego komnnikatu o sprawie Uniwersy- 
tetu ruskiego, celem uspokojenia opinii publi- 
cznej. Prezes Koła wyjaśnia, że nastąpi to 
we właściwej chwili. 


Rada Państwa. 


Z Izby posłów. 


Izba posłów przyjęła na wezorajszem 
posiedzeniu wniosek w sprawie przedłużenia 
tymczasowego regulaminu Izby aż po dzień 
80 czerwca 1913. 

W dyskusyi oświadczył p. Petrusze- 
wicz, że Związek ukraiński stol na tem sta- 


Ben: 
39) 


JERZY. 


— — 


(z anglelskisgo). 


JZĘŚĆ DRUGA. 


X, 
(Ciąg dalszy). 


Tymczasem Mac Ewen okazywał zadzi- 
wiającą uległość wobec Andersona. Wszelkie 
wzmianki o kopalni w Nevada ustały, jakby 
za wspólnem porozumieniem. Anderson Spo- 
tkał pewnego młodego oficera z Armii Zba- | 
wienia, z Vancouver, z którym ojciec jego 
zgodził się zamieszkać przez sześć tygodni, 
a dalsze projekta zostały odłożone na później. 
Anderson miał nadzieję ustalić swego ojca, 
zanim lady Merton opuści jezioro Louise. 
Już teraz, za kilka dni wagon specyalay Za- 
jedzie, aby zabrać engielskich podróżnych. 

Niespodziewanie dobry humor Mae 
Ewena złagodzł w wielkim stopniu uczucia 
Andersona względem niego. Wszystkie skru 
puły, które odczuwało jego sprawiedli- 
we sumienie na nowo się obudzily. I jego 
religijne uczucia wywierały tu swój wpływ. 
Było przecież możliwe, że stanie się sprawcą 
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nowisku, iż wszelkie ograniczanie parlamen- 


Następne posiedzenie Izby odbędzie się | 


tarnej swobody postępowania ma na celu|w piątek, d. 27 b. m. o godz. 11 rano. 


uniemeżliwienie mniejszościom walki o ró- 
wnouprawnienie względne znaczne tej walk: 
utruduienie. Jak długo sprawy narodowe nie 
sy uregulowane, musi Związek ukraiński 
przedłożenie uważać za bardzo niebezpieczne 
i dlatego protestuje przeciw niemu. 

Następnie Izba przeszła do dyskusyi 
nad pragmstyka służbową dia urzę- 
duni k G w. 

Referent p. Czech zaznaczył, ze za- 
równo komisya, jak i większość organizacyj 
urzędniczych poniosła ofiary, godząc się na 
uchwały Izby panów, a to dlatego, by umo- 
żliwić prędkie wejście w życie pragmatyki. 

P. Lew Lewicki oświadczył, że Ru- 
sini życzą sobie pragmatyki w dachu postę- 
powym. Uchwały Izby panów przynoszą ko- 
rzyści niektórym kategoryom urzędników. ale 
pewne postanowienia przedstawiają się jako 
znaczne zaostrzenie uchwał Izby posłów, 
Większość komisyi mnsiała zrobić ofiarę i 
zgodzić się na przedłożenie w duchu uchwał 
Izby panów. Pragmatyka jest częścią reformy 
administraevi i przedłożeniem socyalno - po- 
ltycznem. Urzędnicy na przyszłość nie będą 
zależni od s«mowoli przełożonych; nowo- 
czesne pojęcia o stosunku pracownika do 
pracodawcy musiały wreszcie zyskać uznanie. 
Za małe tylko podwyższenie poborów — 
wywodził mowca — Rząd chce poddać urzę- 
dników jarzmu i pozbawić ich swobody. We- 
dle mowey $$ 24 i 25 nadają się do parali- 
żowania koulicyjnej działalności urzędników. 
Rusini zwłaszcza, mówił, wobee stosunków 
panujących w Galicyi nie mają interesu w 
p>pieraniu przedłożenia. 

Po przemówieniach pp. Steiskalai 
Stahla dyskusyę zamknięto i wybrano mo- 
wcami generalnymi pp. Matakiewiezai 
Burzivala, poczem obrady przerwano. 

Ustawę o kasach dla Spółek zarobko- 
wych i gospodarczych przekazano bez pier- 
wszego czytania komisyi. ` 

P. Markow w zapytaniu do Prezy- 
deuta oświadczył, że podobnie jak i gdziein- 
dziej, stronnictwo jego urządziło skłudki na 
rannych Czarnogórców. Dopatrzono się w tem 
zdrady stanu i na podstawie patentu polieyj- 
nego księży i inne osoby zasądzono na kary 
i areszt. Mowca prosił Prezydenta, by po- 
starał się o jak naırychlejsze załatwienie 
wniesionej w tej mierze interpelacji. 

P. Kemetter (chrz. sp.) w zapytaniu 
do Prezydenta powołał się na doniesienia 
dzienników, według których Prezydent miał 
parlamentowi wyznaczyć czas do obrad tylko 
do 81 stycznia. Mowca zaprotestował prze- 
ciw temu ukrócaniu praw parlamentu. 

Wiceprez. Pogačnik zgamł treść i 
sposób zapytań pp. Markowa i Kemettera. 

Wśród wpływów znajduj» się wniosek 
p Halbana i tow. w sprawie wsparć dla 
niezdolnych do pracy sierot po urzędnikach 
państwowych, jakoteż interpelazya p. Mar- 
kowa i tow. w sprawie rewizyj domowych 
i aresztoweń wśród partyi narodowo-rossyj- 
skiej w Galicji. 


Konwent seniorów. 


Mewes zajmował się następnie voglo- 
| ska, jakoby p. Masaryk w Belgradzie per- 
traktował imieniem wspólnego Rządu; mowea 
protestuje przeciw temu, że nie wybrano do 


Konwent seniorów postanowił wziąć na | takiej misyi urzędnika, stojącego ponad stron- 


porządek obrad Izby po załatwieniu pragma- 
syki służbowej prowizoryum budżetowe, po- 
tem zaś sprawozdanie komisy!i podatkowej 
o uwolmienie od opłat za dorźnięte bydło; 
ustawę o stowarzyszeniach, rezoiucye komi- 
syi dla sprawy zarazy bydlęcej, sprawy nie- 
tykalnośc: poselskiej, sprawy zepomogowe i 
kilka projektów ustaw, Zgodzono się nastę- 
pne posiedzenie odbyć 27 b. m., by wyzy- 


nietwami i żądai wyjaśnienia, dlaczego były 
konieczne zbrojenia i ich następstwa. 

P. Diamand omawiał politykę han- 
dlowo-relniczą w związku z zagraniczną i 
polemizował z wywodami PP, Ministrów han- 
dlu i rolnietwa. 

P. Kędzior wniósł następującą rezo- 
lucyg: 

1. Wzywa się Rząd, by w myśl usta- 


skać czas między Świętami a Nowym Ro-|wy z 4 stycznia 1909 wypłacił datki z fun- 
kiem i nie dopuścić do stanu ex łez, przez | duszu państwowego melioracyjnego na utrzy- 


zalstwienie prowizoryum budżetowego. 
J komisyi budżetowej. 


Komisya budżetowa zebrała się 
po posiedzeniu [zby celem dalszych obrad 
nad prowizoryum budzetowem. 

P. Korosec wywodził imieniem klubu 
chorwacko-słoweńskiego, że tylko w tym celu 
podjął klub ten ostrzejszą taktykę, aby dać 
wyraz niechęci z powodu niemożliwych sto 
snnków rządowych w krajach południowo- 
słowiańskich. Taktyke tę chciano złamać za 
pomocą aktu gwałtu przewodniczącego i wię- 
kszości komisyi, Żądaliśmy zadośćuczynienia 
za znane głosowania komisyi, tej satysfakeyi 
nie dano nam jednak, w następstwie czego 
prowadziliśmy dalej obstrukcyę, ażeby udo- 
wodnić, że nie pozwolimy sobie zadać gwał- 


manie przedsiębiorstw w tej ustawie ozna- 
czonych, zwłaszcza zaś na zabndowania po- 
toków górskich i budowli przeciw wylewom. 

2. Wzywa się Rząd, by powiększył per- 
sonal oddziałów leśnotechnieznych i zabudo- 
wan potoków w ten sposób, by techniczne 
projekty dla tych robót wodnych, które zo- 
stały zaproponowane przez reprezentacye kra- 
jowe, mogły być wcześnie ułożone, a prace 
około nich natychmiast po wejścin w życie 
dotyczących ustaw Krajowych bezzwłocznie 
zaczęto. 

P. Angerman wskazał na corocznie 
wzrastający niedobór bilansu handlowego. 
który obecnie dosięga miliarda koron. Wine 
tego widzi mowca w znacznej części w kar- 
telach, które towary w kraju sprzedaja po 
drogich cenach, W handlu światowym Au- 


tu. Z drugiej strony stronnictwa okazały dla | strya bierze udział w 3:4 pre., gdy Niemcy 


nas w pewnym kierunku życzliwość i dlatego 
uważamy za stosowne obecnie wstrzymać 
ostrzejszą taktykę przeciw prowizoryum bu- 
dzetowemu. 

Równocześnie oświadczył mowca, że na 
znak protestu głosować będzie przeciw pro- 
wizoryum. 

P. Kolischer zaznaczył, że mówi 
imieniem własnem i wywodził, iż należałoby 
Serbom umożliwić korzystanie z jednego 
portu neutralnego. Jeżeli w swoim czasie 
Antivari jako port handlowy koncedowano 
Uzarnogóreom, to nie byłoby wykluczone, 
bez kolizyi z kwestyą albańską, zgodzić się 
także na to, aby Serbia korzystała z jednego 
portu handlowego n. p. Sam Giovanni di 
Medua. Mowca wskazał na konieczność przy- 
jaznego st sunku sąsiedzkiego z Serbią, celem 
przywrócenia dobrych stosunków handiowych, 
których przemysł koniecznie potrzebuje. By- 
łoby bardzo ważną rzeczą uzyskanie konce- 
syj ełowych od Związku bałkańskiego przy 
sposobności zawarcia pokoju. 

P. Schrafl, odpowiadając na wywo- 
dy p. Kolischera oświadczył, iż agraryusze wca- 
le nie będą przeciwni rewizyi elowej, życzą 
sobia i żądają jej nawet, tylko zastrzegają 
się przeciw temu, ażeby rewizya polityki ceł 
ochronnych zaczęła się przy ełach na środki 
żywności i produkty agrarne i żądają, aby 
w pierwszej linii zniżono cła na produkty 
przemysłowe. jak żelazo, materyały budowla- 
ne, narzędzia i t. p. Wtedy agraryusze zgo- 


|dzą się takze na zniżenie ceł agrarnych. 


w li'4 pre. Mowca zarzuca Rządowi, że nie 
wykonał ustawy o kanałach z r. 1901, co 
się już teraz mści, 

Zakończył mowea apelem do komisji, 
by przyczyniła się do rychłego wykonania 
kanałów. 

Dziś komisya zebrała się o godzinie 10 
przed południem ua dalsze obrady. 


Z innych komisyj. 


Na posiedzeniu podkomitetu komisyi 
dla reformy podatku domowo-czyn- 
szowego, P. Minister Zaleski oświad- 
czył w sprawie reformy podatku budynko- 
wego, że Rząd od dawna uznał konieczność 
nowelizowania przestarzałych przepisów po- 
datku budynkowego, ze wzgłędu jednak na 
rozmiar akcyi ustawodawczej w tym wzglę- 
dzie parlament zgodnie z Rządem wybrał naj- 
pilniejsze części tej reformy. Reforma po- 
datku domowo - klasowego ma wyjść na ko- 
rzyść warstw najmniej zamożnych. P. Mini- 
ster zresztą przy każdej sposobności zazna- 
czał, że także przedłożenie 6 podatku domo- 
wo-klasowym musi znaleźć pokrycie finanso- 
we. Komisya może być przekonana o najle- 
pszych zamiarach Rzadu w tej sprawie. 

Po dalszej dyskusyi uchwalono wezwać 
sprawozdawcę o podatku domowym, p. To- 
nellego, do j:r najrychlejszego przedłoże- 
nia sprawozdania, 

Komisya urzędnicza obradowała 
wczoraj nad pragmatyką służbową, z wyją- 
tkiem postanowień co do braw o stowarzy- 


naprzód w Vancouver i zaopatrzył go sowi- 
cie w ubrania i inue potrzebne przedmioty; 
wracał wcześnie do domu, aby mu dotrzy- 
my wać towarzystwa. Mrs. Ginnell, gdy wcho- 
dziła wieczorem do pokoju, miala przed sobą 
rozrzewnisjacy widok, chociaż. według jej 
zdania, taki człowiek, jak Mac Ewen, bynaj- 
mniej nie zasługiwał na to. 

Syn czytał głośno ojcu gazety lub grał 
z nim w domino, albo po prostu rozmawiał 
z nim paląc papierosy. Pospolity, nieco su- 
rowy rozsądek tej kobiety z luda, mówił jej, 
że Anderson Żyje w złudzeniu i życzyła mu 
w dachu, aby co rychłej mógł być oswobo- 
izony od „starego bandyty*, którym pogar- 
dzała, 

Lecz jak na teraz, te złudzenia były 
dźwigoią dla Andersona. Wyobraźnia jego, 
pozbawiona żywiołów bardziej osobistych i 
namiętnych, zapalała się żądzą nawrócenia 
grzesznika; oddawała się cała spłacaniu mo- 
ralnego długu. 

Było to we środę. Po dwóch dniach 
mgły i deszczu, piękna pogoda wróciła. Po- 
ciągi krążące przez wąwóz, przyweziły w po- 
czątkach ezerwca, pierwszą falę turystów w8- 
kaeyjnyeh, ziezdzajaeych się z Eastern Ca- 
nada i ze Stanów Zjednoczonych, hotele były 
przepełnione. 

Nazajutrz, Mac Ewen miał odjechać do 
Vancouver. List Filipa Gaddesden. przybyły 
ranną pocztą do Laggan, zawierał w sobie 
gorzkie wymówki, że Jerzy ich zaniedbuje i 
pozwala im umierać z nudów pośród lodo- 
weów i turystów. 

Wcześnie tego samego popołudnia, An- 


nawrócenia ojea? Ta myśl, ta nadzieja była | derson udał się przez góry w drogę prowa- 
powodem tajemnych uniesień — napadów po- dzącą do jeziora Louise. Zastał podróżnych 


bożności — mistycznych wspomnień o matce, 


angielskich siedzących pod sosnami nad brze- 


które rzucały jakby promień światła na ten giem jeziora. Filip drzemał w hamaku roz- 


okres gorżkiego 
walki z sobą samym. 


wyrzeczenia i gwałtownej | wieszonym pomiędzy dwoma drzewami, a 
| Delaine czytał Elżbiecie artykuł z Przeglądu 


Przy końcu tych dwóch tygodni, rze- | archeologicznego. 


czywiście zdawało mu się, że cisgle jeszcze 
za mało czyni dla ojea. 


Lady Merton haftowała, Anderson za- 


Zarządził wszystko | uważył, że wygląda zmęczona. Donośny głos 
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Delaina, częste cytaty łacińskie, które iłu- 
maczyś tenem wahsjącym, a które wydawały 
sie nieskończenie długie i zawiłe, wszystko 
to było wystarezajacem dla Kanadyjezyka 
wytłumaczeniem znużenia Elżbiety. Przyczy- 
nić się też mógł do tego silny upał, powie- 
trze parne, jak przed burzą. Eżbieta przyjęła 


go niaco ozięble a Filip obudził się i wnet | 


począł sie żalić. 


ciebie ! 

— byłem nieobecny. Jeździłem do Re- 
gina. 

— W sprawach polityki? — spytał 
Delaine. 

— Tak; mieliśmy dwa meetingi i wiele 
hałasu! 


— A to ci się udało! a my tymczasem 
byliśmy pożerani nudami. Zapytaj Elżbiety. 

— Jedynie z powodu niepcgody — wtrą- 
eila od niechcenia Elżbieta. — Nawet gór 
nie można było widzieć, 

Ale dlaczego, gdy wymawiała te słowa, 
twarz jej pokryła się nagle rumieńcem? An- 
derson zrozumiał i ten rumieniec był dla 
niego objawieniem: zauważyła jego nieobe- 
enosé, choć przyznać się do tego nie chciała. 

Delaine zaczął wypytywać Andersona 
o Jakatchewan. Rozmowa z Anglikiem ogra- 
niezała się często do satcych zapytań i nie 
raz Anderson czuł się tem zdenerwowany. 
Dziś jednakże poddsł się cierpliwie tej inda- 
gacyi, zajęty całkowicie tylko jedną osobą, 
która była tuż blisko, a jednak tak daleka 
od niego. 

Elżbieta miała na sobie białą suknię i 
duży kapelusz blado - błękitny. Te dwa ko- 
lory przy brunatnej barwie włosów, lekka 
bladość delikatnej twarzy, wszystko to za- 
chwycało go, unosiło, tsk samo jak harmo- 
nijne ruchy rąk przy robocie i panowanie, 
które okazywała nad sobą, a które bardziej 
go czarowało, niż mimowolne wzruszenie 
młodej dziewczyny. 


Cztery, śmiertelnie długie dni bez 


| — Czego to Steward chce od nas? — 
i rzesi nagle Filip, unosząe się na hamaku. 

Strzejee, który mu towarzyszył przy 
pierwszej, tak nieudałej próbie łowienia ryb, 
zbiiżał się do nich. Młody człowiek zeskoczył 
na ziemię, oświadczsjąc stanowczo, że musi 
jutro rano iść na połów, choćby Elżbieta 
była niezadowolona i poszedł umówić sie ze 
| Stewardem. 

, , Pogoniła za nim wzrokiem ze smutnyn 
uśmiechem. 

— lepiej mu pozwolić, niech robi co 
chce — rzekł Anderson wesoło, 

Potem, nie opuszezsjąc swego miejsca, 
wpatrywał się w nią chwilę, niewidziany 
przez nikogo, z wyjątkiem Delaina, który 
siedząc o kilka kroków dalej, zdawał się za- 
pominać na czas jakiś o swoim Przeglądzie 
archeologiczny m. 

Nagle, Kanadyjczyk powstał z miejsca 

i przystąpił bliżej: 
Czy pani już chodziła ta ścieżką na 
zboczu góry? — spytał lady Merton, wska- 
zując na południowym wybrzeżu jeziora, 
piękny przylądek ze skał purpurowych, po- 
kryty sosnami, który wydłużał się naprzeciw 
lodowes. 

Ręką dała znak, Ze nie. — Ale było 
jeszcze za wcześnie i nadto gorąco na prze. 
chadzkę. Anderson nalegał. Ścieżka ciągnie 
się w cieniu drzew, a trudy wejścia na gó- 
rę aż nadto nagrodzone będą... Zawahała się, 
potem - ustąpiła i wzrokiem zapraszala Delaina 
do towarzystwa. On także się zawahał, na- 
stępnie odmówił, udając, że woli swoją książkę, 
Pozostawszy sam, patrzył gdy wstępowali 
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rzystwie strzelca, w kapeluszu napuszczonym 
na oczy i w kamaszach ze skóry, zasłuchany 
w opowieści o rybach i sposobach ich ło- 
wienia. 

(Ciąg dalszy nastąpi), 


— m mm — 


szeniach, które pozostawiono w zawieszsniu 
iz wyjątkiem postuncwien o służbie. 


Z 
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Wrzenie w Lzarsogórze. 


N. Hr. Presse podaje senszcyjne wia- 
domości o niezadowoleniu, jakie zwraca się 
w Czarnogórze przeciwko królowi Mikołajo- 
wi. Czarnogóra ponios!as stosunkowo naj- 
większe dla wojny ofiary, wyniki zaś niedo- 
pisały. Z tej przyczyny nastrój dla króla 
nieprzychylny, jaki juz przed wojną dopro- 
wadzi: do zuanych procesów o zdradę stanu, 
zaostrzył się jeszcze bardziej, gdy wyszło na 
jaw, że Skutari nie ulegnie, jakkolwisk król 
sam naczelną komendę ujął w ręce. Czarno- 
góra jest jedynem z państw związkowych, 
które nie odniosło znaczniejszych sukcesów 
w wojnie. Armia jej bezeelowo — jak się 
ukazuje — dawała sobie krew toczyć pod 
murami skutarskiej twierdzy. Turey nie oka- 
zują też najmniejszej ochoty uszezuplenia 
Albanii przez wydanie Skutari. Na konferen- 
cyi pokojowej odgrywa Czarnogóra rolę ubo- 
giego krewnego, który do niczego nie dopro- 
wadziwszy, przyczepił się do możnej rodziny. 

Sytuacyę Czarnogóry pogarsza jeszcze 
jej antagonizm wobec Serbii, Przez długie 
czasy był król Mikołaj bohaterem narodo- 
wym i zdawało się, że prędzej czy później 
dynastya Niegusza, niegdyś władająca w Bel- 
gradzie, usunie dynastye Karadżordżewiczów. 
Król Piotr serbski, zięć króla czarnogórskie- 
go, pozostajo jednak w nienajlepszych sto- 
sunkach z teściem i procesy polityczne w Ce- 
tynii z ostatnich czasów miały ua celu od- 
sioniecie przed światem tego faktu, że ze 
strony dwora belgradzkiego wyszła inicyaty- 
wa zamachów przeciwko królowi Czarnogóry. 

Przed wojną przyszło wprawdzie do po- 
zornego pogodzenia się teścia z zięciem, ale 
na przebieg zdarzeń wojennych nie miało to 
wpływu i dziś juź za pewnik urażać można, 
ze Uzarnogóra Zie wyszła na wojnie. 

Serbia wie już, że niezagarnie Albanii 
i że Europa dopomódz chce jej jedynie w 
uzyskaniu dostępu do morza wyłącznie dla 
celów handlowych. Owoz, gdyby dynastya 
czarnogórska istotnie znalazła się w niebez- 
pieczeńsiwie i gdyby nastała możliwość zmia- 
ny dynastyı na tronie czarnogórskim, to kto 
wie, czy Serbia oparlaby się pokusie zjedno- 
czenia z Czarnogórą 1 przyjścia w ten spo- 
sób w posiadanie portów Antivari i Duleigno. 
Jak zachowa się Rossya wobec takich za- 
miarów, czy pamiętać będzie o słowach Ale- 
ksandra III., kvóry nazwał króla Mikołaja je- 
dynym swym przyjacieiem — w tej chwali 
niewiadomo. Trudno także cokoiwiek powie- 
dzieć o stanowisku Włoch wobec takiej kom- 
binacyi, pomimo, że dwór włoski pozostaje w 
tak bliskich z rodem ezarnogórskim stosun- 
kach pokrewieństwa. 

Niehezpieczenstwo zaś, grożące królowi 
Mikołajowi staje się aktunlnem wobec okoli- 
czności, Ze delegaci czarnogórscy mogą 2 kon- 
ferencyi pokojowej w Londynie powrócić z 
próżnemi rękami. Skutari przypadnie niewąt- 
pliwie przyszłej Albami, a Uzarnogóra po- 
przestać będzie musiała na wysiłkach oku- 
pionych krwią tylu swych synów. 

Co prawda król Mikołaj przetrwał już 
niejedno. Bywało z nim już i gorzej. W tej 
chwili zatruwać mu może życie chyba utrata 
popularności wśród swego ludu. A podko- 
pały ją gruntownie wymki wojay, tak mar- 
ne, zwłaszcza w zestawieniu z tem, czego 
dokonali sprzymierzeńcy. Zaprzeczyé sig też 
nie da, że dwa porty, jakie posiada Czarno- 
góra, stanowią Silug przynętę dla Serbii. — 
Ale tego być można pewnym, że król Miko- 
łaj nie ugnie się przed byle nieprzyjaznym 
podmuchem i źe wszelkich zabiegów użyje, 
aby pokrzyżować rachuby swoich nieprzy- 
jaciół. 

Nie należy zapominać, że król europej- 
skie — jeśli tak tookreślić wolno — stano- 
wisko zawdzięcza swej wybitnej indywiduai- 
ności. Zrazu skromny protegowany Rossyi, 
poróst w pierze przez małżenstwo swej naj- 
starszej córki Milicyi z w. ks. Piotrem Mi- 
kołujewiczem i drugiej córki z ks. Leuchten- 
berskim. Wszedłszy tym sposobem w grono 
rodziny carskiej, uważany przez lud za wie- 
szezą narodowego i rycerzi, skupił dokoła 
swej osoby nadzieje wielkoserbskie. W roku 
1896 dodał mu świeżego blasku nowy mwa- 
ryaż; trzecia córka księcia Mikolaja, Hele- 
na, wyszła za mąż za ówczesnego następcę 
tronu włoskiego, a dzisiejszego króla Wikto- 
ra Emanuela, 

Dnia 28 sierpnia 1910 dom książęcy 
Nieguszów uzyskał koronę królewską. Ale już 
wtedy wśrod ludu nurtował prąd nienawistny 
królowi. Z Serbii przedostały s'ę radykalne 
ideje, Zmusiły one króla do nadania kousty- 
tucyi, która jemu, przywykłemu do rządów 
absolutnych, nie bardzo była na rękę. Ale 
i konstytucya nie uśmierzyła agitacyı, a nie- 
pomyślny przebieg akeyi wojennej dolewa 
teraz oliwy do tego ognia. 

Jak zapatrują się na sprawę w Serbii, 
okazuje belgradzka informacya Südslav. Corr.: 
Niezadowolenie Czarnogórców budzi tu tem 


I 


Żywsze zajęcie, Ze z kwestyą jaszy się 
spraw: zjednoczenia wszystkich Serbów pod je- 


duym wdadcą. Położe.ie w Czarazgórze stało | 
l sie isternle bardzo przykre, Z wojsk klóri 


wyruszyły na wojnę w sile 42,000 iudzi 
gło dotad ckoło 6.000. Pciegło » ielu zwäaszeze | 
oficerów, synów najlepszych rodzin w kraju. | 
Niestosuskoewo wielka jest także liczha ran- 
zych i chorych. Mimo io nie zdołano zająć | 
Skutari. Gdy nadomiar stan ekonomiczny | 
kraju przedstawia się jak najgorzej, nie więć | 
dziwnego, Ze w całej Czarnogórze zapano- | 
wało przygnębienie. 

Król Mikołaj. aby poprawić usposobie- 


| 
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Rossyjska Duma o wywodach Ko- 
KO VW CHOW, 

Z Petersburga donoszą: Duma prowa- 
dziła wczoraj cyskusyę nad ostatniem ezposć 
Kokoweewa. 

P. Purzazkiewiez oświadczył, że 
prawica może tylko negatywnie zachować się 
wobec expose. Polityczna histerya jest jego 
stronnictwa obca, ches ono pokoju, ale nie 
za wszelką cenę. Wśród gwałtownych wy- 
eieezek przeciwko Ausiryi, z% co go prezy- 
dent przywołać do porządku — oświadczył 
mowea przy oklaskach prawicy i ceatrum — 


nie ludu, ujął naczeleą komendę we własne że naró. rossyjski w swentualnej wcjnie zə 


ręce, sby zdobycie Skut:ri związać ze swem 
nazwiskiem i tym sposobem nowaj świetności 
dodać swemu rodowi. Ale jeśli Skutari wy- 
trwa, a wszystko zdeje sig wskazywać na to, 
że wjtrwa, dynastya Nieguszów będzie po- 
ważnie zachwiana i kwestya kto ma przewo- 
dzić Serbom: Niegusze, czy Karadzordzewicze, 
zostanie tem samem rozwiązana. 


Polozenis misdzynarolowe. 


Pierwszy pomyślny wynik «reunionn» 
ambasadorów. 


Konferencya asbesadorów odbyła wezo- 
raj ostatnia posiedzenie przed świętami. 

O dotychczasowych wynikach obrad wy- 
dano następujący ofieyalny komunikat: 

Ambasadorowie polecili, by Albania o- 
trzymała autonomię z tem postanowieniem, 
by Serbii zagwsrantowano handlowy przy- 
step do morza Adryatyckiego. Zastępcy sze- 
ściu wielkich mocarstw podpisali w zasadzie 
tę propozycję. 

Przy sposobności zapisać wypada, że 
rząd francuski przesłał gabineiowı w Buka- 
reszcie zawiadomienie, iż nie ma nie przeciw 
zaproszeniu posła rumuńskiego na konferen- 
cję ambausecorów w Londynis w tych wszyst- 
kich wypadkach, które obchodzić mogą Ru- 
munię, 


Konferencya pokojowa. 


Powszechne jest zdanie w Londynie, że 
rokowania pokojowe nie mają przebiegu ko- 
rzystnego, Turcy bowiem kunktatorstwen 
chez wymusić na Bułgarach pozwolenie na 
zaprowianiowanie Adryanopola. W Londynie 
sądzą, że jeśli mocarstwa nie wkroczą, kon- 
ferencya pokojowa zakończy się ponownym 
wybuchem wojny. Podobno już i Kiamil ba- 
sza skłonny jest do dalszej wojny. 

Widocznie jednakowoż tych przewidy- 
wan nie należy brać zbyt tragicznie, skoro 
na bankiecie wydanym przez lord majora na 
cześć delegatów pokojowych, Asqmth powie- 
dział w toaście, że nie wstyd mu przyznać 
się do optymizmu. 

Temps dowiaduje się, że Turcya zezwa- 
la już na dopuszczenie delegatów greckich do 
rokowań pokojowych, mimo, % mie podpisali 
oni zawieszenia broni. 

Ze strony Francyi wyszła podobno pro- 
pczycya wysłania specyslnej komisyı 1aię- 
zynarodowej na Baikan, która to komisya 
miełaby zebrać materguł Statystyczny, mia- 
redsjny dla przyszłego rozgramiczenia tery- 
ioryów między państwami bałkanskiemi, & 
zarezem uwzględniający lateresy mocarstw 1 
ludów. zamieszkujących zdobyte obszary. 

Wedle W. Fr. Presse wyników koufe- 

rencyi pokojowej nie można oczekiwać przed 
potową stycznia, 
Zeit otrzymała 2 Sofii wiadomość, że 
sprawozdania Danewa o przebiegu rokowań 
brzmi bardzo optymistycznie i każe oczeki- 
wać rzehsego zawarcia pokoju. Panstwa bał- 
kańskie s» z sobą jakoby w zgodzie i pra- 
gną tylko z góry poznać Żądania wielkich 
mocarstw, aby w ten sposób mieć wytyczną 
dla swego stenowiska i uniknąć późuiejszej 
kohfereneyi europejsz:ej. 

Natomiast korespondent tegoż dzienni- 
ka z Beigradu donosi o pesym «mle, idący:a 
bak daleko, Ze możliwość dals wojny jest 
bardzo prawdopodoku». Armi: serbska ma 
się juź gotewać do »yınarssu iu» linię Oza- 
taldży, 

Te sprzeczność w usposobieniach, pa- 
nujących w Sofii i Belgradzie, tluasczy Zeit 
jako prostą komedęy z dobrza rozłożunemi 
rolaini, Przy zielonym stoliku Serbia odgıy- 
wa tęsamą role, jeza przypadła w udziale 
Gresyi na Bałkanach. Buigarzy wyciągają 
reke do zgody, Serbowie grożą Turkom, gdy- 
by propozjcye kulgaıskie nie zostały zaaź- 
cepiowune, 3 Grecy me dopuszczają, aby Tur- 
cya sprowadzała dalsze posiłki z Azyi. 

Wiadomości z Bulgaryi. 

Król Ferdynand opuścił wczoraj rano 
Saloniki. 

Dzienniki bułgarskie donoszą, ze mini- 
sterstwo wojny zamierza przeprowadzić reor- 
ganizacyę sif zbrojnych odpowiednio de sy- 
tuacyi wywołanej wojną. Oficerowie rezer- 
wowi, będący obecnie pod bronią, mają być 
wezwani, by pozostali w armii jako czynni 
oficerowie, celem wzmocnienia kadrów. 


„Gazeta Lwowska" z dnia 22 grudnia 1912, 


swym historgennyn wrogiem będzie zgodny 
i pon o wszystkich rôzaicach partyjnych. 
(Oklaski na prawicy). 

Soc. Meiinowski wywodził, że so- 
eyslisei są przeciwni wciąganiu Rossyi do 
wojny i pizyłyczają się do antiwojennego pro- 
testu międzynarodowego proletaryatu. 

Reorganizacya kawaleryi we Francji. 

Francuska Izba deputowanych przyjęła 
wczoraj ustawę o reorganizacyi kawaleryi. 

Dep. Reinach domagał się w dysku- 
syi reorganizacyi kawalery:, która obecnie 
jest gorsza od niemieckiej. Mowea przema- 
wiał przeciw dwuletniej służbie i zaznaczył, 
że już obeenie trzeba przeprowadzić reformy, 
by potem nie było zapóźno. (Oklaski). 

Sprawozdawca Beneret oświadczył się 
za obniżeniem czasu służby. 

Minister wojny Millerand zaznaczył, 
że studyuje ustawę, która zapewne jedno- 
myślnie będzie przyjęte. (Oklaski;. Ma ona 
na celu skonsohdowanie tego, co istnieje i 
uniknięcie niebezpiecznych improwizacyj w 
czasie wojny. 

Wojna grecko-tureska. 

Przedwezoraj Turcy napadli na Regli- 
ste koło Floriny. Ponieważ mieli przewagę, 
Grecy ulegli, ale otrzymawszy posiłki znów 
odparli Turków. 

Dzienniki tureckie donoszą, że 4000 
greckiego wojska wylądowały w Mol:wo i 
Dzumsköj na wyspie Mitylene. Koło Dzuma- 
kój rozpoczęta się walks z załogą turecką. 
Wedle pogłosek, Grecy «puścili Tenedor. 

Podczas biuwy morskiej dnia 16 b. m. 
turecki komendant wysłał do greckiego na- 
stępujący Tadioteiegram: „Pańskie armaty 
thybiają, ustaw je pen niżej na 20 metrów". 
Teiegram ten ma być zemstą za telegram 
Greków z początku bit y, a brzmiący: „Op- 
sadzijiśmy Tenedos i oczekujemy dalszych 
rozkazów“. 


Rzym. Z Bari Albańczycy wysłali de- 
peszę do sir Edwarda Greya, domagając się 
korzystnego dla Albani rozwiązania kwesty! 
albanskiej. 

Bukareszt. Nowy poseł w Londynie, 
Mizu, wyjechał na swe stanowisko. 

Belgrad. Na prośbę Diawida baszy, 
który z resztą armii tureckiej zuajduje Się 
koło Koriey, naczełua komendx ariuii serb- 
skiej przesiala 20% puszek serum antidyfie- 
rycznego do zwalczania epidemii dyfteryi, 
szerzącej się w okolicy Koricy. 

Konstantynopol. Kurdowie wysłali 
do wieikiego wezyra telegram podpisany przez 
wielu notabli kurdyjskich, w którym prote- 
stują przeciwko niehonorowemu pokojowi i 
zapewniają, że szczepy Kurdów w razie po- 
urzeby dostarczą 400 oddziałów ochotniczych. 


KRONIKA. 


Lwów. 21 grudnia, 


Kalendarz. 

Niedziela {22 grudnia): 

Zeaona. — Drogomira. — Zaczat. Boh. 
Wschód słońwa o godzinie 721 rano, za- 
słońca o godz, 8:24 po południu, 
Poniedziażek (25 grudnia): 

Waktoryi panny. — Sławomira. — Myny 
Erm. 

Wschóć słońca o godzinie 7'21 rano, za- 
słończ © godz. 325 po południu. 
Temperatura,. O godzinie 12 w prin- 
+ 8 Cel. j i 

— Kalendarzyk myśliwski. W wie- 
siącu giruduiu wolno polować ua: zające, ja- 
rząbki, głuszes, cietrzewie, dropie, pardwy. 
ptactwo błotne i wodne. 

Sprzedawać nie wolno: jełeni, kuropatw 
od 15 przepiórek i dzikich gołębi. 

Przez cały rok wykluczona 3a z polowa- 
nia, a tem samem sprzedaży: łanie, sarny (ko- 
zy), cielęta, Śpiczaki, tudzież kury głuszeów i 
eietrzewi. 


chód 


ód 


nie 


Odezwa. 

W obecnej chwili czuwają u granic Mo- 
narchii nasi rodacy żołnierze, spełniające chlu- 
bny, lecz ciężki i pełen odpowiedzialności obo- 
wiązek. 


i Zdala od domowych ognisk przypadnie 
im spędzić w służbie pod bronia, w znoju i 
„trudzie zbliżające się święta, w które tradycyj- 
nia gromadzą się wszyscy pod ojczystą strze- 
chą, pełni wesela i swobody. 

Gdy w dniach tych myśli i serca naszych 
żełnierzy zwrócą się do swoich, nie powinny 
zostać bez odwzajemnienia. 

Nie możemy i nie powinniśmy i my © 
nich zapomnieć. 

Niechżeż wiedzą, że łączymy się 2 nimi, 
że szlemy im pozdrowienia i życzenia. 

Wyrazem tych serdecznych uczuć, jakie 
dla nich żywi całe społeczeństwo w tej powa- 
zuej chwili, miech kędzie „Gwiazdka“, którą 
wspólnemi siłami złożymy w ofierze. 

Zwracamy sie więc z gorącą prośbą o skła- 
danie oatków na podarunki świąteczne dla żoł- 
nierzy 2 naszego kraju. 

Każdy najmniejszy choćby datek jest po- 
żądany i przyjęty będzie wdzięcznem sercem. 

Datki w pieniądzach przyjmuje Redakcya 
Gazety Lwowskiej, Lwów, ul. Czarnieckiegs 10. 


PZ O Z W A W z, 


Dawid Abrahamowicz. Natan Loewenstein, 
Aleksander Barwiński Andrzej Lubomirski. 
Adolf Beck. Stefan Moysa- 

Józef Bilczewski. Rosochacki. 
Michal Bobrzyński. Józef Neumann. 
Jakób Bojko. Eugeniusz Oleśnicki, 
Jecheskel Caro. Tadeusz Pilat, 
Adolf Czerwiński. Edmund Riedl. 
Ignacy Dembowski, Julian Romańczuk. 
Karol Engel. F'ranc. Rozwadowski. 
Stefan Fedak. Stanislaw Rybicki. 
Ludomił German. Adam Sapieha. 
Stanisław Głąbiński. Władysław Sapieha. 
Adam Gołuchowski. Szymon Schaff. 
August Gorayski. Aleksander Skarbek. 
Stanislaw Grodzicki, Andrzej Średniawski. 
Witold Hausner. Jan Stapiński. 
Samuel Horowitz. Andrzej Szeptycki. 
Adam Jędrzejowicz. Stan. Szlachtowski. 
Jan Kiweluk. Zdzisław Tarnowski. 
Henryk Kolischer. Józef Teodorowicz. 
Witold Korytowski. Ryszard Wopaterm, 
Adam Krechowiecki. Antoni Wodzicki. 
Karol Lanckoroński. Alfred Zgórski. 
Jutiusz Leo. Fryderyk Zoll iunior. 
Kość Lewicki. 


JE. P. Namiestnik dr. Michał 
Bokrzyński powrócił dziś rano do Lwowa, 

— Stan JE. P. Ministra wyznań i 
s$wiaty dr. Hussarka — jak donoszą z Wie- 
dais — jest zadowalający. P. Minister wezoraj 
dwie godziny siedział w fotelu. Najj. Pan za- 
pytywał znów o stan jego zdrowia. 


— Przed$wiateezna wenta gospodar- 
ska, urządzona ua fundusz Domu pracy pod 
godłem „Opatrzności“, odbędzie się — jak już 
donosiliśmy — jutro po południu w sali „So- 
koda-Macierzy“. 

Dzięki uiestrudzonej zapobiegliwosei Pani 
Namiestnikowej Zofii Bobrzyńskiej, nadesłano 
ze wszystkich stron kraju ogromna ilość fantów, 
uznanych w dniach świątecznych za niezbędne 
przez nasze gosposie. 

Zwierzyna, drób, sery, masło, wędliny, 
wszelkiego rodzaju napoje — oto najcelniejsze 
wygrane, warto więc spróbować losu fortuny, 
a równocześnie przysporzyć funduszów tak pię- 
knej i pożytecznej instytucyi, którą grono osób 
dobrej woli z tak zaszczytnie zapisaną w dzie- 
jach dobroczynności lwowskiej Panią Namiestni- 
kową na czele, otacza stałą opieką. 

Wenty przedświąteczne posiadają od sze- 
regu lat najlepszą markę, i jutro więc sale 
„Sokoka“ wypełnią się tłumami publiczności. 

— C. K. krajowa Rada zdrowia odbyła 
posiedzenie w dniu 14 b. m., na którem obra- 
dowała nad następującemi sprawami: 1. Statut 
organizacyjny c. k. kliniki chorób nerwowych i 
umysłowych Uniwersytetu Jagiellońskiego w Kra- 
kowie. 2. Podwyższenia taks leczenie w szpi- 
talu powszechnym w Tarnopolu, Drohobyczu, 
Przemyślanach, Stryju. 

— Na »gwiazdkęc dla Żołnierzy, peł- 
niących służbę u grauis Monarchii, złożyli w 
admiuistracyi Gazety Lwowskiej: JE. P. Na- 
miestnik dr. Michał Bobrzyńszi 100 kor.; bar. 
Stefan Maysa Rosochacki 40 kor; dr. Szymon 
Schaff 50 kur. Razem z poprzednio zebranemi 
440 koron. 

— Mianowania i przeniesienia na 
solejach puństwowych. P. Minister kolei że- 
laznych zatmianuwał Józefa Nowickiego, star. 
komisarza i naczelnika sekeyi konserwacyi w 
Skale, nuezeluikjem sekeyi konserwscyi w Wa- 
| dowicach. Władysław Mendceba, rewident i kon- 
| trolor ruchu w Krakowie otrzymał tytuł star- 
szego rewidenta, Asystentami budownictwa za- 
mianowani zostali: Stanisław Bandrowski dla 
oddziału budowy i konserwacji w Krakowie, 
Zygmunt Bolina dla sekcyi konserwacyi w Msza- 
nie dolnej i Bolesław Miaskowski dla oddziału 
budowy i konserwacyi w Krakowie. Przenie- 
sieni zostali: Mieczysław Świderski, koncypient 
z urzędu ruchu w Debiey do urzędu ruchu w 
Rzeszowie, Władysław Suchodolski asystent z 
urzędu staeyjnego w Trzcianie do urzędu ruchu 
w Dębicy, Józef Lipeński, aspirant z urzędu 
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stacyjnego w Bogumiłowieach do urzędu sta- VII. A., ul. Dekierta boczna. Początek o godz. 


cyjnego w Trzcianie; Władysław Grzywacz, 
aspirant z urzędu stacyjnego w Słotwinie-Brze- 


5 wieczorem. 
— Powszechne wyklady/uniwersyte- 


sku do urzędu stącyjnego w Sędziszowie; Ale- ckle. na prowineyi. W niedzielę, dnia 22 


ksander Grycko, adjunkt z urzędu ruchu w Sta- 
nisfawowie, do oddziału ruchu dyrekcyi stani- 
sławowskiej, 


J Ubezpieczenie pensyjne dla ezlou- 
ków polskiego teatru miejskiego we Lwo- 
wie. Z Wiednia donoszą nam: Od kilku dni 
bawi tutaj radca Wydziału krajowego p. Ka- 
rol Kucharski, czyniąc usilne zabiegi o uzy- 
skanie przychylnej i rychłej decyzyi Minister- 
stwa spraw wewnętrznych, w kierunkn uzna- 
nia projektowanej przez gminę miasta Lwowa 
w porozumieniu z Wydziałem krajowym „Kasy 
emerytainej dla członków polskiego teatru miej- 
skiego we Lwowie“, za zakład zastępczy 
peusyjny. Wobec tego, że sprawa ta zaleźna 
jest od decyzyi trzech departamentow w Mini- 
sterstwie spraw wewnętrznych, t. J. techniczno- 
asekuracyjnego, prawniczego dla prywatnych 
ubezpieczeń, oraz fundacyjnego, a następnie od 
Ministerstwa skarbu i Ministerstwa dla Gali- 
cyi, — radca Kucharski poczyził przedewszy- 
stkiem starania, aby interesowane Ministerstwa 
skarbu i Galicyi z góry oświadczyły swą zgo- 
de Ba projektowana instytucyę pensyjną za- 
stępczą, a odnośny akt Ministerstwa spraw we- 
wnętrznych, aby udzielony im został dopiero 
po ekspedycyi zatwierdzającej statut, dla ewi- 
dencyi. 

Delegat Wydziału krajowego p. Kuchar- 
ski spotkał się we wszystkich Ministerstwach 
z nader życzliwem przyjęciem. Przedewszyst- 
kiem P. Minister dla Galicyi Długosz polecił 
wystosować do Ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych note urzędową z prośbą o jak najrychlej- 
sze przychylne załatwienie zatwierdzenia statu- 
tu, zastr iegając sobie przedłożenie aktu dopie- 
ro po ekspedycyi, jeśli decyzya Ministerstwa 
spraw wewnętrznych będzie przychylna. P. Mi- 
nister skarbu Zaleski również wydał polecenie 
poczynienia wszelkich ułatwień, P. Minister zaś 
spraw wewnętrznych Heynold wydał natyeb- 
miast do szefa sekcyi dla spraw ubezpieczeń 
prywatnych p. Wolfa zlecenie z wyrażeniem 
życzenia, aby sprawa przez Ministerstwo spraw 
wewnętrznych z możliwym pospiechem było za- 
łatwiona. 

Szef sekcyi Wolf wglądnął w akta, wy- 
dał natychmiast zarządzenia przyspieszenia za- 
łatwieniu statutu, przyrzekając delegatowi Wy- 
działu krajowego, iż do końca r. b. decyzya 
ministeryalna będzia już w Namiestnictwie we 
Lwowie. Gdyby zaś w toku badań bilansu tech- 
niezno-asekuracyjnego okazała się potrzeba ja- 
kiego uzupełnienia aktów, zwróci się wprost w 
krótkiej drodze do delegata Wydziału krajowego 
o wyjaśnienia. 

— Organizacye walki z gruźlicą 
w całym kraju, zapoczątkowało w b. m z 
wielkiem powodzeniem krajowa Towarzystwo 
walki z gruźlicą we Lwowie, urządziwszy przy 
pomocy Towarzystwa powszechnych wykładów 
uniwersyteckich w całym szeregu miast i mia- 
steczek publiczne wykłady popularne na temat: 
„Co każdy człowiek o gruźlicy wiedzieć po- 
winien?* Wykłady te wygłosili umocowani 
przez Towarzystwo lwowscy lekarze-prelegenei 
wobec przepełnionych sal w Samborze, Skolem, 
Sądowej Wiszni, Żółkwi, Lubaczowie, Komar- 
nie, Sanoku, Rohatynie i Dolinie. Obok wiel- 
kiego zainteresowania obndziły one wszędzie 
zrozumienie podjęcia na miejscu takiej walki i 
zorganizowania się do niej w specyelne „Koła 
Towarzystwa walki z gruźlicą“, Pierwszy po- 
czątek dało Lisko, gdzie dokonano już organi- 
zacyi takiego „Kola“, wybierając prezesem jego 
dr. Aleksandra Godłowskiego, lek. pow., wice- 
prezesem Ferd. Moszezenskiego, aptekarza i bar- 
mistrza, skarbnikiem dr, Maksymiliana Kaltera, 
a członkami wydziału p. Kazimierza Lenczew- 
skiego, kom. pow. i p. mecenasową Janinę Wi- 
toszyńską. Nowo wybrany wydział odniósł się 
już po dalsze iuformacya do niestrudzonego 
prezesa Towarzystwa walki z gruźlicą prof. dr. 
Wiczkowskiego we Lwowie. Również w Luba- 
czowie jest już w toku podobna orgauizacya 
„Kota“, a pomyślne zapowiedzi nadchodzą i z 
miast innych. Koła te przystąpią wszędzie 
przedewszystkiem do założenia „Opieki miej- 
scowej“ dla chorych i dotkniętych gruźlicą. 
Drugą seryę, tych propagatorskich wykładów 
powszechnych podejmuje Tow. walki z gruźlicą 
w miesiącu lutym. 

— W sprawie Uniwersytetu lwo- 
wskiego odbędzie się w niedzielę, dnia 21 
b. m., o godzinie 11 przed południem zebranie 
doktorów Uniwersytetu lwowskiego w wiełkiej 
sali ratuszowej. 

— Powszechne wykłady uniwersyte- 
ekie. W niedzielę. dnia 22 b, m dor. Akade- 
mii rolniezej dr. W. Kubik: „Hygiena i piękno 
miast ogrodowych*. Zakład fizyczny Uniwersy- 
tetu, ul. Długosza 8. Początek o godzinie 5 
wieczorem. 

Asystent Uniw. dr. Steising: „Hygiena 
warstatu*. Stowarzyszenie im. św. St. Kostki, 
Dom katolicki. Początek o godzinie 5 wie- 
czorem. 

Doc. pryw. Uniw. dr. K. Panek: „Wal- 
ka z suchotami“. Sala gimnastyczna szkoły ko- 
lejowej. Początek o godzinie 5 wieczorem. 

Prof. gimn. J. Wyśmierski: „P. Skarga 
i jego czasy*. Sala organizaeyi narodowej Okr. 


grudnia Bolechów: dr. K. Nitman, „Skarga 
jako wychowawca narodu. — Czortköw: E. 
Wagner, „J. J. Rousseau“. — Delatyn: J. 
Sroczyński, „Rozwój kwestyi wschodniej*. — 
Horodenka: J. Lipiński, „H. Kołłątaj“. — Ka- 
łusz: K. Węgiel, „Z dziejów wojen polsko- 
tureckich. Komarno: dr. M. Tobiaszek, 
„Psychologia życia codziennego“. — Lisko: F. 
Zamorski, „P. Skarga*. — Lubaczów: L. Son- 
tag, „O świetle”, — Mościska: G. Zabielski, 
„O niebie gwinzdzistem“. — Przemyślany: W. 
Kucharski, „Polska w dobia wielkiej rewolucji 
francuskiej“. Rohatyn: K. Gorzejowski, 
„Z życia zwierząt łownych“. — Sądowa Wi- 
sznia: prof. Uniw. dr. J. Siemiradzki, „Kolo- 
nie polskie w Brazylii południowej“, — Skole: 
S. Wołowiez, „Wrażenia z Paryża“. — Sokal: 
S. Waltoś, „Powstanie r. 1863“. — Stanisła- 
wów: K. Lewicki, „J. I. Kraszewski”. — Tłu- 
macz: R. Chymiakowski, „H. Kołłątaj”. — Tar- 
nopol: dr. W. Schreiber, „Gruźlica a dziecko*. 

— Kurs samarytański. Staraniem Pań 
Miłosierdzia Tow. św. Wincentego a Paulo roz- 
pocznie się we wtorek d. 7 stycznia samarytański 
kurs połączony z praktyką, pod kierunkiem 
dr. Józefa Starzewskiego, dyrektora spitala po- 
wszechnego. Wykłady odbywać się będą od 
godz. 6—7 wieczorem przy ul. Teatyńskiej l. 
1 A, zgłoszenia przyjmuje się tamże coddzien- 
nie od godz. 10—12. Opłata za kurs wynosi 
10 ker, 

— Skladki na odnowienie Zamku 
królewskiego na Wawelu. Otrzymujemy na- 
stępujące pismo z prośbą o umieszczenie: Osta- 
inie otwarcie puszek składkowych na odnowie- 
nie Zamku królewskiego na Wawelu odbyło się 
dnia 28 listopada b. r. Kwota do tej pory ze- 
brana i pozostająca w przechawaniu mojej 
matki wyniosła 158 361 kor. 95 h, Dnia 14 
grudnia b. r. nastąpiła śmierć mojej matki, a 
więc, na razie przynajmniej, przerwa w dal- 
szem zbieraniu składek centowych. 

Dnia 17 gruduia b. r. złożyłem 5 ksią- 
żeczek Kasy oszczędności m. Krakowa i 2 ksią- 
żeczki wkładkowe Banku krajowego, obejmu- 
jace wraz z odsetkami po koniec roku 1912 
159.817 kor., do depozytn Akademii Umieję- 
tności. 

Dnia następnego Zarząd Akademii uchwalił 
depozyt ten w kasie akademickiej przechowywać 
i zastosować się do życzeń mojej matki, które 
pisemnie Zarządowi przedstawiłem. 

Zebrana kwoła ma się na razie pomnażać 
corocznemi edsetkami. W razie, gdyby normalne 
środki potrzebne do odnowienia Zamku król. 
na Wawelu nie wystarczyły, ma być cały ka- 
pitał wydany galicyjskiemu Wydziałowi krajo- 
wemu. Gdyby ta ewentualność nie zaszła i zo- 
stało stwierdzone, że zebrany przez moją matkę 
fundusz na cele odnowienia Zamku nie będzie 
użyty, cała kwota depozytowa zamieni się na 
fundusz żelazny „Muzeum Narodowego na Wa- 
welu“ i pozostawać będzie w depozycie Akade- 
mii, która coroczne odsetki wydawać będzie dy- 
rekeyi Muzeum narodowego. 

O ileby pewne jeszcze kwoty miały na 
rzecz składki na odnowienie Zamku na Wa- 
welu nadpłynąć, to uprawnionym do ich przy- 
jęcia i ulokowania jest p. Kazimierz Gadomski, 
podskarbi Akademii Umiejętności (ul. Sław- 
kowska 17). 

Sprawozdania roczne o stania powyższego 
funduszu będą umieszczane w „Roczniku Aka- 
demii* przy ogólnem zamknięciu rachunkowem. 

B. Ulanowski. 

— Pogrzeb S. p. Ludwika Wierzbi- 
cklego, b. dyrektora kolei państwowych odbył 
się wczoraj po południu. Przed domem żałoby 
przy ul. Isakowicza (bocznej) l. 7 zebrały się 
tłumy publiczności, przeważnie ze sfer kolejo- 
wych, między innymi dyrektor kołei radca Dwo- 
ru Zborowski z Krakowa, dyrektor kolei pań- 
stwowych ze Stanisławowa, radca Dworu Stel- 
zer, zastępeg dyrektora kolei państw. we Lwo- 
wie, Yuonga i Jasiński, z dyrekeyi kolei Pół- 
nocnej radca budownictwa Kajaba i inspektor 
Mydlarski naczelnicy pobliskich stacyj kole- 
jowych, urzędnicy lwowskiej dyrekcyi, Rektor 
Hauswald z gronem profesorów Politechniki, 
członkowie Tow. politechnicznego it. d. Na 
trumnie złożono kilkanaście wieńców, między 
tymi od instytucyj, któremi ś. p. zmarły żywo 
się interesował. 

Pochód żałobny otwierała orkierstra ko- 
lejowa ze Stryja, dalej kreczyły dwa plutony 
straży pożarnej kolejowej ze Stryja i ezłonko- 
wie Czytelni kolejowej z tej miejscowości, pod- 
urzędnicy i służba kolejowa, członkowie Czy- 
telni kolejowej ze Lwowa z własną orkiestrą i 
sztandarem, Wreszcie słuchacze kursu kolejowe- 
wego. Zwłoki złożono do grobowca rodzinnego 
na cmentarzu Łyczakowskim. 

— »Sokół-Macierze rozpoczyna z dniem 
2 stycznia 1913 r. nowy ośmiotygodniowy kurs 
dla instruktorów ćwiczeń polowych  Złoszenia 
przyjmuje i bliższych informacyj udziela grono 
nauczycielskie „Sokoła-Macierzy* w godzinach 
wieczornych w dniach do 21 b. m. włącznie i 
w dniu 30 b. m. 

Ferye świąteczne trwają od dnia 21 b. m. 
do dnia 29 b. m. włącznie. Cwiczenia rozpo- 
czną się w poniedziałek, dnia 30 b. m. 


— Z życia polskiej młodzieży w Wie- 
dniu. Akademickie Towarzystwo „Przedświt“ 
odbyło dnia 10 b. m. swe doroczne walne zgro- 
madzenie. W skład nowego wydziału weszli 
Koledzy: Jan Wańkowicz prezes, Adam Rybiń- 


Kronika zagraniczna. 


— — 


* Nie nowego. W kasie rządowej w 


ski wiceprezes, Zygmunt Glixelli sekretarz, Ka- Petropawłowsku na Kamezatee skradziono 360 


zimierz Stabrowski skarbnik, Jan Choiäski- 
Dzieduszycki prezes komisyi edezytowej, oraz 
Henryk Stabrowski, Franciszek Wollen i Krzy- 
sztof Lgocki. 

A Zgubiono: w ulicy Kamiennej czarny 
rajer wartości 150 kor.; długi, złoty łańcuszek 
damski z dwoma wisiorkami. 

A Znaleziono: w wozach miejskiej 
kolei elektrycznej: moździerz i zarękawek. 

A Nieostrożna jazda. W ulicy Sło- 
necznej najechał wczoraj woźnica Jan Żyła na 
Jetti Grossmannową, która dostawszy się pod 
koła dorożki, odniosła znaczne obrażenia, 

ZA Blakajaeca się wczoraj koło szkoły 
ludowej im. Piramowicza 11 letnią Annę Kon- 
dratównę z tłumokiem rozmaitych rzeczy, od- 
dano do aresztów policyjnych, gdyż zachodzi 
podejrzenie, iż jest ona identyczną 2 ową oszu- 
stką, która kręci się po domach i okrada mie- 
szkania. 


A Zamach samobójczy. W mieszka- 
niu własnem przy ul. Słonecznej J. 28 targnął 
się wczoraj na swe życie kelner bez zajęcia N. 
Grembil, zażywszy jakiejś trucizny. Pogotowie 
Towarzystwa ratunkowego udzieliło mu pierw- 
szej pomocy i pozostawiło w opiece domowej. 
Powodem zamachu samobójczego miały być 
nieporozumienia z narzeczoną, 


ZA Ogień pokojowy wybuchł wezoraj 
wieczorem w jednem z mieszkań realności przy 
ul. 29 listopada 1. 4 wskntek zajęcia się pru- 
skiej ściany od zbyt rozgrzanego pieca. Ogień 
ugasiła miejska straż pożarna. 

A Tłumok z rzeczami, zawierający 
kapy na łóżka, pluszowe nakrycia stołów, por- 
tyery, bieliznę i walizkę, znaleziono wezoraj 
porzucony na błoniach Jauowskich. Rzeczy te 
złożono w policji. 

A Kronika policyjna. Na placu Kra- 
kowskim przytrzymano wczoraj Józefa Drozdo- 
wieza na sprzedaży zwoju drutu telefonicznego, 
pochodzącego z kradzieży. 

W pociągu osobowym, zdążającym ze Żło- 
czowa do Lwowa, skradziono kupcowi Mendlowi 
Kaphanowi pulares, zawierający 34 kor. i ro- 
zmaite kwity. 

Do mieszkania p. Teofila Kętrzyńskiego 
przy ul. św. Kingi J. 20 włamał się wczoraj 
złodziej i skradł dwa zegarki srebrne, moski ! 
damski, zarękawek, boa z krymskich baranków 
i kilkanaście sztuk garderoby. 

Z mieszkania Julii Ostawskiej, dozorczyni 
domu przy ul. Berka Joselewicza l. 23, skra- 
dziono z kufra kapy, obrusy, dwie pary złotych 
kolczyków i 10 kor. gotówką. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, dr. Bertold Gottlieb, właścicie! dóbr ziem- 
skich, w 40 r. życia; Marya Pawęcka, właści- 
cielka realności, w 66 r. życia; 

w  Oskrzesińcach, Cecylia z Cybulskich 
Julianowa Tustanowska, w 79 r. życia; 

w Pacykowie, Tekla Sembratowiczówna, 
siostra śp. Kardynała Sylwestra Sembratowieza; 

w Korniczu, koło Kołomyi, dr. Włady- 
sław Tatarczuch, znany i poważany lekarz, w 
63 roku życia. Jego zabiegom głównie zawdzię- 
cza Lwów powstanie Polikliniki, która z takim 
pożytkiem dla warstw uboższych spełnia zada- 
nia samarytańskie. Przez długie lata śp. dr. 
Tatarezuch był jej dyrektorem, a w ostatnich 
czasach kuratorem. Również przez wiele lat 
spełniał śp. dr. Tatarczuch obowiązki lekarza 
miejskiego i na tem stanowisku z powodu swej 
wględności i chętnego spieszenia z pomocą, je- 
dnał sobie serca chorych i potrzebujących. Jako 
lekarz-specyalista cieszył się najlepszą opinią, 
Przed dwoma laty, z powodu złego stanu 
zdrowia, przeniósł się na wieś do Kornicza. 

Śp. dr. Władysław Tatarezuch pozostawił 
z pierwszego małżeństwa syna dr. Dtanisława, 
dyrektora Instytutu technologicznego we Lwo- 
wie, a z drugiego małżeństwa, z p. Eugenią z 
Krzysztofowiezów, kilkunastoletnią córkę. 


— Zamknięcie Związku sówneupra- 
wnienia kobiet. Generał-gubernator kijowski 
zarządził zamknięcie tamtejszego Związku równo- 
uprawnienia kobiet polskich z powodu trzyma- 
nia w bibliotece Towarzystwa nielegalnych 
książek. 


Kronika prowincyonalna. 


$ Wiatr halny w Tatrach. Z Za- 
kopanego donoszą: We czwartek zerwał się tu 
silny wiatr halny, który powyrywał drzewa, 
powywracał kominy na dachach i poczynił 
wogóle wielkie spustoszenia. Między innymi 
uszkodzony został dach zakładu dra Chramea. 

$ Ucieczka defraudanta, Z Droho- 
bycza donoszą, że zbiegł ztamtąd likwidator 
Banku ludowego, Emil Turschein, sprzeniewie- 
rzywszy kilkadziesiąt tysięcy koron. 


tysięcy rubli. Rewizye we wszystkich domach 
i mieszkaniach miasta i okolic, nie wyłączając 
domu gubernatora i zarządu policyi, nie dały 
dotąd żadnego wyniku. 

* Wielki pożar w Hamburgu. W 
warstatach okrętowych Bloam et Voss w Ham- 
burgu wybuchł wczoraj wielki pożar. Cała fa- 
bryka stoi w płomieniach. 

* Stacye lotnicze marynarki 
francnskiej. Jak donoszą z Paryża, mini- 
ster marynarki postanowił urządzić stacye lo- 
tnieze dla wojennej marynarki francuskiej w 
portach Diserts, Bonifacio, Nicea i Dunkierka, 

Równocześnie rozpisał minister nagro- 
de w kwocie 50.000 franków za najlep- 
szy hydro-aeroplan, to jest aeroplan wodny, 
mogący na wodę lądować i z niej się wznieść 
w powietrze. Loty konkursowe modeli odbędą 
się w Dauville w ciągu przyszłego roku. Mini- 
sterstwo marynarki oświadczyło, ze pod pe- 
wnymi warunkami nabędzie za 60 tysięcy fran- 
ków nagrodzony pierwszą nagrodą hydro-aero- 
plan, a za 50.000 franków nagrodzony drugą 
nagrodą aparat. 

* Karę cielesną na apaszów za- 
prowadzono w Anglii; w tych dniach została 
ona sankeyonowana podpisem królewskim. — 
Apasze londyńscy przerazili się wielce wiado- 
mością wprowadzenia kary cielesnej i, jak do- 
noszą pisma londyńskie, masowo poczęli ucie- 
kać z Anglii do Paryża. 


Notatki Hieracko-rt7StyCZNE, 


— — 


»Przewodnik naukowy i literackie, 
miesięczny dodatek do (razety Lwowskiej, wy- 
szedł za miesiąc grudzień i zawiera: I. „Po- 
lityka polska w r. 1789“, napisał Bronisław 
Dembiński. II. „Memorabilia z czasów powsta- 
nia listepadowego 1830—1831“, zebrał Ale- 
ksander Kraushar. — III, „Kisielowie, ich ród 
i pochodzenie“ napisał Fr. Rawita-Gawroński, — 
IV. Sóren Kierkegaard. (Jego twórczość i zna- 
czenie), napisał dr. Bienenstock. — V. „Mini- 
ster Augnst Beernaert*, napisał dr. Gustaw 
Roszkowski. — VI. „Boecynsz a Kochanowski“, 
napisał ks. Izydor Richter. — VII. Bibliografia 
Gazety Lwowskiej, napisał Władysław Stani- 
szewski. 

Z muzyki. (Wieczór piośni Melli Mars). 
Mellę Mars słyszałem przed pięciu laty i by- 
łem wówczas zachwycony. Wezoraj podobała 
mi się ona znacznie mniej. Przedewszystkiem 
głos siracił na świeżości i dźwięku, stał się 
chrapliwym lub krzykliwym, a delikatne pod- 
kreślanie point przemieniło się w rażące ich 
przejaskrawianie, co mogłem bardzo dobrze 
sprawdzić na tych samych utworach, które sły- 
szałem przez nią śpiewane przed laty („das 
Weib“ „Auto und Equipage“, „Abbe und Gri- 
fia* itd.). Gesty i mimika artystki niegdyś 
tak dyskretne i estetyczne, stały się grubemi i 
przesadzonemi, słowem, pod wpływem, zdaje 
się kabaretowej atmostery zordynarniały szla- 
chetne lnie wyrazu śpiewu. A szkoda! gdyż 
Mella Mars to talent wielki, oryginalny, 

Kompozytor śpiewanych piosnek i wy- 
borny ich akompaniator Bela Laszky to także 
talent wielki, ale nie oryginalny. Główna jego 
zaletą jest sprytny eklektyzm i umiejętność wy- 
korzystania cudzych motywów do persyflaży mu- 
zycznej. Tak n. p. gdy w pieśni o Ledzie zu- 
żytkowuje pożegnanie z łabędziem z „Lohen- 
grina“, lub cytuje ustęp z „Wesołej wdówki* 
Lehara, albo gdy w pieśni „das Heinedenkmal“ 
używa jako motywu przewodniego melodyi Sil- 
chera do Heinowskiej „Loreley“. 

Podziwienia godną jest u niego zdolność 
dostosowania się do nastrojów chwilowych i de 
raptowuych zmian, które w pieśniach kabare-. 
towych stanowią ową pointę kontrastową, tak. 
pożądaną. Wyboruym wzorem tego jest muzyka. 
do wiersza Heinego „ein Weib“, ballady Bus- 
sego „die drei Wanderer“, lub do zręcznego 
poemacika Hellera „das Hellerlein*. Szezesliwy 
kompozytor, który znalazł taką wykonawezynie, 
jednającą piosnkom jego sławę i powodzenie 
w całym świecie. 

Nie da się też zaprzeczyć, że atmosfera 
i otoczenie sali koncertowej nie sprzyja pie- 
śniom kabaretowym, Ludzie siedząc w ciasnych 
rzędach są krępowani, a ten brak swobody po- 
ruszania się, tudzież brak innych akcesoryów, 
jak napojów i t. p. są wrogami wytworzenia 
odpowiedniego nastroju. 

Sala była przepełniona publicznością pra- 
wie zupełnie inna, niż nasza zwykła koncertowa. 

E. Walter, 


Bepertuar teatru miejskiego 
we Lwowie. 
Dziś, w sobotę, 21 grudnia, o godzinie 
1:80 wioczorem „Kochany Augustynek“, ope- 
retka, — W niedzielę, 22 grudnia, o godzinie 


3:80 po południu „Noe w Wenecji”, 


7:80 wieczorem „Zazu“ 


Korolawicz-Wagdowej. — W poniedziałek, 23 | | unterricht. Wien.Gerlach und Wiedling“. 


grudnia o godzinie 350 po południu „Jaś il 
Małgosia*, baśń operowa w 5 odsłenach "Hum- 
perdineka. — W poniedziałek, 23 grudnia, 0 
godzinie 7.30 wieczorem „W świętej Rossyi*, 
sztuka w 5 aktach Kurta Neurode. — We 
wtorek, 24 grudnia z powodu Wigilii Bożego 
Narodzenia przestawienia nie będzie, — We 
środę, 25 grudnia, o godzinie 8:80 po połu- 
dniu „Dobrze skrojony frak“, Krotochwila. — 
We środę, 25 grudnia, o godzinie 730 wie- 
ezorem „Kochany Augustynek*, operetka. — 
We czwartek, 26 grudnia, o godzinie 330 po 
południu „Wesele w Ojcowie*, balet K. Kar- 
pińskiego; i „Kuglarz“, opera Masseneta. — 
We czwartek, 26 grudnia, o godzinie 7:80 
wieczorem „Ewa“, operetka F. Lehara; 2 p. 
Heleną Miłowską w roli tytułowej. — W pią- 
tek, 27 grudnia, o godzinie 3:80 po południu 
„Betleem polskie“, jasełka w 3 aktach, Lucya- 
na Rydla. 


Repertuar toatru miejskiego 
w Krakowie. 


W niedzielę, 22 grudnia, o godz. 8'80 
po południu „Beben“, komedya; o godz 7:80 
wieczorem „Djabeł i karezmarka“ „ komedya. — 
W poniedziałek, 23 grudnia, „Paweł I.“, dra- 
mat. We wtorek, 24 grudnia, teatr za- 
mknięty. — We środę, 25 grudnia, o godzinie 
3-30 po południu, „Jeniee Napolecna*, sztuka 
historyczna. Ceny zwyczajne; o godzinie 7 30 
wieczorem, Trylogia p. t. „Zygmunt August“. 
Część I. „Królewski Jedynak“, komedya w 5 
aktach, napisał Lucyan Rydel — We ezwar- 
tek, 26 grudnia, 0 godzinie 3:30 po południu, 
„Djabeł i karczmarka“, komedya; o godzinie 
7 30 wieczorem, Trylogia p. t. „Zygmunt Au- 
gust“. Część II. „Złote więzy“, dramat w 5 
aktach, napisany Lueyan Rydel, — W piątek, 
27 grudnia, Trylogia p. t. „Zygmunt August“. 
Część III. „Ostatni*, dramat w 5 aktach napi- 
sał Lueyan Rydel. 


L t. L. krajowej Maiy szkolnej 


Rada szkolna kraj przeniosła: Maryę 
Stoeką, nauczycielkę 6-klasowej szkoły żeń- 
skiej w Radziechowie, na równorzędną po- 
sadę do 4- klasowej szkoły żeńskiej w Roż- 
niatowie; Jana Stockiego, nauczyciela 4- kla- 
sowej szkoły pospolitej męskiej połączonej z 
wydziałową w Radziechowie, na równorzę- 
dna posadę do 4-klasowej szkoły męskiej w 
Rożniatowie (zamiast do Sokołowa); Włady- 
sława Turezyńskiego, nauczyciela 4- klasowej 
szkoły męskiej w Kulikowie, na równorzę- 
dną posadę do 5-klasowej szkoły męskiej w 
Brzozowie; Hilarego Chomiaka, nauczyciela 
5-klasowej szkoły męskiej w Brzozowie, na 
równorzędną posadę do 4-klasowej szkoły | n 
męskiej w Kulikowie; Aleksandra Milana, 
nauczyciela kierującego i Agnieszkę TLuszez- 
kównę, nauczycielkę 2-klasowej szkoły w 
Wielopolu skrzyńskiem, na równorzędne po- 
sady do 4- klasowej szkoły w Wielopolu 
skrzyńskiem; Aleksandra Głodzińskiego. na- 
uczyciela kierującego i Maryę Głodzińską, 
nauczycielkę 2-klasowej szkoły w Berezniey, 
szlacheckiej, na równorzędne posady do 2- kla- 
sowej szkoły w Sosnowie; Rozalię Barysó- 
wnę nauczycielkę 2-klasowej szkoły w Lo- 
mnej, na równorzędną posadę do 2-klasowej 
szkoły w Byczkowcach; Ludwikę Kułakównę, 
nauczycielkę 2-klasowej szkoły 'w Byczko- 
wcach. na równorzędną posadę do 2-klaso- 
wej szkoły w Zomnej; S. Maryę Janicką, na- 
uezyeielke 2-klasowej szkoły w Dzwiniaczee 
na posadę nauczycielki do l-klasowej szkoły 
w Załuczu nad Czeremoszem; Józefa Nowa- 
ka, nauczyciela 1-klasowej szkoły w Podolu, 
na równorzędną posadę do szkoły w Dulezy 
wielkiej ; Jana Liszczynę, nauczyciela 1-kla- 
sowej szkoły w Manajowie, na posadę na 
uczyciela do 2-klasowej szkoły w Roztoez- 
kach; Antoniego Wasylkowskiego, nauczy- 
eiela 1-klasowej szkoły w Krzywem, na ró- 
wnorzędną posadę do szkoły w Andrzejówee. 

Rada szkolna krajowa wyłączyła gmi- 
nę Hłuboczek mały, w okręgu zbaraskim, z 
zakresu szkolnego w Tarasówce i zorganizo- 
wała osobną I-klasowa szkołę w Hłuboczku 
małym; zorganizowała 1-klasową szkołę w 
Wierzblanach na przysiołku Czuczmany hu- 
mniskie, w okręgu kamioneekim; przekształ- 
ciła 2-klasową szkołę w Golkowicach, W 
okręgu podgórskim, na A-klasowa; 2-klasowa 
szkole w Zalasie, w okregu chrzanowskim, 
na A-klasowg. l-klasowe szkoły ludowe na 
2-klasowe: w Tudiowie, w okręgu kosowskim: 
w Niecieczy, w okręgu dabrowskim; W Tu- 
rzem, w okręgu starosamborskim; w Styna- 
wie wyżnej, w okręgu skolski; w Kołbajo- 
wieach w okręgu rudeckim; w Opatkowieach, 
w okręgi podgórskim; w Oreleu, w okręgu 
śniatyńskim ; zezwoliła Oldze Tarnawieckiej 
na otwarcie szkółki systemu Froebla z języ- 
kiem wykładowym niemieckim w Kołomyi. 

Rada szkolna krajowa zaleciła do bi- 


2 TEATRU. 


(„W świętej Rossyi“ eztuka w 5 aktach Kurta 
Neurode). 


W dzisiejszych ciężkich czasach, kiedy 
tak trudno ściągnąć publiczność do teatru 
na jakąś dobrą, poważną sztukę, nie można 
się dziwić dyrekcyi, że od czasu do czasu 
wystawi rzecz tylko efektowną lub też nawet 
sensacyjną. I takie są niekiedy znośne, o ile 
są zrobione sprytnie, zajmująco i nienagsn- 
nie pod względem scenicznym. Jest u nas 
specyalna publiczność, która na inne sztuki 
nie pójdzie do teatru, takie więc sensacye 
kinematograficzne, jak wezorajsza, mogą aa 
nią liczyć, odciągnąć ją bodaj chwilowo od 
licznych bud, gdzie straszliwe historye roz- 
grywają się na filmie. Nie mamy we Lwo- 
wie teatru popularnego, sceny ludowej, teatr 
więc miejski niekiedy jest poniekąd wytłu- 
maczony, jrśli wystawi sztuki takie, jak 

„W świętej Rossyi“. 


Nie wesołe to, ale zrozumiałe, przynaj- 
mniej dla tego, kto wie, w jak przykrych 
warunkach jedyna nasza scena we Lwowie 
pracuje. 

Nałeży przeto pobłażliwie patrzeć na 
wczorajszy spektakl, który wypełnił teatr do 
ostatni-go miejsca. 

Autorowi przyznać trzeba, że jest bsr- 
dzo „pomysłowy i sprytny, umie budować sce- 
ny żywe, uczynić akcyę zajmującą, używając 
do tego sherlock holmesowskich eksperymen- 
tów, jak kropli usypiających, błyskawicznej 
fotografii, tajnych agentów i strzelających 
zbirów — wszystko to na tle zakulisowych 
intryg dyplomacji rossyjskiej, w której taj- 
niki p. N-urode, zdaje się, nie bardzo głęboko 
== | wglądnął, Jest nawet kilka „filozoficznych“ 
sentencyj o życiu i miłości, tylko już wcale 
nie sensacyjnych i nie nowych. Nieoto zre- 
sztą szło autorowi, który starał się jedynie, 
by dać rzecz mocno interesującą pewne war- 
stwy widzów i przez cały czas utrzymać w 
napięciu ich uwagę. szybkiem tempem akeyi 
odwracając ją od wyławiania nieprawdopo- 
dobieństw, których jest mnóstwo. 

Osią, około której obraca-się ta cała 
awantura, są dwie postacie: szef kancelaryi 
w ministerstwie spraw zagranicznych w Pe- 
tersburgu, Szeberkow i tajna agentka dyplo- 
matyczna pani de Vespres. Szeberkow tra- 
ktuje ja brutalnie, uważa za niewolnicę, po- 
niża jako kobietę. To go gubi. Pani de 
Vespres postanawia zemścić się i obalić go. 
Z przebiegłością tajnej agentki zabiera sią 
do roboty, używa całego sprytu kobiecego i 
1 demaskuje go jako rewolucyo- 

nistę, który wreszcie ginie od kuli zbira, 
najętego do zabicia ministra spraw zagra- 
nicznych. 

Drogi, po których p. de Vespres docho- 
dzi do upragnionego celu są tak... nieoczeki- 
wane i rozmaite, że trudno je wszystkie wy- 
mienić. Ciągnie się to wszystko przez pięć 
aktów, na szczęście niedłvgich. 

Wezor'jsza p. de Vespres miała świe- 
tną wykonawezynie w p. Siemaszkowej, która 
niezrównana była w scenach z Szeberko- 
wem i w chwili usypiania oficera gwardyj- 
skiego. Partner jej p. Zelazowski (Szeber 
kow), mimo pewnej monotonności, dał postać 
interesującą bardzo i plastyczną. Z innych 
grających należy wymienić pp. Kwiatkiewi- 
czową wybernie wyglądającą w roli Consueli 
Tarjady, Hiszpanki, Michnowską (hr. Irma) 
Barwińską (wieehrabina de Courcel), oraz 
pp. Hierowskiego (książę Ursarow), Rasiń- 
skiego (bar. Richten, Fritschego (kapitan 
Marsdow) i p. Jaworskiego (hr. Kellen). 

Zastepea, 


——— EEE 


_ OSTATNIA POCZTA. 


== Jak donosi Mu, Corr., Najj. Pan 
od sie na dymisye zastępcy szefa sztabu 
generalnego gen. por. Rudolfa Langera i 
zastrzegł sobie jego ponowne powołanie na 
wyższe służbowe stanowisko. 

W uznaniu dotychczasowej działalności 
nadał mu Monarcha krzyż komandorski or- 
deru Stefana, 

Wiener Ztg. ogłasza Najw. patent Ce- 
sarski o zwołaniu Sejmu morawskiego 

na 23 b. m., Sejmów Dolnej Austryii 
Bukowiny na 27 b. m. 

== Prezes gabinetu węg. Lukaes kon- 
ferował wczoraj z szefem kancelaryi gabine- 
towej Daruvarym i P. Ministrem gen. 
Krobatinem. 

== Do berlińskiego Local Anzeigera 
donoszą z Monachium, że bawarski prezy- 
dent ministrów zawiadomił prezydyum Sejmu 
i przywódców stronnietw o przedłożeniu rzą- 


„Alois ezajnej sesyi sejmowej. 
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ope- bliotek okręgowych i do bibliotek semina- dowem, które wniesione będzie na nadzwy- | 
retka, — W niedzielę, 22 grudnia, o godzinie ryów nauczycielskich dziełko p. t. 
opera, występ Janiny | Kunzfeld. Naturgemässer Zeichen und Kunst- | do zmiany konstytucyi w tym sensie, Ze znie- 


Odnosić się eno ma 


siona będzie regencya, a książę regent ba- 
werski proklamowany zostanie królem, jako 
Ludwik III. 

== Francuska Izba deputowanych u- 
| chwaliła wycofać z obiegu drobną monetę i 
i zastąpić ją dziurkowaną monetą ni- 
klową. 


POLAGRA GALENI IN Mol 


nada państwa. 


Wiedeń, 21 grudnia. Izba panów przy- 
jęła em bloc w trzech czytaniach ustawę o 
świadczeniach wojskowych. 

Wiedeń, 21 grudnia. Komisya budże- 
towa rozpoczęła dziś o 10 przed południem 
dalsze obrady nad prowizoryum budżetowem. 

P. Dniestrzański przemawiał do 
12 i postawił szereg rezolucyj. Kończąc mo- 
wę, przypomniał, że na porządku obrad ko- 
misyi jest jeszcze sprawozdanie subkomitetu 
o włoskim fakultecie prawniczym; Rusini 
walcząc sami o Uniwersytet, zawsze popierali 
dążenia Włocków i życzą im, aby jak nai- 
szybciej otrzymali Uniwersytet w Tryeseie. 

Następnie odczytano szereg rezolucyj, 
między temi rezolucyę posła Budzynow- 
skiego. 

Zapisany jako następny mowca do gło- 
su p. Budzynowski zrzekł się głosu. 

P. Wassilko przedstawił szereg re- 
zolucyj w sprawach bukowińskich, poczem z 
polecenia i imieniem Związku ukraińskiego 
oświadczył, że Rusini konsekwentnie i cier- 
pliwie dążyli do uzyskania ostatecznego wy- 
pełnienia ich najwyższego żądania kultural- 
nego, jednakowoż wobec oporu ze strony 
przedstawicieli polskich i przewlekania zsła- 
twienia kwestyi Uniwersytetu ukraińskiego, 
stracili cierpliwość i zmienili swą taktykę. 
Ponieważ w tym czasie między przedstawi- 
cielami Koła polskiego a przedstawicie!ami 
Rusinów prowadzone rokowania przeszły w 
stadyum poważne, wstrzyranją tę taktykę w 
komisyi, nie przesądzając swego stanowiska 
w pełnej Izbie. Stanowisko to zawisłe będzie 
od wyniku tych rokowań. 

Po kilku jeszcze przemowach posiedze” 
nie o godz. 12'45 odroczono do 3 po polu- 
dniu. 


Kraków, 21 grudnia. (Zel. pryw.). Dziś 
przed południem w Collegium novum Wszech- 
nicy Jagiellońskiej odbyło się uroczyste od- 
słonięcie tablicy pamiątkowe; ku czci Juliana 
Dunajewskiego. Tablica wykonana została ze 
spiżu, jest dziełem prof. Laszczki ; u góry 
popiersie ministra, u dołu napis: „Julian Sas 
Dunajewski 1821—1907, profesor Uniwersy- 
tetu Jagiellońskiego, Minister skarbu, wiel- 
kiego, silnego ducha mąż, rozumem jssny m, 
hartem przekonań, powagą rady a 
służył, chlubą był rodaków i wzorem“. Ta- 
blica mieści się w przedsionku po prawej 
stronie. 


Na uroczystość przybył Senat akade- 
mieki, profesorowie, ks. Biskup Sapieha, Bi- 
skup Nowak, prezes Akademii Tarnowski, 
wiceprezes Zoll starszy, delegat Fedorowicz. 
naczalnicy władz, liczna publiczność. Uroczy- 
stość rozpoczęła się przemową prof. Zolla 
młodszego, który skreślił zasługi i działal- 
ność Dunajewskiego jako administratora Pań- 
stwa, polityka i Polaka patryoty, oraz złożył 
podziękowanie wszystkim, którzy przyczynili 
się do uezezenia jego pamięci. 

Następnie tablicę odsłonięto. 


Wiedeń, 21 grudnia. Najj. Pan za- 
twierdził poruezenie konsulowi, dr. Ernesto- 
wi Kwiatkewskiemu, konsulatu w Try- 
pobsie. 

Wiedeń, 21 grudnia. Z najkompeten- 
tniejszej strony dowiadujemy się, że podane 
w dziennikach szczegóły o projekcie sej- 
m owej reformy wyborczej, a miano- 
wicie cyfry co do liczby posłów w poszcze- 
gólnych kuryach, oraz co do stosunku man- 
datów polskich i ruskich są mylne. W szeze- 
gólności stosunek podziału mandatów mię- 
dzy Polaków i Rusinów nie został jeszeze 
defiaitywnie ustalony. Deeyzy» co do szeze- 
gółów zapadnie na konforeneyi we Lwowie. 

Wiedeń, 21 grudnia. Fremdenblatt za- 
mieszeza artykuł, w którym ze względu na 
podniesione w prasie zarzuty, kto jest odpo- 
wiedzialny za niepewność i wzburzenie, pa- 
nujące od szeregu tygodni, stwierdza, że w 
sprawie Prohaski Ministerstwo od początku 
postępowało w jedynie słuszny sposób, t. j. 
prowadziło szezegółowe śledztwo, aby pozy- 
skać materyał nieodzowny do ewentualnej 
akeyi dyplomatycznej. Jest czelną nieprawdą 
twierdzenie, jakoby fantastyczne pogłoski o 
Prohasee, rozpuszczone w ostatnim czasie, 
pochodziły ze źródeł urzędowych. 


Fremdenblait zbija jako tendencyjne 
twierdzenie, jakoby depresya gospodarcza by- 
ła w związku z aferą Prohaski. Przesilenie 
gospodarcze wywołane zostało przez wojnę 
bałkańską i przez: naprężenie w Europie bę- 
dące następstwem tej wojny, a trwające do- 
tąd jeszcze mimo wszelkie usiłowania mo- 
carstw. Fremdenblatt kategorycznie przeczy, 
jakoby między kierownictwem Ministerstwa 
spraw zagranicznych, a poszczególnymi od- 
działami tego Ministerstwa panowały prze- 
ciwieństwa. 


Z rossyjskiej Rady państwa. 


Petersburg, 21 grudnia. (Pet. A.]. 
Prezydent ministrów Kokowcew powtórzył 
w jednogodzinnej mowie oświadczenie rzą- 
dowe, złożone na posiedzeniu Dumy. poczem 
Rada państwa bez dyskusyi 76 głosami prze- 
ciw 59 przyjęła następujący porządek dzien- 
ny, zaproponowany przez 64 członków Rady 
państwa: 

„Po przyjęciu do wiadomości oświad- 
czenia rządowego Rada państwa uznaje, że 
ustawodawcze instytucye powinny w celu 
zapewnienia interesu żywoinego i tradycyj 
historycznych ojczyzny, jakoteż pełuej obro- 
ny honoru i godności jej wobee możliwych 
ataków, poświęcić specyalną uwagę i baczność 
tym zarządzeniom, które zmierzają do rozwo- 
ju i uzupełnienia siły zbrojnej państwa, po- 
prawy jej organizacyi i dalszego nowożytne- 
go i wszechstronnego wojenno-technicznego 
wyposażenia armii i foty. Rada państwa u- 
ważą za swój obowiązek udzielić swego po- 
parcia takim przedłożeniom rządowym i za- 
rządzeniom, które mają na celu podniesienie 
dobrobytu ludności i wzmocnienie porządku, 
spokoju — i przechodzi do porządku dzien- 
nego*. 

Komisya Dumy, która zajmowała się 
wypracowaniem adresu do tronu, odrzuciła 
projekty rozmaitych frakcyj i postanowiła 
zdać Dumie relacyę, iż żaden z projektów 
nie zyskał większości głosów komisyi. 


Hamburg, 21 grudnia. (Tel. pryw.). 
Miasto postanowiło urządzić samoistny Uni- 
wersytet w Hamburgu na razie o trzech 
wydziałach: prawniczym, filozoficznym i ko- 
lonialnym. 

Paryż, 21 grudnia. (Tel. pryw.). Zje- 
dnoczeni socyaliści postawią własną kandy- 
daturę na prezydenta repubiiki, Jeśliby ich 
kandydat szans dostatecznych nie posiadał, 
wtedy poprą oni kandydaturę lewicy repu- 
blikańskiej. 

Petersburg, 21 grudnia. (Tel. pryw.) 
Z Dalekiego Wschodu dochodzą głosy o nie- 
ustannej agitacyi chińskiej, która usiłuje wy- 
wołać powstanie nad Amurem. Suchomlinow 
wydał wojskom-rossyjskim na Wschodzie od- 
powiednie instrukcye. 


Na Bałkanach. 


Podgorica, 21 grudnia, Walki koło 
Skutari trwsją dalej. W tych dniach Turcy 
urządzili ze Skutari wycieczkę, ale zostali 
odpsrei. Serbowie pomagają Üzarnogörcom, 
stoją oni nad Drina. 

Ateny, 21 grudnia, Wczoraj podpisali 
przedstawiciele Grecyi i Serbii ostateczną u- 
mowę w sprawie połączenia linii kolejowej 
salonickiej z serbską koleją zachodnią. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 21 grudnia 1912. Zamknię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 minut 
80, Akcye austryzekiego Zakładu kredyto- 
wspo 613'50, Akeye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 79550, Akeye Anglobanku 
319 —, Akeye Unionbanku 571. —, Akcye 
Landerbanku 49475, Akcye Bankvereinu 
50150. Akeye Bodencredit 1188 —, Akcye 
galicyjskiego Baukn hipotecznego 628'—, 
Akcye kelei państwowych 690 50, Akcye 
kolei Poludniowej 101:25, Akcye kolei Elbe- 
thal —'-—, Akcye kolei Północnej 4760 —, 
Akcye kolei czerniowieckiej —'—, Akcya 
Alpiny 1010 —, Akeye Rima Muranyi 705° 50, 
Akeye praskiego Towarzystwa zelaz. 3460 — 
Akcje Fabryki broni 903° —, Akcje Ture- 
ckie tytoniowe 289—, Akeye Galicyisko- 
karpackiego Towarzystwa uaftowego 761°—. 
Ohligacye węgierskiej indemnizacyi —'—, 
Renta majowa 85'30, Austryacka Renta ko- 
ronowa 8575., Węgierska Renta koronows 
8425, 58-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 82.25, 4 Pre. Listy ii. ku 
hipotecznego 82°—, 4 i póź po stę Ber- 
ku hipotecznego 90: 50, 5-p.: Listy Banku 
hipotecznego — —, &-pre, Listy Banku kra- 
jowego 86'25, 


Odpowiedzialny redaktor: 
Adam Krechowiecki. 
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neunte środki bezpieczeństwa na 
nowym parowcu „Imperator“ linii Hamburg- 
Ameryka. Wiele prob zrobiono, aby każde nieber- 
pieczeństwo dla podróżujących na parowcu prawie | 
zupełnie wykluczyć. Szezególnie dzieje się to na pa- 
rowen „Imperator“ linii Hamburg- -Ameryka, najwię- 
kszym "okręcie na świecie. Obok telegrafu bez drutu 
rozporządza on także wielką ilością nieprzemakalnych 
przedziałów, które drogą automatyczną z pomostu 
dowódcy moga być zamknięte. Na parowen jest tak 


wiele łodzi ratunkowych, aby mogły zabrać wszyst- 
kich podróżnych i załogę. 


Poszukuje się kupna 
Starych mebli mahoniowych 
w dobrym stanie. 
Zgłoszenia pod „MEBLE. 
Biuro dzienników, Jagiellońska 3. 


do wagonów sy- 
17 w kraju 


zma i granie a 


nt Biuro miasiowe 


G. K. Kolei Państwowych we Lwowie 
St. Sokołowskiego (Pasaż Hausmana 9) 


obecnie 


ul. Jagiellońska Nr. 3. 
— 234. — Telefon — 234. — 
Adres 3 n 


N 
RE 
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Lwów 


£4 KINOTEATR 


5 E LO ARTYSTYCZNY 


przy ulicy Grodeskiej 2. 
Przedstawienia codziennie 
ad godz. 4 do 10. 

Ceny miejsc: od 20 h. da 1 ker. 
Dzisiejszy program: 

1. Ironia losu. dramat. 2. Wśród 
iwów. Humoreska 38. — Dziennik Gau- 
mont. Aktualności. — 4. Król kopalni, 
Wstrząsający dramat w 2 aktach. — 
5. Próba generalna. Farsa. 6. — Film 
wojenny Nr. 8. Oblężenie Skutari w 
12 obrazach Wyjątkowo udatne zdję- 
cis z bliskiej odległości strzałów ar- 
matnich do fortów i atsku na bagne- 
ty zawdzięcza włoska fabryka Cines 
protekcyi królowej Heleny u swego 

ojca króla czarnogórskiego. 


ulica Akademicka 6 i Hetmańska 10 
— — poleca zuakomite pieczywo Świąteczne i torty. 
Zamówienia z prowincji uskutecznia się odwrotną pocztą. 


—— O O — W O 0 


Fryzyerka 
MAR. NA LECHOWA 
psleca P. T. Paniom swe usługi 
ulica Glowinskiego I. 33, 
Przyjechali do Lwowa 


dnia 21 grudnia 1912. 


Hotel Georgen. Pp.: W. hr. Młodeski 
a M:nasterzysk, F. br. Heydl 2 Beremian, 


. Lage- 


W. hr. Dzieduszycki z Rossyi, K. hr 
3 Tiu- 


koropsk! z Rozdołn, S. Bohdanowicz z 
macza, K. Torosiewiez z Putiatyniee, W. 
Madeyski z Purehasza, J. Zadusewicz z 
Wołcztowiec, W. Zelechowski z Hreborowa. 
Hotel Europejski. Pp.: M. Urbański 
z Haczowa. R Ujejski z Pawłowa. 
Hotel Victoria. P.: W. hr. Zamoyski 
2 Z kopanego. 
Hotel Imperial. Pp: L. Hr. Kozie- 
17 z Hlibowa, M. br. Ponin ki z Ros- 
Ta hr. Potocki z Ossowea, J. hr. Mọ- 
Riz Lartynia. 


ta 


ci 
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Dre — m — 
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a 
CENNIK p Kurs glełdy wiedeńskiej. 


IZBY HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ. 


Lwów, dnia 21 grudnia 1912, 
Waluta koronowa 
płacą  żadają 
1. Akcye za sztukę. | 
(bez kuponu bieżącego) 

Banku hip. galio. po 200 zł. w.a. 625.— 635.— 

Banku galie. dla handlu i przem. 
o 200 zł. ; 385—  395— 

Kolei wów-Czerniowce-Jassy po 

200 zł. w. a. w srebrze 502°— 510.— 
Fabryki wagonów w Sanoku po 

500 koron’: s...’ 460— 475- 

II. Listy zastawne za 100 koron. 
(bez kuponu bieżącego) 
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo- 

sował z 10 pr. prem. . —.— —.— 

Banku IR Pe 4 PE w. a. los 
90:30 91— 

Banku hip. gal. 4 pra W. a. los 
w 60 J. 82.— 8270 
Banku . 40% pr. w. a. los w51 J. 91:30 92:— 
Banku kraj. 4 pr. w. a. losw571. 86˙30 87˙.— 
Banku gal. ziem. kred, 4½ pr. 60 1. 94.— 94-70 

Banku gal. dla handlu i przem. 

w Krakowie 4½ pr. 60 l. 91.— 91:70 
Zemelny Bank hipoteczny Lwów. 92: — 92:70 
1) Tow. kredyt. galic. ziem. 4 pr. 

(pierwsza emisya) . 95-50 —— 
Tow. kredyt. gal. ziem. & a> los 

w 41 ½ 1. 9050 — — 
1) Tow. kredyt. gal. ziem. 4 pr. 

los w 56 1. 82:70 8340 
Tow. kred. gal. ziem, 4% los. 52 J. 93·50 94-20 

III. Obligi za 100 koron. 
(bez kuponu bieżącego) 
Galle. fund. propin, 4 4a 96:30 97:— 
Bukow. fund. propin. 5 p _—— —— 
Komun. Banku kraj. 4½ 115 (63 em. ) 90:50 91:26 
Komun. Banku kraj. 4 pr. (4em.) 80:80  8l— 
Kolej. lokal. Banku kraj. 4 pr. . 80:50 81:20 
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1898 82:50 83-20 | 
4 pr. z r. 1908 8130 82 — 

Dres miasta Lwowa 4 pr. 718° — Zn 

5 19 4 pr. 86:30 87 — 

* Ą Krakowa. . . ; 81-50 82˙.— 

IV. . 
Dukat cesarski i 11:40 11:55 
20 frankówka. . . ` 19:20 19:35 
100 rubli rossyjskich srebrnych . 252 — 254— 
100 , papierowych 254.— 25520 
100 marek niemieckich . . « 11820 11860 
1) Kupony opłacają 1½ % podatek rentowy. 
3) Kupony opłacają 2% podatek rentowy. 


A. Ogólny dług państwa. płacą żądają | 
Jednolity dług > w banknot. | 
maj- listopad 5 82:80 83.— 
S styezen-lipiee . 82:85 88:05 | 
Jednolity dług państwa w srebrze | 
luty-sierpien . . : . . 8560 85:80 | 
kwiecień-paźdz ziernik . . 8610 86:30 | 
„ 2 r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 pro. 1550.— 1610:— | 
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pre. 446.— 458.— 
» „ 1864 po 100 7. 627— 630 — 
„1864 po 50zł. 3046— 316°-- 


dnia 19 grudnia 1912. 


B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych). 


Austr. renta Au wolna od ma" 
za 100 zł. 4 

Austr. renta w an kor. 
podatka Apr. . . . 


10725 
83:20 


. 10705 
wolna od 
* 83 — 


C. Obligacye IE owe. 


Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr, 8260 83:60 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. 168— 103% -- | 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za | 

100 zł. 5¼ pr. 105.— 106:— 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostempl. akeye) . 82:65 83:65 
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron. 

wolne od podatku 4 pr. 82:90 83:90 
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. 

5°/, pr. (ostempl. akcye). . . 429— 431— 


Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). 


Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 101:80 10350 

w złocie za 200 zł. 5 pr. . 12075 —.— 
Kol. ezeskiej zach. za 200, 1000 i 

5000 zł. 4 pr.. : 86:25 8725| 
Kol. ezeskiej emiss. z r. 1895 za 

400 kor. 4 Pr. 8550 86 50 
Kol. bnkowińskiej lokalnej za 400 

kor. % pr. 81:— s | 
Col. północnej ces. ` Ferdynanda em. 

2 r. 1886, 4 pre. A GSH GES 
Kol. północnej GES. Ferdynanda Gul. 

z r. 1887, 4 pre. (ar.) . 9085 91:85 
Koi. północnej ces. Ferdynanda em. 

zr. 1880, pro . „ 99085 91-85 
Kol. pe mage ces, Ferdynanda em. 

peite eee naa ee ee eee E 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

e eee 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

z r SER LITER AW We 
Kol. Pannen a Ferdynanda em. 

z r. 1904, 4 90-50 91:50 
Kol. galie. mie Ludwika 4 pre. 8315 3415 


Koronowa waluta, 
Kol. Iwowsko-ezern. N z roku i i 
1894 4 En : 84:60 85:80 | 
Kol. Areyks Rudolfa (Salzkammer- 
gut) za 400 M. 4 pr. . . 10775 10875 


D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). 
Weg. złota renta 4 pr. 103:60 10380 
„ w wal. kor. 4 pr. 82:50 82:70 
poź. prem. za100 zł. (200 kor.) 409.— 421.— 
n „ „ 50 zł. (100 kor.) 499— 211.— 
obl, pr. regul. Giay 4 pre. 279.— 291.— 


E. Obligacye indemnizacyjne. 


Węgier za 100 zł. 4 pre. 8475 
Kroacyi i Slawonii 85:75 


F. Inne publiczne pożyczki. 


Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 99:55 
Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 = 
za 200 kor. 4 pre. . . 82— 
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pro. . 8250 
Gal. obl, prop. z roku 1889 4 pre. 9570 
qi e miasta Lwowa z r. 1896 
78 10 
103:— 113˙— 


20750 210˙50 
i listy dłużne 


płacą żądają 


n 


85-75 
86 75 
100:55 
83·.— 
83:50 
9670 


79:10 


Poz. 11 rom. "za 100 fr. 2] re. 8 
Tureckie obl. prem. kol. za 400 fr. 


6. Listy zastawne. Oblig. hipot. 
za 100 zł. nom, 


Austr. zakł. obl. prem. zr.1880 3 pr. 257— 269°— 
„ 1889 3 pr. 240.— 252:— 

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
panie 4½ pre. 60 ũ 11. 91.— 92— 
Bukow. zakład kred. ziem. los 5 99:— 100:— 
Gal. Tow. kr. ziem. 4 pr. les 56 l. 81:90 82:90 
. „ 4 pñr. los 41 J. 9075 9175 
„. 4 pr. starsze . 9620 97:20 
4½ pr. 52 let. 93—  94— 
Banku gal. ziem. kred. 4% pr. 60 1. 9425 95:25 
Gal. ake, b. hip. 10 pr. prem. los. 5 pr. 8950 9050 
5 ek U pE: 89:50 90:50 
60 L 4 pr. 82.— 83.— 

Banku "kraj, dla Galicyi i Lodomeryi 
4½ pr. 51½ lat zwrotne í 90:50 91:50 

Banku krajowego obig. komun. 3 
eiuisya 42 lat 4½ pr. 90:— 91.— 
Banku kr. obl. kol. al 5Tih 1. 4 pr. 80:25 8125 
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . 9170 92:70 
- „ 50 lat w. K. 4 pr. 94:20 92:20 


H. Obligacye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom, 
Kolej Lwów-Czern. AE z r. 1884 


za 300 złr. . 7150 78˙50 
Kolej Lwów- Czerniowce 3 Z r. 1884 2% 
200 kr. 4 82:60 88:60 


Weg. gal. kol. A 1870 na 200 złr. 
9975 10075 


111:50 11250 
112 — Róż ie 


5 
Tow. tegt. par. po Dunaju za 400 
i 10.000 m. & pre. z r. 1882 
Tow. żeglugi parow. po — em. 
z r. 1686 4 BE 5 


Koronowa waluta, płacą żądają 


I. Losy (za sztnkę). 


ee (Basilika) 5 kr. 24.— 26 — 
Zakł. kred. dla handi, i przem. 100 zr. 456— 468:— 
Clary 40 fr. m. K. 200.— 220 
Pożyczka miasta Lublany 20 zir, 6 
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 Ir. 4750 5850 
weg, Tow. 5złr. 29.—  35— 
Losy Fund. Areyks. Rudolfa J0złr. 80.—  86— 
J. Akcye Banków (za sztukę), 
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . 31250 31350 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 388:— 392-— 
Peszt. Banku handlu i przem. 3535.— 3545.— 
Zakł. kred. dla handlu. 500 złr. . . 60225 603 85 


Weg. Banku kredyt. 200 zr. 76950 77050 


Dołno-austr. tow. esk. 400 Kor. 119-- 722 50 
Gal. bunku hip. 200 złr. 628— 632.— 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 476.— 471 — 

„ Austro-weg. 1400 kor. . . . 2048— 2050 — 

„ , Związku (Unionbank) 200 zł. 551:50 558:50 
Czeskiego banku związkowego 100 zł. 265:50 26750 
Zivnostenska banka 100 złr. 261:— 262— 


K. Akcye przedsiębiorstw trausportowych. 


Bukow. kolei lok. ake. pierw. 200 złr. 439— 445.— 

„ „ Bke.zakład.200złr. 410— 490-— 
Austr. Tow. żegł. na Dunaju 500 zł, mk. 1157.— 1167.— 
Kolei półn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. . 4720:— 4750.— 


„ LW w-Belzee (akc. pier w.) 200 zł. 385— 390.— 
n Juwów-Czerniowce- Jassy 200zł, 498:— 50250 
„ Lwöw-Kleparöw-Jaworöw lokal. 

e Boa a dA a m u. Abe 


L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych. 
Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr. 966˙75 98775 


Prag. Tow. zeluan. przem. 500 zdr. . 3248:— 3263.— 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 złr, 762.— 169:— 
Trifail. Tow. kop. węgla 70 złr, . 220:— 224.— 
Galic. karpae, naft, Tow. 500 kor. . 745— 765 — 
Schodniey 500 kor. 387:— 391.— 
Tur. zarz, tytoniow. 500 franków 279.— 283.— 
M. Wekslo. 
Niemieckie Banki. . . . . . 11835 118˙55 
Włoskie Banki . . EAN 9482 ½ 
Londyn za 10 funt. szt. 4 s . 246183, 24-223], 
Paryż za 100 franków . 96: — 96:15 
Petersburg za 100 rubli 4ają pre. 254.— 25575 
Szwajcarskie Banki . . . . . 954911, 95574: 
N. Waluty 
Dukat cesarski . . 11:44 11:49 
Austr.-węg. 8 guld. złota mónota . << —= 
20-frankówka ı . + «+ 1924 19:26 
20-markówka 23:69 23:73 
Rossyjski półimperyał o —— —— 
Niem. banknoty za 100 marek 118277, 118.47 ½ 
94:60 94:80 


Włoskie si za 100 lir . 
Ruble H ; 254˙12½ N: 
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Licytacye. 


L. ez. E. 745/12 (12) (16000 3—3) 

Dnia 31 grudnia 1912 godzinie 9 rano 
odbędzie się w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 9 w Monasterzyskach przy ul. 
3 maja l. 2 liyctacya realności lwh. 111 i 
2/8 IVh. 201 gm. Sewałuski. 

Nieruchomości te wystawione na licyta 
eye, Są oceniona na 1100 kor. i 1066 kor. 
66 hal. 

Najniższa cena wynosi 733 kor. 32 hal. 
i 711 kor. 10 bal, 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy 
przejrzeć w sądzie niżej wymienionym, w biu 
rze Nr. 5. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Monasterzyska, daia 2 listozads 1912. 


(15927 3-—3) 
Sądowa hala aukcyjna we Lwowie 
nl. Podlewskiego 1. 6. 
Godziny urzędowe (tylke w dnie powszednie) 
cd 8 do 12 przed południem i od 2 do 6 
po południu, w soboty zaś od 8-ciej do 8-mej 
sierzsrem, 


„A 


W a © mj Hb «b ww m. 


"m" 

Pıniedziaiek 23 gindnia 1912 od 10 du 12 
godz. przed  poładniem: gramofon, roz 
maite obuwie, konfekeys męska i i damska 
oraz rozmaite meble 1 sprzęty domowe. 

torek 24 grudnia 1912 od 10 do 12 
godz. przed południem: rozmaite meble 

j sprzęty domows. 

Sprzedać się mające przedmioty mogą 
być oglądane w sądowej hali przed licytacyą 
w godzinach urzędowych. 

Lwów, dnia 16 grudnia 1912. 


L. ez. E. 2114/12 (15799 2—3) 

Strona zobowiązana Jakéb Augustyn po 
Ba:tłomieju — Goleowa. 

Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszania wierzytelności. 

Na wniosek strony egzekwującaj Fran- 
ciszka Anioła, odbędzie się dnia 30 grudnia 
1912 e godz. 10 przed południem, w biurze 
Nr. 18 na zz sadzie zatwierdzenych warun- 
ków licytacya: 

a) 1/4 części realności lwh. 11 ks. gr. 
gm. Goleowa, stanowiącej grunta obszaru 
5 i 3, m. w całości, 

b) 1/6 części realności Iwh. 18 ks. gr. 


gm. Geleowa, stanowiącej deb ge (obecnie (obecnie 
krzaki) obszeru 967 s. kw. w całości, 

c) 1,8 części realności Ich. 14 ks. gr. 
gm. Gale ws, stanowiącej dragi obszaru 693 
S. kw. w całości. 

Wariość szacunkowa: a: realności wy- 
nosi 1594 kor. 56 hai.. b) realności 80 kor 
58 hal, e; realności 27 kar 7 hal. 

Najniższa of rta: ad a) 1063 tor. 4 hal, 
ad b) 58 kor. 72 hal, ad e) 18 kor. 5 hal. 

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi, 

C. k. Sad powiatowy, Oddział IV. 

Brzozów, dnia 80 listopada 1912. 


L. cz. E 505/12 (10) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa zaliezkowego 
i kredytowego w Uściu bisk. odbędzia się 
dnia 30 grudnia 1912 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 7 liegtecya a) połowy realności 
obj. lwh. 455 i b) 1/4 cześci realności obj. 
ish. 828 ks. gr. gm. Uście bisk. wraz 
z przynależnościami, 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
wyżej pod a) nadmioniona, ocanioną jest na 
195 kor., zaś pod b) na 215 kor. 


(16058 2—3) 


2 


MER cena wynosi: ga a) 180 kor., 
ad b) 148 kor, 33 hal, poniżej tej ceny 
sprzedaż nia przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnosząca sie 
do taj nieruchomości dokumeata może każdy 
mający chęć kupieaia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sędzia niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 1. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Mielnica, dnia 10 listopada 1912. 


774/12 (4) 
Edykt licytacyjny. 
Ns żądanie Kasy oszczędności miasta 
Krakowa, zastąpieńej przez sdw. dr. Taden- 
sza Federowicza, odbędzie sie dnia 9 sy- 
canis 1913 0 godzinie 9 przed południera w 
sądzie vitei wymienionym, w biurze Nr. 33 
iicytacya rsziności lwh. 213 ks. gr. Jaslo, 
stanowiącej budynek jednopigtrowy z oficy- 
nami przy ulicy Kościuszki położony. 
Nieruchomość ta wystawiona na liey- 
Weye, jest ocenioną na 26 433 kor. 
Najniższa cena wynosi 13.216 kor. 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzia do 
skutku. 
Warunki licytscyjne i odnoszące się ao 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 


L. ex E. 17 (16040) 


larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- | 
nia i $ d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 33 

Takie prawa, wobae których Binie, 
Sia iicytacys kydaky miedopuszezsłną, nales: 
zgłosić do sądu najpóźniej przy, WYSnACZE 
nym terminie licytscyjnym, inaczej roszeze 
mia tego rodzaju co de samej nieruchome 
ści nie megżyby bye jut ze skutkiem podne 
BZONE. 

Te esoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją. bądś w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, xawiaśsmiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego poste 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sę 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu znmieszkałega. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Jasło, dnia 26 listopada 1912. 


L. cz. E. kocia (16068 1—3) 
d ; 

Na wniosek spadkobierców Markusa Fe- 
liksz w Ispie, odbędzie się dnia 31 grudnia 
1912 o 9 rano w tut. sądzie lieytacya 2/40 
realności lwh. 219 gm Sporysz Jędrzeja Ku- 
baszko własnej. 

Wartość szacunkowa wynosi 200 kor. 

Najniższa oferta 134 kor. 

Warunki licytacyjne, protokół oszaso- 
wania przejrzeć można w biurze Nr. 5. 

C. k. Sąd powiatowy, Uddział VI. 

Żywiec, 26 listopada 1912. 


L. cz. E. 1925/12 
E d 

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Żywca, odbędzie się dnia 31 grudnia 1912 
o godz. 9 rano lieytaeya: 

całej realnosei lwh. 115, 

1/10 realności lwh. 125, 

1/12 realności Iwh. 248, 

1/9 realności lwh. 249, 

2/24 realności lwh. 250, 

2/36 realności lwh, 251, 

2,22 realności lwh. 275, 

2/28 realności lwh. 282 gm. Między- 
brodzie Żywieckie, Józefa Klisia własnych. 

Wartość powyższych realności podaną 
została na 2188 kor. 44 hal. 

Najniższa oferta 1456 kor. 

Warunki lieytacyjne, protokół oszaco: 
wania przejrzeć można w tut. sądzie, biuro 
Nr. 5 


(16067 1—3) 


C. k Sad powiatowy, Oddział VI. 
Żywiec, 26 listopada 1912. 


L. 4771/12 
Obwieszezenie. 

Celem zabezpieczenia dostawy materya- 
łów tartych dla e k. Zakładu kary we Lwo- 
wie w roku 1913 rozpisuje się publiczną kon- 
kurencyę. 

Zapotrzebowanie roczne wynosi w przy- 
bliżeniu : 

30 m? 7%, desek smerekowych alba 
sosnowych, 

800 m? 187%, desek smerekowych albo 
sosnowych, 

1200 m? 20% desek smerekowych albo 
sosnowych, 

600 m? 26%, desek smerekowych albo 
sosnowych, 

1600 m? 387%, desek smerekowych albo 
sosnowych, 

500 m? 40% desek smerekowych albo 
sosnowych, 

250 m? 53% desek smerekowych albo 
sosnow7ch, 

40 m? 79%, desek smerekowych albo 
sosnowych, 

50 m? 18%, desek bukowych, oleho- 
wych, topolowych, lipowych, 

30 m 20% desek bukowych, oleho- 
wych, tepolowych i lipowych, 

150 m? 26%, desek bukowych, olcho- 
wych, topolowych i lipowych, 

60 m? 33%, desek bukowych, olcho- 
wych, topolowych i lipowych, 

30 m? 40%, desek bukowych, olcho- 
wych. topolowycn i lipowych, 

60 m? 53%, desek bukowych, olsho- 
wych, topolowych i lipowych, 

100 m? 79% desek bukowych, olcho- 
wych, topolowych 1 lipowych, 

20 m? 111% desek bukowych, olcho- 
wych, topolowych i lipowych, 

120 m? 13%, desek dębowych, jaworo- 
wych i jasionowych, 

120 m* 20%, desek dębowych, jawo- 
rowych i jasionowych, 

80 m? 26%, desek dębowych, jaworo- 
wych i jasionowych, 

50 m? 33%, desek dębowych, jaworo- 
wych i jasionow*ch, 

50 m? 40%, desek dębowych, jaworo- 
wych i jasionawych, 

128 m? 53% desek dębowych, jaworo- 
wych i jasionowych, 


(16071) 


7 


; Takie prawa, wobec których niniejsza Urkunden (Grundbuchs- Hypotekenauszug, 
l | Feytacya byłaby niedspuszezalna, należy zgło ; Catasterauszvg, Schätzungsprotokolle u. s. 
20 m? 105”, desek dębowych, jaworo- l sié w sądzie najpóźniej przy wyznaczonym jw) können von den Kauflustigen bei dem 


50 m? 797%, desek dębowych, jaworo- 
wych i iasionowych, 


wych i jasionowych, 
nadto około 300 m bieżących belków 
i rygli miękkich rozmaitych rozmiarów. 
Pisemne oferty ostemplowane i zapie- 
czętowsne przy równoczesnem złożeniu po- 
ręcznego, wynoszącej 5 pre oferowanej war- 
tości dostawy w gotöwce lub papierach war- 
tościowych do kauepi przypuszezatnych mają 
być złożone w Zarządzie Zakładu najpóźniej 
de dris 10 stycznia 1913 de godziny 12 w 
południe. 
Warunki ofert i kontraku można przej- 
rzeć w kaneelaryi e. k. Zarządu. Oferty mu- 
szą być przez oferenta własnoręcznym podpi- 
sem imienia i nazwiska z dokładnem poda- 
niew: miejses zamieszkznia zaopatrzone za- 
wierać mają podanie żądanej ceny za 1 m? 
a Im bieżący balków i rygli, tudzież oświad- 
czenie, że oferent przejrzał warunki ofert i 
tu i że się tymże bezwarunkowo pod 
aje. 
Zanważa się że Zarząd reflektuje tylko 
na materyal I. klasy 
Oferty niedokładne lub powyższem po- 
ręcznem nie pokryte luk też jakiekolwiek 
warunki i zastrzeżenia zawiersjące lub po 
upływie wyż naznaczonego terminu wniesie- 
ne, nie będą uwzględnione. 
Wszystkie złożone wadya pozostaną aż 
do rozstrzygnięcia e. k. Nadprokuratoryi Pań- 
stwa we Lwowie w depozycie e. k. Głównej 
kasy krajowej we Lwowie. 
Oferenci pozostają w słowie aż de roz- 
strzygmięcia przez c. k. Nadprokuratoryę 
aństwa 
C. k. Zarząd zakładu kary dla mężczyzn. 
Lwów, dnia 18 grndnia 1912. 


L. ez. E. 3667/11 (7) 

Edykt licytacyjny. 
Dnia 22 stycznia 1913 o godz 10 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 52 są- 
du tutejszego licytacya połowy realności lwh. 
658 ks, gr. gminy Waniowice objętej, osza- 
cowanej na 637 kor. 37 hal. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 435 kor. 
Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym, biuro Nr. 45. 
Takie prawa, wobee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalng, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomość. 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dia których jakie prawa iub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicis na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu Sądu 
uiłej wymienionego i nie wskażą temuż Są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedxibie 
Sądu xamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sambor, dnia 4 grudnia 1912. 


(16042) 


L. ez. E. 1962/12 
Edykt. 

Na wniosek Antoniego i Wiktora Brze- 
czków odbędzie się dnia 31 grudnia 1912 o 
godzinie 9 rano w tut. sądzie licytacya: 
a) 1/4 części Iwh 577, 1/92 części lwh. 
926, gm. Jelesma, 3/12 części Iwh. 950, war 
tości szacunkowej 113 kor. 40 ha!., 
b) 6,48 części lwh. 2136, 6/180 części 
lwh 2135, 1692, 1691 gm. Jeleśnia Wojeie 
cha Pastora, syna Jana zw. Siwy, własnych, 
wartości szacunkowej 222 kor. 61 hal. 
Najniższa oferta: ad a) wynosi 75 kor. 
60 hai., ad b) 155 kor. 18 hal. 

Warunki licytacyjne i protokół oszaeo 
wania przejrzeć można w biurze Nr. 5. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Żywiec, 28 listopada 1912. 


(16066 1—3) 


L. ez. E. 1382/11 
Edykt lieytacyjny. 

Na tadasie Sp łki zeiiezkuwej w Cie 
szanowie i Cyny Sekler w Narolu mieście, 
odbedzie się dnia 27 grudnia 1912 o godz 
9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 6 lieytacya a) 87/500 
częśći i b) 183 500 części realności lwh. 256 
gminy Chlewiska. 

Cząstki nieruchomości wystawione na 
lieytacye są ocenione na: ad a) 831 kor. 72 
al., ad b; 1749 kor. 48 hal, 

Najniższa cena wynosi: ad a) 555 kor., 
ad b) 1166 kor. 32 hal. czyli razem 1721 
kor. 32 hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do szutku. 

Warunki lieytaeyine, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokuments (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ecenienia i t. d)., 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 11. 


(16098) 


„Gazeta Lwowska“ Nr, 295 z dnia 22 grudnia 1912. 


terminie lieytaeyinym, inaczej 


roszczenia | unten bezeichneten Gerichte. Zimmer Nr. IV. 


Ž A o e y= A > 
tego rodzaju co do samej nierachomosei nie während der Geschäftsstunden eingesehen 


mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te 2s0b7, dia których jakie prawa lub 


werden. 
Rechte, welche diese Versteigsrung un- 


eie ar) na powyższej nieruchomości bądź | zulässig machen würden, sind spä estens im 


obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wanie lieytacyjnego powstaną, zawiadamiene 
będą o dalszych wydarzeniach tego posko- 
powźria jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jaśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż s3 
żewi pałnomocnika de doręczeń w siedsikie 
Sędu samieszkałago. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Cieszanów, dnia 15 października 1912. 


L. cz E. 4621/11 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 16 stycznia 1918 o godzinie 10 
przed południem w biurze Nr. 11 sądu tutej- 
szego odbędzie się licytacya 1/3 części real- 
ności lwh. 750 Porchy w Sołetwinie z przy- 
należytościami Dom z przynależytaściami 
oceniono na 110 kor, ogród i rolę z przy- 
nuleżytościami na 680 kar. 

Najniższa oferta, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 526 kor. 67 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnosne do- 
A przejrzoć można w tutejszym sądzie 
iuro Nr. 11. 

Takie prawa, wobee których ninio- 
sa reiicytacya byłaby niedopuszezalng, nales 
<złosić do sądu najpóźniej przy wyznacxo- 
nymi terminie leytacyjaym, inaczej roszcze- 
zia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
sie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
38030. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie juź istnieją, bądź w toku postępawa- 
nia relicytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
tutejszego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
moenika do doręczeń w siedzibie sądu za- 
mieszkatego. 

C. k. Sąd powiatowy Oddział V. 

Sołotwina, dnia 2 grudnia 1912, 


(16114) 


L. cz. E. 2409/12 (16109) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 21 stycznia 1913 o godz. 10 rare 
w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 10 odbę 
dzie się licytacya realności objętej lwh. 222 
gm. Złotkowiee, szładającej się z pbud 168 
i komp'eksu gruntów ornych, Lak i pastwisk 
o łącznym obszarze 5 morgów 158 sążni. 

Na parceli budowlanej znajduje się dom 
mieszkalny słomą kryty, stodoła i stajnia, 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 6832 kor. 

Najniższa cena wynosi 4554 kor. 67 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytseyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie tutejszym, biuro 
Nr. 10. 

Takie prawa. wobec których lieytacya 
była niedopuszczalną, należy zgłosić majpó- 
zaiej przy terminie licytacyjnym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Mościska, dnia 10 grudnia 1912. 


L. ez. E. a (16108 1—3) 
Dnia 30 grudnia 1912 e godzinie 9 
1800 odbędzie się licytacya połowy realności 
lwh. 28 gm. kat. Młynne objętej, Błażeja 
Twaroga własnej. 
Realność oszacowano na 17.960 kor. 
Najniższa oferta wynosi 11.973 kor. 
Warunki lieytacyjne i inne dokume. 
przejrzeć można w tut :jszym sądzie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Limanowa, dnia 18 listopada 1912. 


G. Zl. E. 4621/12/5 (16095) 
Versteigerungsediet. 

Am 29 Jänner 1913 Vormittags 10 
Uhr findet bei dem unten bezeichneten Ge- 
riehte Zimmer Nr. IV. in Lemberg, dis Ver- 
steigerung dar dem Verpflichteten gehörigen 
und griindbi 'heriich zugesehr;ebenen Rea- 
titaten, R. Z. 500, 501, 303 und 1/6 tel. 
Anteil der K. 508 Gemeinde Kleparów in 
geligend sammt Zubehór, bestehend aus 60 
Obstbäume, 50 Madebiume und 28 m. des 
Dratzaumes. 

Die zur Versteigerung gelangenden Lie- 
genschafien und zwar E Z 500auf 826 K, 
E. Z. 501 auf 793 K, E. Z 303 auf 10.540 
K., 1/6 tel. Aatheil der E Z. 503 auf 39 K. 
66 H. das Zubehör auf 226 K. bewertet. 

Das geringste Gebot beträgt 827 K. 
10 H, zusammen also auf 12 418 K. 66 H., 
unter diesem Betrage findet ein Verkauf 
nicht stait, 

Die Versteigerungsbedingungen und die 
auf die Liegenschaften sich beziehenden 
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anberaumten Versteigerungstermine vor Be- 
giar der Versteigerung bei Gericht anzu- 
melden, widrigens sie in Ansehung der Lie- 
genschaft selbst nicht mehr geltend gemacht 
werden könnten. 

Von den weiteren Vorkompissen des 
Versteigerungsverfahrens werden die Perso- 
nen, für welche zur Zeit an der Liegenschaft 
Rechte oder Lasten begründet sind oder im 
L:ufe des Versteig»rungsverfıhrens begrün- 
det werden, in dem Falle nur durch An- 
schlag bei Gericht in Kentnis gesetzt, als 
sie weder im Sprengel des unten bezeich- 
neten Gerichtes wohnen, noch d esem einen 
am Gerichtsorte wohnhaften Zustellungsbe- 
vollmä-htigten namhaft machen. 

K. k. Bezirksgericht, S. II., Abt. IV. 

Lemberg, am 13 November 1912. 


Rozmaite obwieszczenia. 
L. Prez. 4122 (18) P/ 12 (15986 2—3) 
Ogłoszenie. 


Prezydent wyższego Sądu krajowego 
zamianował po myśli $ 301 p k dla I. ka- 
dencyi sądu przysięgłych dnia 24 lutego 
1918 o godzinie 9 rano się rozpoczynającej 
radcę Dworu Chylińskiego, jako prezydenta 
sędu obwodowego przewodniczącym, a 23 
stepeami jego radcę wyższego sądu krajowe- 
go dr. Mandybura, oraz radców sądu krajo- 
wego Lityńskiega, Wojtasiewicza, Dmochow- 
skiego, Olszewskiego, dr. Czajkowskiego, 
Grzędzielskiege i Lorenza. 

Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 

Przemyśl, dnia 18 grudnia 1912. 


L. cz. O. I. 472/12 (1) (15999 2—3) 
Edykt. 

Przeciw Hryciowi Drofyczowi synowi 
Andrija, byłemu uczniowi kowalskiemu w 
Lutowiskach, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do e. k. sądu 
powiatowego w Lutowiskach przez Jana 
Antoniszczaka pozew o ustalenie, że pozwa- 
ny winien odbyć 12 miesięcy nauki kowal- 
skiej u powoda, ewentualnie o zapłacenie 
kwoty 593 kor. zpn. 

Na podstawia pozwu wytnaczono su- 
dyencyę na dzień 30 grudnia 1912 o godz. 
8 rano w sądzie poniżej wymienionym, sala 
rozpraw Nr. I. 

Celem strzeżenia praw pozwanego Hry- 
cia Drofycza syna Andrija, ustanawia się p. 
dr. Szaraniewicza adw. Lutowiskach, kura- 
torem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego Hryeia Drofyeza syna Andrija w 
rzeczonej sprawie na jego koszt i niebezpie- 
czeństwo, dopóki on w sądzie Się nie zgłosi, 
lub pełnomocnika nie zsmia uje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Lutowiska, dnia 7 grudnia 1912. 


L. ez. Ne. IV. 194/12 (12) (16005 2—3) 
Edykt, 


O. k. Sąd powiatowy Sekeya I. we Lwo- 
wie podaje do wiadomości tak wierzycieli, 
jak członków i kandydatów wa członków roz- 
wiązanego Towarzystwa wzajemnej poinocy 
„Philantropia“, że c. k. Namiestnictwo we 
Lwowie pismem z dnia 23 października 1911 
L. XIII. a. 3392/15 złożyło do ts. depozytu 
fundusze tego Towarzystwa, a mianowicie 
gotówkę 821 kor. 69 hal, książeczkę gal. 
Banku krajowego Nr. 26880 na 10500 kor., 
11 sztuk weksli na kwotę 1294 kor. i 4 bony 
na kwotę 407 kor. 30 hal. i że kuratorem 
tego rozwiązanego Towarzystwa „Philantio- 
pia“ ustanowiony został p. dr. August Plo- 
der, adwokat we Lwowie, któremu polecono, 
ażeby zgodnie 2 ustawą i statutem zarząd 
tego majątku wykonywał i rozdział, wzglę- 
dnie likwidacyę majątku przeprowadził. 

C. k. Sąd powiatowy S. I. Oddział IV. 

Lwów, dnia 17 listopada 1912. 


L. ez. C. II. 792/12 
E d y k t. 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Eliaszowi Horowitzowi i sgl. wniosła 
de tut sądu Cyla Felder z Krosna skargę o 
640 kor. 

Ustra rozprawa wyznaczona na dzień 
18 grudnia 1912 o godz. 9 rano, b. Nr. 2, 
ulica Suchodoiska. 

Dla strzezenis praw pozwanego usta- 
nowiono kuratorem p dr. Roberta Pawłow- 
skiego adw. z Krosna na czas nieobecności 
pozwanego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krosno, dnia 4 grudnia 1912. 


(16055) 


Wykaz 


panujących w Galicyi chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 
sprawozdań c. k. Starostw, przedłożonych od 14. do 21. grudnia 1912. 


Bpizoocya | Powiat 


Kamionka Str. 


Miejscowość 


— — — + 


Grabowa ob. dw. (1 zagr.); 


Przemyślany Dusanów ob. dw. (1 zagr.); 
Nosacizna Rsdziechów Płowe ob. dw. (1 zagr.); 
Sokal Gruszów ad Parchacz ob. dw. (2 zagr.), Helenków ; 
ad Byszów ob. dw. (1 zagr.); | 
Gorlice Wapienne (J zagr.); | 
A 3 Rohatyn Sarnki Srednie (1 zagr.); $ 
Szelestnies | Stanisławów Bratkowee (1 zagr.); 
Żydaczów Głów (1 zagr.); 
Łańcut Czarna (1 zagr.); 
Waglik Przemysl Wyszatyce (1 zagr.); . 
ae Tłumacz Gruszka (1 zagr.), Mołodyłów (1 zagr.); 
Zbaraż Czernichowee (1 zagr.); 
Brzesko Jadowniki (1 zagr.); 
Dobromi! Hujsko (2 zagr.) ; 
Krosno Połamy ; 
Mielee Jaślany (1 zagr.): 
EA AM Małe (1 zagr.); 
4.44 opczyce olą Wielka (1 zagr.); 
Wścieklizna Rudki Susułów (1 wa AE ) 
Sambor Sambor (1 zagr.); 
Sniatyn Sniatyn (1 zagr.); 
Tarnobrzeg Jamnica (1 zagr.); 
Złoczów Bezbrudy (1 zagr.); 
Żydaczów Rozdół (1 zagr.); 
Bóbrka Hołdowiee (1 zagr.), Ostrów (1 zagr.), Wołoszezyzna 
(1 zagr ); 
Borszezów Korolówks (6 zagr.); 
Brody Koniuszków ob. dw. (1 zagr.); 
Cieszanów Lubliniec Nowy (14 zagr.); 
Dybrowa Bolestaw ob. dw. (1 zagr.); 
Jaworów Morańce (16 zagr.); 
Ksmionka Stru- | Budki Nieznanowskie (8 zagr.), Milatyn Nowy (1 
miłowa zagr.), Pobużany (3 zagr.); 
Pomór świń | Lwów Barszczowice (1 zagr.); 
Mościska Starnawa (1 zagr.); 
Rawa Ruska Wulka Mazowiecka (10 zagr.); 
Rohatyn Czahrów (2 zegr.); 
Sniatyn A RY (1 zagr.), Sniatyn (2 zagr.), Załucze (19 
zagr.): 
Joka! Sokal (94 zagi.); 
Zborów Blich (4 zegr.}: 
Żółkiew Błyszczywody (2 zsgr.), Kulików (26 zagr,), Żółtańce 
(5 zagr.); 
Biała Osiek (1 zagr.); 
Cieszanów Zaiuże (1 zagr); 
Hnsiatyn Krzyweikie (17 usgr.); 
Jaroslaw Piskorowiee fi zagr ); 
Kolbuszowa Kopcie (10 zagr.j, Wulks Sokołowska (1 zagr.); 
mans Dobra (J :agr.); T ; 3 
AP „isko Dawiniacz Dolny (5 zagr.), Solina (3 zagr.), Stężni- 
Bóżyca świń ca (3 zzgr.); 
Rudki Tatarynów (2 zagr.); 
Skałat Kokoszynce (1 zagr.); 
Sokal Boratyn (6 zsgr.), Liski (2 zagr.), Ogulsko (1 zagr.i; 
Żółkiów Koszelów (1 zagr.); 
Brzeżany Plichów cb. dw. (1 zagr ); 
Lisko Ustrzyki Dolne (22 zagr.); 
Cholera drobiu | Mościska Zaseściaie (4 zagr.); 
Pilzno Stołowa (1 zagr.), Wiewiórka (63 zagr.); 
Sokal Boratyn (1 zagr.). 


Z e. k. Namiestnictwu. 
Lwów, dnia 21. grudnia 1912. 
wa e. b. Nsmisstaiks s: 


Szeligrwski w r 


L. cz. C. IV. 354/12 (2) (16063; (16069 1—2) 
E dy k t. Ogłoszenie. 

P.zeeiw Hawryle Kurylakoewi s. Mi- Kandydst adwokatury p. dr. Mojżesz 
chała. zamieszkalem dawniej w Niäniowie, | Jassem wpisany został ns listę adwokatów 
którego miejsce pobytu jest nieznane wnie: | tut. Izby z siedzibą urzędową w Turce nad 
siony zastał do e. k. sądu powiatowego w | Stryjem. s 
Tłamaczn przez Fedora Grydayna s Iwsna Z Wydziału Izby adwokatów. 

z Niżniowa pozew o 1000 kor. zpa. Sambor, dnia 14 grudnia 1912. 

Na podstawie pozwu «yznaez0n0 TCZ- 

prawę ua dzień 14 lutego 1913. 

f delem strzeżenia praw Hawryły Kury: | L. ez Prez. 2049 18 P./12 

laka ustanawia się p. adw. dr. Orłowskiego | Obwieszezenie. 

w Tłumarzu, kuratorem. | Dia I nadzwyczajnej kadeneyi Sądów 

Tenże kurator zasiępywać będzie Ha | orzysięgłych, kiórych posiedzenia We k. s3- 
wryłę Kurfizks „ rzeczonej sprawie na jego | dzie krajowym karnym rozpoczną się dnia 
koszt i niebezpiecz”ńst:o, dopóki on w są-| 3 lutego 1918 o godz. 830 przed południem 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie | zamianowało Prerydyum e. k. wyższego Sądu 
zam i anuje. krajowego Przewodniczącym e. k. Radeę Dwo- 

"1 k, Sad powiatowy, Oddział IV. ru i prezydenta Sądu krajoweg» karnego Jana 

Tłumacz, 81 października 1912. Kiliana 

— »yższego sądu krajowego: Jana Hirsche, Ja- 


(16070) 


kóba Lobensteina, Franciszka Kolmanns, An- 
toniego Piskozuba, Jana Wisłockiego, Edmun- 
da Philippa, Wincentego Mromlińskiego, Ka- 
zimierza Janko, Henryka Kwiatkowskiego, 
radców e. k. sądu krajowego Tadeusza Ry bi- 
ckiego, Feliksa Orzelskiego, Romans Lewi- 
ekıego, Edmunda Swierc.yńskiego i Józefa 
Wiktora Willaume. 

Prezydyum c. k. Sądu krajowego 

karnego. 
Lwów, dnia 7 grudnia 1912. 


L. ez. Cg. I. 561/12 (1) 
H dy kt. 


(16024) 


Przeciw Longinowi Tomorug, dzierża- 
wey Podhajezyk, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do ©. k. Sądu 
obwodowego w Kołomyi przez Arona Kohna 
i Izaka Spitza pozew o dostawę 482 hl. spi- 
rytusu, lub zapłztę 25.920 kor. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
I. audyencyę na dzień 28 grudnia 1912 c 
g. 10 rano, b, Nr. 47. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
awia się p. dr. Trachtenberga adw. w Koło- 
myi, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopoki om w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

O. k. Sad obwodowy, Oddział I. 

Kołomyja, dnia 16 gradnia 1912. 


L. cz. C. I. 611/12 (16048) 
E dy kt. 

W sprawie Ilka Fedoryszyna w Ostro- 
wie, toczącej się przed e. k. sądem powia- 
towym w Chodorowie przeciw niewiadome: 
mu z miejsca pobytu Teoderowi Bernadzkie- 
mu o unieważnienie kontraktu, ma być do- 
ręczona uchwała 2 dnia 25 października 
1912 liczba czynności U. I. 611/12 (1), któ- 
rą wyznaczono audyencyę do ustnej rozpra- 
wy na dzień 2 grudnia 1913 o godz. 9 rano. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Teodor 
Bernadzki przebywa, ustanawia się w celu 
strzeżenia jego praw kuratora w osobie p. 
dr. E. Brilla adw. w Cbodorowie z substy- 
tucyą dr. Leszczowera. 

Tenże kurator zastępywać będzie wy- 
mienionego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział J. 

Chodorów, 25 października 1912. 


L. cz. ćw. 6534/12 (1) 
Edykt. 

Przeciw Nusenowi Laksowi z Moseisk, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do c. k. sądu tut. przez Bank 
ludowy als relaietws, handlu i przemysłu 
w Mościskach pozew o 4500 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. 

Celem strzeżenia praw Nusena Laksa 
ustanawia się p. dr. Rawicza adw. w Prze- 
myślu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomoenika nie zamianuje 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Przemyśl, dnia 13 grudnia 1912. 


L. ez. Cw. 5006/12 (1) 
Eddy kt. 


(16031) 


(16020) 


Przeciw Jamowi Osowskiemu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 20- 
stał do c. k. sądu obwodowego w B zeża 
nach przez Kasę zaliczkową w Duuajowie 
pozew o wydanie nakazu zapłaty sumy 705 
kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. 

Celem strzeżenia praw Jans Osowskie- 
go ustanawia se p adw. dr. Bobrowskiego 
w Brzeżanach, kuratorem. 

Tenże kurator z stepyweé będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki om w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełaomoenika nie za- 
mianuje 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IL 

Brzeżany, dnia 18 listepada 1912 


L. cz. ©. V. 646/12 (%) (16039) 
Edykt 

Przeciw Naftalemu false Mosesowi Ko- 
rzennikowi, przezwany Karol H. Kors i Se- 
ligowi Abrahamowi Korzennikowi, przezwa- 
ky Salomon A. Kors, których miejsce poby- 
tu jest nieznane, wniesiony zastał do e. k. 
sądu powiatowego w Jaśle przez Leisora 
Korzenniks w Bieczu pozew o uznanie za 
właścicie a parceli Ixat. 172/2 lwh, 135 gm. 


zaś zastępcami tegoż e k radców | Czermna, 


Na podstawie pozwu wyznaczono au- 


dyencyę na dzien 23 grudnia 1912 o godz. 
10 rano w tym sądzie, b. Nr. 26. 

(elem strzeżenia praw Naftalego ſalse 
Mozesa i Seliga Abrshama Korzenników 
ustanawia sie p. dr. Dzianotta adw. w Ja- 
śle, kuratorem, 

Tenze kurator zastępywać będzie Na- 
ftalego false Mozesa.i Seliga Abrahama Ko- 
rzenników w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Jasło, dnia 28 listopada 1912. 


L. ez. C. I. 435/12 (1) (16060) 
Edyki. 

Przeciw nieobecnemu IIko wi Herman 
przedtem w Bojuńcu, wniesiono do tut. sądu 
18515 an Hermana pozew o 735 kor. 

al. 

Ustną rozprawę wyznaczono na dzień 
5 listopada 1912 o godz. 8 rano, b. Nr. 2. 

Kurstorem tegoż ustanowiono adw. dr. 
Kamma w M.stach, który zastępywać go bę- 
dzie aż do zgłoszenia się jego, lub ustano- 
wienia pełnomocnika. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział 1. 

Mosty w., 22 października 1912, 


L. ez. Cg. I. 189/12 (9) (16028) 
E dy K t. 

Przeciw Iwanowi Bałaszowi z Wyszo- 
wadki. którego miejsce pobytu jest niezna- 
ne, wniesiony został do e. k. sądu obwodo- 
wego w Jaśle przez Teodora Bałasza z Wy- 
szowadki, pozew e 900 kor., 600 kor., 188 
kor. i 600 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono I. 
audyeneyg na dzień 23 grudnia 1912 o godz. , 
9 rano. 

Celem strzeżen'a praw pozwanego Iwa- 
na Bałasza ustanawia się p. adw, dr. Dzia- 
notta w Jaśle, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Iwa- 
na Bałasza w rzeczonej sprawie na je- 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Jasło, dnia 12 grudnia 1912. 


L. ez. C. III. 671/12 (2) 
Ed y kt. 

Przeciw Benjaminowi Lichtmannowi, 
ktörego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
stony został do c. k. sądu powiatowego w 
Nowym Sączu przez Leona Sterna kupea w 
Nowym Sączu pozew o 274 kor. 31 hal. 

Pierwsza audyencya odbędzie się dnia 
30 grudnia 1912 o godz. 9 rano w biurze 
Nr. 80. 

„ Celem strzeżenia praw pozwanego usta. 
mawia się p. ad. dr. Uhodackiego w No- 
wym Sączu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika uio zamianuje. 

C. k. Sad powiatowy, Oddzisł III. 

Nowy Sącz, dnia 9 grudnia 1912, 


(16041) 


L. cz. ©. II. 605/12 (1) 
Edykt 


(16096) 


Przeciw Tekli Lenaitowicz z Remizo- 
wiec, której obecne miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do e. k. sądu po- 
wiatowego w Złoczowie przez Towarzystwo 
kredytowe „Samopomoc“ w Złoczowie po- 
zew o zapłatę kwoty 400 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo- 
stała w tut. sądzie rozprawa na dzień 28 
grudnia 1912 o godz. 10 rano, sala II., 
dom Werbera. 

(elem strzeżenia praw niewiadomej z 
miejsca pobytu pozwanej ustanawia się p. 
dr. Stanisława Rubczyńskiego adw, w Zło- 
czowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
wiadomą z miejsca pobytu w rzeczonej spra- 
wie na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
ona w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomo- 
enika nie zamiąnuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Złoczów, dnia 13 grudnia 1912. 


L. ez. Og. IX. 845/12 (1) 
Ed y k t. 


(16078) 


Przeciw Peisachowi Dawidowi Mulle- 
tow!, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do d. k. sądu krajowego 
cywilnego we Lwowie przez filię c. k. uprz. 
ausir. Zakładu kredytowsgo dla handlu i 
przemysłu we Lwowie pozew o 11.564 kor, 
58 hal. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono I. 
audyencye na dzień 10 grudnia 1912 o g. 
8'80 rano, sala Nr. 31 tut. sąd. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. adw. dr. Karola Mikulińskiego 
we luwowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie ną jego koszt 


9 


i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie sie nach Artikel IX des Geſetzes vom 17 Dezember Dezember 1862, R. G. Bl. Nr. 8 ex 1863, 


nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 1862, R. G. Bl Nr. 8 ex 1863, begründe verboten. 


C. K Sad krajowy eywilny, Oddział IX 
Lwów, dnia 29 listopada 1912 


5 
de 


ea. W. 4374/12 (2) 
E d y Kk 5. 
Przeciw Petrowi Kluba (s. Józefa) i 
Stefanowi Bahyra (s. Ilka), których miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
c. K sądu obwodowego w Brzeżanach przez 
Towarzystwo dla handlu i przemysłu w Boł- 
szowcach pozew o wydanie nakazu zapłaty 

sumy 385 kor. zpn. i 

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty. 

Celem strzeżenia praw kurandów usta- 
nawia się p. sdw. dr. Terleckiego w Brze- 
zanach, kuratorem. 

Tene kurator zasiępywać będzie ku- 
randów w rzeczonej sprawie na ich kesat i 
niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomotnika. nie zamianuje 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Brzeżany, dnia 18 listopada 1912. 


Wyroki prasowe. 


Zl. 283 (15902) 
Im Namen Seiner Maieftät des Kaifer? : 

Das k. k. Landesgericht Wien als Perge 
gericht hat mit dem Erkenntniſſe vom 5 De⸗ 
vember 1912, Pr. XXXV 450/12,8, auf Antrag 
der k. k. Staatsanwaltſchaft erkannt, daß der 
Inhalt der Rummer 48 der periodiſchen Druck⸗ 
ſchrift: „Der intereſſante Wiener Bote" (mit 
Beilage „Der Rechtsſchutz für Alle“, Rr. 4), 
2. Jahrgang, vom 5 Dezember 1912, I. durch 
die Stelle von „Ein ungeheuer Kampf“ bis 
„ecit menschlich fühlt“ (Seite 3, Spate 3, und 
Seite 4, Spalte 1—2), II. durch die Stelle von 
„aber das Geld“ bis „Aktivität“ (Seite 4, 
Spalte 3), beide im Artikel „Gefängnis Me⸗ 
moiren eines Anarchiſten“, II. durch die im 
Artikel „Ein Studentenerzeß im Rathhauskeller“ 
enthaltene Stelle von „Wir wären begierig“ 
bis „das Recht aus“ (Seite 4, Spalte 2, der 
Beilage), ad 1. und II das Vergehen nach 8 
205 St. G,, ad III. das Vergehen nach § 300 
St. G. begründe und es wird nach § 493 St. 
Z. O. das Verbot der n dieſer 
Druckſchrift ausgeſprochen, die von der k. k. Staats⸗ 
anwaltſchaft verfügte Beſchlagnahme nach § 489 
St. P. O. beſtätigt und nach § 37 Pr. G. auf 
die Vernichtung der ſaiſierten Exemplare erkannt. 

Wien, am 5 Dezember 1912. 


(16021) 


Im Namen Seiner Majeſtät des Kaiſers! 

Das k. k. Landesgericht Wien als Preß⸗ 
gericht hat mit Erkenntnis vom 5 Dezember 
1912, Pr. 446/12, auf Antrag der k. k. Staats⸗ 
anwaltſchaft erkannt, daß der Inhalt der Num⸗ 
mer 275 der periodiſchen Druckſchrift: „Delnieky 
listy* Jahrgang, XXIII, vom 30 November 
1912 durch die Stelle von „Navrat rakouskych 
bis „a Pruska“ auf Seite 6, Spalte 1, das 
Vergehen nach Artikel IX des Geſetzes vom 17 
Deztmber 1862, R. G. Bl. Nr 8 ex 1863, 
begründe und es wird nach § 493 St. P. O. 
das Verbot der Weiterverbreitung dieſer Druck⸗ 
ſchrift ausgeſprochen die von der k.k. Staatsan⸗ 
waltſchaft verfügte Beſchlagnahme nach $ 48% 
St. P. O. beſtatigt und nach $ 37 Pr. G. auf 
die Vernichtung der ſaiſierten Exemplare er⸗ 
kannt. 

Wien, am 5 Dezember 1912. 


Im Namen Seiner Majejtät des Kaiſers! 

Das k. k. Landesgericht Wien als Preß⸗ 
gericht hat mir dem Erkenntniſſe vom 5 Dezember 
1912, Pr. XXXV 445/123, auf Annag der 
k. k. Staatsanwaltſchaft erkannt, daß der Inhalt 
der Nummer 1546, Blatt der periodiſchen 
Druckſchrift: „Militarijche Korreſpondenz“ Karl 
Harbauer), 6. Jahrgang, vom 30 November 
1912, durch die im Artikel; „Serbiens Rüſtun⸗ 
gen gegen Oſterreich“ enthaltene Stelle vor 
„Bosnien und die Hercegowina” bis „Drerßig 
Mann in Betracht kommen“ (Seite 1 und 2) 
das Vergehen nach Artikel IX des Geſetzes vom 
17 Dezember 1862, R. G Bl Nr. 8 ex 1803, 
begründe und es nach wird § 493 St. P. O. 
das Ver“ t Weiterverbreitung dieſer Vrud- 
ſchrift ausgeſprochen, die von der k. k. Staats⸗ 
anwaltſchaft verfügte Beſchlagnahme nach $ 48° 
St. P O. beſtätigt und nach § 37 Pr. G uuf 
die Vernichtung der ſaiſierten Exemplare 
kannt. 

Wien, am 5 Dezember 1912. 


KZ 
LG 


Im Namen Seiner Majeſtat des Raiers! 

Das k k. Landesgericht in Wien als 
Preßgericht hat mit dem Erkenntniſſe vom 5 
Dezember 1912, Pr. XXXV 449 12/3, auf 
Antrag der kuk Staatsanwaltſchaſt erkannt, 
daß der Inhalt der Folge 50 der periodischen 
Druckſchrift. „Deutſches Wochenblatt“ ddo. 
Mödling, den 1 Dezember 1912, 1. Jahrgang, 
durch die Stelle von „Der zufolge ſowohl“ dis 
„Grenze abgeſchoben“ in dem Artikel: „Politiſche 
Wochenſchau“ (Seite 2, Spalte 8) das Vergehen 


und es wird nach § 493 St. P. O das Ver⸗ 
bot der Weiterverbreitung dieſer Druckſchrift 


Das k. k. Oberlandesgericht in Prag hat 


ausgeſprochen, die von der k. k. Staatsanwalt⸗ mit dem Erkenntniſſe vom 3 Dezember 1912, 
ſchaft verfügte Beſchlagnahme nach § 48% St. D 866/12, die Weiterverbreitung der Nummer 


P O beſtätigt und nach $ 37 Pr E auf 
1 Vernichtung der ſaiſierten Exemplare er⸗ 
annt. 


Wien, am 5 Dezember 1912. 


Im Namen Seiner Majeſtät des Kaiſers! 


Das k. k. Landesgericht Wien als Preß⸗ 
gericht hat mit dem Erkenntniſſe vom 5 De⸗ 
zember 1912, Pr. XXXV 448,12/8, auf An- 
trag der k. k. Staatsanwaltſchaft erkannt, daß der 
Inhalt der Nummer 331 der periodiſchen Druck⸗ 
ſch-ift: „Neue Zürcher Zeitung“, zweites Abend⸗ 
blatt vom 28 November 1912, 133 Jahrgang, 
durch die im Artikel: „Stellung der Groß⸗ 
machte“ enthaltene Stelle von „Belgrad, 28 No⸗ 
vember (Havas) Die ſerbiſchen Blätter“ bis 
»rückgänzig gemacht werde“ (Seite 2, Spalte 2) 
das Vergehen nach Artikel IX des Geſetzes vom 
17. Dezember 1862, R. G. Bl. Nr. 8 ex 1863, 
begründe und es wird nach § 493 St. P. O. 
das Verbot der Weiterverbreitung dieſer Drud- 
ſchrift ausgeſprochen, die von der k. k. Staats⸗ 
anwaltſchaft verfügte Beſchlognahme nach § 489 
St. P. O. beſtätigt und nach § 57 Pr G. auf 
die Vernichtung der ſaierten Exem lare erkannt. 

Wien, am 5 Dezember 1912. 


Das k. k. Kreis als Neeßgericht in 
St. Pölten hat mit d. n Erkenntniſſe vom 6 
Dezember 1912, Pr. IX 5/12, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Beilage zur periodiſchen Druckſchrift: 
„St. Pöltner Zeitung“ vom 5 Dezember 1912, 
Nr. 49 des 52. Jahrganges, mit dem Titel 
„Aus Welt und Heimat“, Illuſtrierte Unter⸗ 
haltungsbeilage der „St. Poltner Zeitung“ Nr. 
49 wegen der auf Seite 6 enthaltenen Stelle 
„Von Budapeſt“ bis abzegangen“ nach Artikel 
IX des Geſetzes vom 17 Dezember 1862, R G. 
Bl. Nr. 8 ex 1868, verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Innsbruck hat mit dem Ertenntniſſe vom 30 
November 1912, Pr. 83/12, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 276 der Zeitſchrift: „Volks⸗ 
Zeitung“ vom 28 November 1912 wegen der 
Artikel: „Beſchlagnahmt“ in der Stelle von 
„Heute erliegt die Vernunft“ bis „Urteil fallen“; 
„Das Gewiſſen der Menſchheit“ in der Stelle 
von „Wir wiſſen nicht und niemand kann es 
ſagen“ bis „wir die Menſchheit ſein“ nach $ 
65 a St. G. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in Inns⸗ 
bruck hat mit dem Erkenntniſſe vom 30 No⸗ 
vember 1912, Pr. 81,12, die Weiterverbreitung 
der Nummer 275 der Zeitſchrift: „Volk⸗Zei⸗ 
tung“ vom 27 November 1912 wegen des Ma⸗ 
ufefteg der Internationale zur gegenwärtigen 
Lage von „die ſich je nach der Verſchärſung“ 
bis zum Schluſſe; wegen der Stellen aus dem 
das Strafurteil dieſes Landesgerichtes am 23 
November 1912 wieder Franz Kaifer und Ge- 
noſſen kritiſierenden Artikel, und der Uber- 
ſchrift, von „Dich ſolche barbariſche“ bis „bire 
gerlichen Elen nten” von „für eine ohue jeden 
Grund“ bis „Oſterreich aus“, von „Es iſt da 
her nicht zu“ bis „empfunden werdeu“ und von 
„Sei dem die ihm wolle“ bis zum Schluſſe 
nach § 64, 65 a und 300 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Innsbruck ba: mit dem Erkenntniſſe vom 30 
November 1912, Pr. 82 12, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 274 der Zeieſchrift: „Inns⸗ 
bruder Nachrich en“ vom 25 November 1952 
wegen des Artikels: „Mobiliſierung in Serbian“ 
nach § 308, 310, Abſatz 2, St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis- als Preßgericht in Trient 
at mit dem Erkenntniſſe vom 3 Dezember 
1912, Pr. 134,12, die Weiternerbreitung der 
Nummer 275 der Zeitſchrift: „u Alto Adige“ 
vom 28—29 November 1912 wegen der Stellen 
von „Perche bisogaa sapere“ bis zum Ente 
des Artikels: „Treu, Tapfer, Hufsbereiu" uad 
von „Il bluff dell' 


92 der in Jungbunzlau erſcheinenden Zeitſchrift: 
„Jzeran“ vom 27 November 1912 wegen der 
Stese von „Nemei novinami“ bis „mensinu 
obav. .“ nach $ 302 St. G. verboten. 


Das k. k Landes⸗ als Preßgericht in Prag 
at mit dem Erkenntnifſe vom 5 Dezember 
1912, Pr. I 571,12, die Weiterverbreitung der 
nichtperiodiſchen in Schlan erſchienenen Deuck⸗ 
ſchrift (Flugſchrift)? „Lelnietwu a pratelum 
miru!“ mit der Unterſchrift: „Politicky epo- 
lek Osveta. Tiskem Fr. Nenberta v Słanem. 
Naki. spelku“ wegen der Stelle von „Millio- 
ny lidi“ bis „v cele Evrope“ nach § 65 St. 
G verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in Prag 
hat mit dem Erkenntniſſe vom 5 Dezember 
1912, Pr. I 560/12, die Weiterverbreitung der 
Nummer 335 der Zeitſchrift: „Union“ (Abend⸗ 
blatt) vom 3 Dezember 1912 wegen der Stelle 
von „Da Rußland“ bis „gefahrvoll macht“ 
des Artikels: „Waffenſtillſtand auf dem Balkan“ 
nach $ 308 und 310 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgricht in Budweis 
hat mit dem Erkenntniſſe vom 6 Dezember 
1912, Pr. 50,12, die Weiternerbreitung der 
Nummer 9 der Zeitſchrift: „Strsż lidu“ vom 
6 Dezember 1912 wegen des Artikels: „N.. 
sebopnost rakouske diplomatie“; der Stelle 
von „Njen to, vostarame se“ bis „za zady 
smeji“ des Artikels: „Trochu pravdy“; der 
Artikel: „Podivacu naci jsou tible zide“, 
„SyYj k svemu“ und der Artikelüberſchrift: 
„Potreby eve cbstaravejte..* uach $ 65 a und 
302 St G. verboten. 


Das k. k. Kreis- als Preßgericht in 
Chrudim hat mit dem Erkenntniſſe vom 5 
November 1912, Pr 45/12, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 143 der Zeitſchrift: „Osveta 
lidu“ vom 30 Nogember 1912 wegen der 
Stellen von „V popredi udalosti stoji“ bis 
zum Schluffe des Artikals: „Katestrof Ini po- 
un ks“; von „O tom nemi dges pochybnosti* 
bis „zhavali Si:vane baikansti* und von 
„Konsulat Rakousxy* bis „vubec mozno jeste 
ehranili* des Artikels: „Ceske konsulaty na 
Balkans“ nach $ 65 2 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Eger hat mit dem Erkenxtniſſe vom 28 No- 
vember 1912, Pe. 135/12, die Weiterverbreitung 
der Nummer 138 der Zeitſchrift: „Egerer Neues 
ſten Nachrichten“ vom 26 Dezember 1912 we⸗ 
gen der Stellen von „Verſchiedene Vorfäſle“ bis 
„abgegangen ift” des Artikels: „Der Gegenſatz 
zwiſchen Serbien and Oſterreich“ nach Artikel 
IX des Geſetzrs vom 17 Dezember 1862, R. 
. Bl. Ne. 8 ex 1-63, verboten. Uber 
Beſchwerde der kuk Staatsanwaltſchaft in Eger 
gat das k k Staatsauwaliſchaft in Eger hat 
dus È f Oderlendesgericht in Prag mit dem 
Erk⸗unmiſſe vom 3 Dezember 1912 D 365,12, 
die Weiterverbreitung derſelben Nummer obiger 
Druckſchrift auch wegen der Stelle von „Sonn⸗ 
tag kamen“ bis „verwehrt“ des Artikels: 
„Oſterreichiſch!“ nach Artikel IX des Geſetzes 
vom 17 Dezember 1862, R. G. Bl. Nr. 8 ex 
1863, verboten. 


* 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Reichenberg hat mit dem Erkennrniſſe vom 5 
Dezember 1912, Pr. 56/12, die Veiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 335 der Zeitſchrift: „Rei⸗ 
chenberger Deu'ſche Volksz itung“ (Abendaus⸗ 
gabe) vom 4 Dezember 1912 wegen des Arti⸗ 
kels: „Meuterei.“ in der Stelle von „Meute⸗ 
rei“ bis „ſchützende Hand“ nach § 300, 308, 
316, 488 und 491 St G ſowie gemäß Artikel 
V und IV des Geſetzes vom 17 Dezember 1862, 
R G. Bl. Nr. 8 ex 1963, verboten. 


Das k È Kreis⸗ als Preßgericht in Spalato 


atfitud'ne* bis „trila | rig hat mit dem Erkenntniſſe vom 5 Dezem- 


questione baleaniea“ des Artikels: „La situa- ber 1912, Pr. 25/12, die Weiterverbreitung der 


acne internationale migliv rate“ nach $ 6 Nummer 49 der Z(uſcheift: „Pu. ko 
488 und 491 St. ©. ſowie gemätz Artikel V nom 4 November 1912 wegen des 


des Geſetzes vom 17 Dezember 1863, R G 
Bl. Nr. 8 ex 1863, verboten. 


Dus k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 


Trient hat mit dem Erkenntniſſe vom 3 Dezem⸗ 


ber 1912, Pr. 135/12, die Weiterverbreitung der 


n riry" 
Artikels: 
„So eemo sad“ in der Stelle von „Mjesto 
de“ bis „hrvatskog pitanja“ nach $ 65 a St 


G. verboten 


Firmy. 


Nummer 3760 der Zeitſchrift: „II Popolo“ vom L. cz. Firm. 1273/12 Odd. Sy. II 18 


29 November 1912 wegen der Stellen von „Da 
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qualche giorno circola“ bis „cumulativa ita- Zmiany i dodaiki odnoszące się do wpisaaych 


io-austrisen“ des Artlikels: „Truppe taliane 
partite per la Dalmazia“ und von „L. Austria 
ha rimesso“ bis zum Ende des Attikels; „La 
Serbia rinuncia a! P Albania“ nach 5 
St. G. und Artikel IX des Geſetzes vom 17 
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jus w rejestrze firm i spółek. 
Do rejestru Il. wciągnięto co nastę- 
uje: 
Siedziba firmy : Kraków. 
Brzmienie firmy : Kosches et Birnbaum. 


Przedmiot przedsiębiorstwa: Handel 
pc bławatnych. 
| Dotychezasowy spólnik firmy Ozyasz 
Kosches umarł, w jego miejsce wstąpili Hen- 
ryk Kosehes i małeletni Józef Kosches, 

Odtąd jawnysmi spólnikami firmy sa: 
Emanuel Birnbaum, Henryk Kosches i mało- 
letni Józef Kosches. 

Prawo zastępstwa firmy na zewnątrz 
przysługuje spólnikom Emanuelowi Birnbau- 
mowi i Henrykowi Koscherowi, każdemu z 
osobna 

Prokurę udzieloną Henrykow. Kosche- 
rowi wykreśła się, 

Dzień wpisu: 8 grudnia 1912. 

C. k. Sad kraiowy jako handlowy. 

Oddział III. 

Rraków, dnia 2 grudnia 1912. 


L. cz. Firm 1291/12 Oadział A. I. 147 
(16018) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa- 
nych już w rejestrze handlowym firm 

kupców pojedynczych i spółek. 

Do rejestru Oddział A. wciągnięto co 
następuje: 

Siedziba firmy: Kraków. 

Brzmienie firmy: Kazimierz 
łowski. 

Przystąpiłi: Witold Truszkowski, ku- 
piec w Krakowie. 

Skutkiem czego powstała jawna spółka 
1 wrześmia 1911, której spólmkami są Kazi- 
mierz Niesiołowski i Witold Truszkowski. 

Uprawnieni do zastępstwa: każdy ze 
spólników. 

Dzień wpisu: 18 listopada 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 


Kraków, dnia 16 listopada 1912. 


Niesio- 


Kuratele. 


L. er. P. 198/12 (1) (15808 3—8) 
Ed 


Józefa Pietrzaka w Młyńczyskach uznano 
umysłowo niedołężnym. 

Kuratorem jego ustanowiono Antoniego 
Tokarczyka w Młyńczyskach. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

żjmanowa, dnia 31 lipca 1912. 


L. cz. P. 138/12 (10) 
dykt. 
Antoniego Mołonią cieślę z Jarosławia 
uznano za marnotrawcę. 
Kuratorem jego ustanowiono Ferdy- 
narda Kramera w Jarosławiu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Jarosław, dnia 26 listopada 1912. 
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L. ez. P. 45/12 (6) (15774 3—3) 
L dy kt. 
Ołeksę Diaczuka syna Andrija z Krzy- 
worówni unano umysłowo miedołężnym. 
Kuratorem ustanowiono Iwana Proki- 
piuka syna Michała z Krzyworówni. 
O. k. Sad powiatowy, Oddział I. 
Zabie, dnia 19 ezerwea 1912. 


L. cz. P. 199/12 (1) (15807 8—3) 
Edykt 

Wojciecha Pietrzaka w Młyńczyskach 
uznano umysłowo niedsłężnym. 

Kurstorem jego ustanowiono Antonie- 
go Tokarezyka w Młyńczyskach 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Limavowa, dnia 31 lipca 1912. 


Ivy G4 Ib, INJAG (OEB) 
Edykt. 

Michał Pierożyński z Radymna uznany 
marnotrawcą, jego kuratorem jest Jan Wę- 
grzyn z Radymna. 

C k. Sao powiatowy, Oddział IV. 

Radymno, dnia 20 lipca 1912. 


* 
Upadłości. 

G. Zl. S. 36/12 (1) (15990 3—3) 
Concurse diet. 

Das k. k. Kreisgericht Tarnopol hat die 
Eröffnung des Concurses über das Vermö- 
gen des Herrn Abraham Frauenglas nicht 
protocollirien Stepdeckenerzeugers, Woll- 
watten & Manufacturkändlers zu Tarnopol 
und Filiale zu Lemberg Kazimierzowskagasse 
Nr. 13 bewilligt. 

Der k. k. Landesgerichtsrat Klemens 
Zahradnik wird zum Coneurseommissär, Herr 
Dr. Kasimir Promiński, Landesadvocat in 
Tarnopol zum einstweiligen Masseverwalter 
bestellt. 

Die Gläubiger werden aufgefordert, bei 
der auf den 31 Dezember 1912 Nachmittags 
4Uhr, bei diesem Gerichte, Zimmer Nr, 8 
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lichen Belege über 
einstweilen bestellten oder die 
eines anderen Masseverwalters und dessen 
Stellvertreters ihre Vorschläge zu erstatten 
und den Gläubigerausschuss zu wählen. 

Ferner werden alle, die einen An- 
spruch als Concursgläubiger erheben wollen, 
aufgefordert, ihre Forderungen, selbst wenn 
ein Rechtsstreit darüber anhängig sein sollte, 
bis 30 Jänner 1913 bei giesem Gerichte 
nach Vorschrift der Coneursordnung zur An- 
meldung und bei der auf den 5 F»brusr 
1913 Nachmittags 4 Uhr ebendort anberaum- 
ten Liquidierungstagsatzung zur Liquidierung 
und Rangbestimmung zu bringen. 

Gläubiger, welche die Anmeldungsfrist 
versäumen, haben die durch neue Einberu- 
fung der Gläubigerschaft und Prüfung der 
nachträglichen Anmeldung sowohl den ein- 
zelnen Glaubigern als der Masse verursach- 
ten Kosten zu tragen und bleiben von den 
auf Grund eines förmlichen Vertheilungs- 
entwurfes bereits stattgehabten Vertheilun- 
gen ausgeschlossen. 

Die bei der Liquidierungstagsatzung 
erscheinenden angemeldeten Gläubiger sind 
berechtigt, durch freie Wahl an Stelle des 
Masseverwalters, dessen Stellvertreters und 
der Mitglieder des Gläubigerausschusses, die 
bis dahin im Amte waren, andere Personen 
ihres Vertrauens endgiltig zu berufen. 

Die Liquidierungstagsatzuag wird zu- 
gleich als Vergleiehstagsatzung bestimmt. 

Die weiteren Veröffentlichungen im 
Laufe des Concursverfahrens werden durch 
das Amtsblatt der „Gazeta Lwowska* er- 
folgen. 

Gläubiger, die nieht in Tarnopol oder 
in dessen Nähe wohnen, haben in der An- 
meldung einen daselbst wohnhaften Bevoll- 
mächtigsten zum Empfange der Zustellung 
zu benennen, widrigenfalls auf Antrag des 
Coneurseommissärs für sie auf ihre Gefahr 
und Kosten ein Zustellungsbevollmächtigter 
bestellt werden würde. 

K. k. Kreisgerieht, Abtheilung IV. 

Tarnopol, am 16 Dezember 1912. 


L. cz. S. 2/12 (34) (16046) 

W konkursie masy spadkowej po Ś. p. 
Józefie Krywulcie z Komorowie, przedłożył 
zarządea masy rachunki z zarządu masą 
wraz z likwidacyą swego wynsgradzenia i 
wydatków z wnioskiem na zakończenie kon- 
kursu. 

Do zbadania tych rachunków, oraz ce- 
lam ustalenia roszczeń zarządcy masy da wy 
nagrodzenia i zwrotu poniesionych wydatków 
wyznacza się audyeneye na dzień 23 gru- 
dnia 1912 o godzinie 10 prz-d południem 
w tutejszym sądz:e, biuro Nr. 1. 

Na audyencyę tę zaprasza się wierzy- 
cieli konkursowych. 

Biała, dmia 16 grudnia 1912. 


L. ez. 8. 18/12 (5) (16038) 
Ogłoszenie. 

W konkursie Uszera i Maksa Krellów 
pod godłem „Bracia Krell* w Brodach na 
wniosek wierzycieli, jawiących się na audyen- 
cyi wyborczej zatwierdzono zawiadoweą masy 
p. H-rscha Goldinsteina, kupea w Brodach, 
zastępeą zaś jego ustanowiono p. Herscha 
Barasa, kupca żelaza w Brodach. 

C. k. Sad obwodowy, Oddział IV. 

Złoczów, dnia 23 listopada 1912. 


L. ez. S. 21/12 (1) (16037 2—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie zezwo- 
lił na otwarcie konkursu do majątku p. Ma- 
rjem Belzer, niezarejestrowanej kupcowej to- 
warów bławatnych i właścicielki realności w 
Brodach. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. Radcę sądu krajowego i naczelnika sądu 
pow. p. Władysława Kuzińskiego w Brodach, 
zaś tymezasowym zawiadoweą masy p. dr. 
Simchego Binema Feldmana, adwokata kraj. 
w Brodach. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyeneyi wyznaczonej na dzień 8 stycznia 
1913 o godz. 10 przed pożudaiem we k. są- 
dzie powiatowym w Brodach  przedłożyli 
dokumenty, poświadczające ich roszezenia, 
przedstawili swoje wnioski względem zatwier- 
dzenia tymczasowego zawiadowey lub zamia- 
nowania innego i jego zastępcy oraz przystą- 
piii do wyboru wydziału wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkieh, któ- 
rzy chcą wystąpić z roszezeniami, jako wie- 
rzyciele konkursowi ażeby swe roszezenia, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgło- 
sili w e. k. Sądzie powiatowym w Brodach 
najdalej do dnia 13 stycznia 1918, a na au- 
dyencyi likwidaeyjnej, na dzień 20 stycznia 
1918 godz. 10 przed południem w tymże są- 
dzie wyznaczonej, polikwidowali je i ustano- 
wili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
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anberaumten Tagsatzungunter Beibringung | urosłe przez ponowne zwołanie ogółu wie- wania ezynnoiei wymienionych w $ 14 usta- w eiągu czterech tygodni drogą służbową do 
der zur Bescheinigung ihrer Ansprüche dien jrzyeieli i badanie dodatkowego zgłoszenia ; wy z 5 października 1906 Dz u. kr. Nr. 148, 


die Bestätigung des ji będą wykluczeni od podziałów uskuteeznio- 
rnennung | nyek na podstawie formalnego projektu po- 


działu. 

Wierzycielom na audyeneyi likwidaeyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsee zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychezas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audyeneye lkwidacyjną przeznacza się 
zarazóm do postępowania ugodowego. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszezać się będzie w czę- 
ści urzędowej „Gazety Liwowskiej*. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Brodach, lub w pobliżu, mają wymienić 
w zgłoszeniu pelnomocaika dla doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego, w prze- 
ciwnym bowiem razie na wniosek komi- 
sarza konkursowego ustanowi się dla nicb 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, pełnomo- 
enika dla doręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Złoczów, dnia 29 listopada 1912. 


Konkursa. 
L. 3496 (15724 2—8) 
Konkurs. 

Wydział Redy powiatowej w Przemy- 
ślanach ogłasza niniejszem konkurs na po 
sade lekarza okręgowego w Swirzu 2 ro- 
ezną płacą 1500 kor.. tudzież ryczałtem na 
objazdy w kwocie 600 kor. rocznie. 

Cheący uzyskać powyższą posadę winien 
oprócz dostatecznej fizycznej zdatności po- 
siadać następujące warunki: 

1. Prawo obywatelstwa austryackiego. 

2. Dyplom doktora wszech nauk lekar- 
skich uprawniający do wykonywania praktyki 
lekarskiej. 

3. Nirskazitelny charakter. 

4. Praktyka najmniej dwuletnia w za- 
wodzie lekarskim. 

5 Nieprzekroczony wiek lat 40 

Międ y kandydatami mają pierwszeń- 
stwo ci, którzy wyksżą się dwuletnią służbą 
w Szpitalu powszechnym po użyskamiu dy- 
plomu doztorskiego albo egzaminem fizy- 
karkim. 

Po roku prowizoryczniej służby, może 
nastąpić stabilizacya z prawem do emerytury, 
względnie zaopatrzenie wdowy i sierół w gra 
nica b ckryslenych ustawą z dnia 12 maja 
1909 Dz. u. k Nr. 66. Bhższe obowiązki 
lekarza okręg wego normuje utawa z dnia 5 
paździermka 1906 Dz u. kr. Nr 148. 

W skład okręgu lekarskiego wchodzą 
następujące gminy i obszary dworskie, a mia 
nowieie: 

1. Swirz, 

2. H»naczów, 

3. Hanaczówka, 
4. Kopań z Ga łą, 

5. Kimirz, 

6. Chlebowiee św. 

7. Tuczne z Pryboniem, 

8. Dobrzaniea, 

9. Wojeiechowice, 

10. Zedowice, 

11. Ostałowice, 

12, Niedzieliska. 

Podania należy wnosić do Wydziału po- 
wiatowego najpóźniej do dnia 30 stycznia 
1913 r. poezem posada niezwłocznie nadaną 
zostanie. 

Z Wydziału Rady powiatowej. 

Przemyślany, dma 6 grudnia 1912. 

Wybranowski. 
Prezes. 


Lwp. 1910/912 
Konkurs. 

Wydział Rady powiatowej w Skałacie 
rozpisuje niniejszem konkurs na posadę le- 
karza okręgowego z siedzibą w Tarnorudzie, 
tudzież z siedzibą w Toustem. 

Okręg sanitarny z siedzibą w Tarnoru- 
dzie obejmuje gminy i obszary dworskie: 
Tarnoruda, Użerniszowka Orzechowiee, Ka- 
czanówka, Iwsnówka, Rożyska, Turówka. Fa- 
szezówka, Łuka mała, Kokoszyńce, Kozina i 
Stawki o ludności 16.261 dusz, zaś okręg sa- 
nitażny z siedzibą w Toustem obejmuje gmi- 
ny i obszary dworskie: Touste, sorki małe, 
Dubkowee, Kałsharówka, Kąt toustecki, Kra- 
sne, Nowosiółka grzymałowska. Przekalec, 
Rasztowce, Sadzawki, Soroka i Wolica o lu- 
dności 12.974 dusz. 

Do posady w Tarnorudzie przywiązana 
jest roczna płaca: 1400 kor. z Kasy Wydziału 
Rady powiatowej, 800 kor. z K»sy Wydziału 
krajowego, tytułem ryczałtu na objazdy, tu- 
dzież dobrowolny datek gmin Tarnoruda, Ro- 
żyska, Faszezöwka i Turówka po 100 kor, 
zaś do posady w Toustem roczna płaca 1200 
kor. i ryczałt na objazdy 600 kor. 

Lekarz okręgowy tak w Tarnorudzie 
jak i w Toustem, będzie miał obowiązek u- 
trzymywać aptekę domową, względnie posta- 
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zgłoszenia, tak poszezególnym wierzycielom | rać się w drodze właściwej o odnośną kon- 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta | cesyę zresztą obowiązany będzie do wykony- 


jakoteż wydanej na tej podstawie instrukcyi. 
Podania ostempl wane a zaopatrzone 
w alegata, przepiesne postanowieniem $ 7 
powołanej wyżej ustawy, wnosić należy do 
Biura Wydziału Rady pow. w Skałacie do 
koń'a stycznia 1918. Posada ta nadana zo- 
stanie na rok pierwszy prowizorycznie, po- 
czem nastąpi stabilizacya i prawo do eme- 
rytury. 
Skałat, dnia 12 grudnia 1912. 
Prezes Rady powiatowej. 
M. Baworowski. 


L. 2204/12 (16000 2—3; 
Konkurs. 

„. Wydział powiatowy w Lisku rozpisuje 
niniejszem konkurs na posadę lesnika powia- 
towego, którego będzie obowiązkiem nadzo- 
rować lasy gminne w powiecie i prowadzić 
lustracye urzędów gminnych, pod następują- 
cymi warunkami : 

1 Obywatelstwo austryackie, 

2. Nieprzekroczony wiek lat 40. 

8. Swiadectwo ze złożonego egzaminu 
państwowego wyższego lub niższego dla go- 
spodarzy lasowych. 

4 Znajomość obydwu języków krajo- 
wych w słowie i piśmie 

Do powyższej posady przywiązana jest 
płaca roczaa w kwocie 3000 kor., dodatex 
aktywalny w rocznej kwucie 240 kor. i ry- 
ezali na objazdy w rocznej kwocie 1300 kor. 

Powyższa posada zostanie nadana pro- 
wizorycznie na rok jeden poezem dopiero, 
po wyn:ku zadowalającej służby może bye 
kandydat stabilizowanym i przyjętym ewen- 
tualnie na fundusz emerytalny. 

Należycie udokumentowane podania na- 
leży wnosić do Wyd:isłu powiatowego w Li- 
sku do dnia 15 stycznia 1913. 

Z Wydziału powiatowego. 

Lisko, dnia 18 grudnia 1912. 

Sekretarz : Prezes: 
A. Slaski. A. Krasicki. 


L. 4433 (16008 2—3) 
Konkurs. 

Wskutek rozporządzenia Wydziału kra- 
owego 2 dnia 12 grudnia 1912 l. 121.385 
rozpisuje się konkurs na posadę lekarza 
okręgowego w Korolówee. 

Placa roczna lekarza okręgowego w 
Korolówee wynosi 1000 kor, a ryezałt na 
objazdy 800 kor. 

Z posadą tą połączone jest prawo do 
emerytury w grąnicach postanowień ustawy 
z dnia 12 maja 1909 1. 68 dz. u. kr. 

Do okręgu Korolówka należą następu 
jace miejscowości: Korolówka, Babińce ad 
Krayweze, Chudyjowee, Juryampol, Krzywcze 
dolne, Krzywcze górne, Piszczątyńce, Sapo- 
hów, Skowiatyn, Szuparka, Szyszkowee, 
Strzałkowee, Wierzchniakowce, Wolkowee 
ad Borszezöw i Wysuczka. 

Ubiegający się o powyższą posadę, 
opróez dowodu dostatecznej zdolności fizy- 
eznej i nieprzekraczalnych lat 40 wieku, wy- 
kazać się mają, że posiadają następujące wa- 
runki: 

1. prawo obywatelstwa austryaekiego, 

%. dyplom doktora wszech nauk lekar- 
skich, uprawniający do wykonywania praktyki 
lekarskiej, 

8. nieskatitelny charakter, 

4. znajomość języków krajowych, 

5. praktykę najmniej dwuletnią w za 
wodzie lekarskim, 

Między kandydatami mają pierwszeń- 
stwo ci, którzy wykażą się dwuletnią służbą 
w szpitalu powszechnym po uzyskaniu dy- 
plomu doktorskiego, lub egzaminem fizy- 
kackım. 

Podania wnosić należy na ręce Wy- 
działa powiatowego w Borszezowie do dnia 
81 stycznia 1913. 

Z Wydziału Rady powiatowej. 

Borszczów, dnia 17 grudnia 1912. 

Prezes : 
Dr. Baworowski. 


L. 135.282/912 
Konkurs. 

W obrębie galiesjskiej krajowej Dyre- 
keyi skarbu jest do obsadzenia siedm ewen- 
tuainie więcej posad starszych komissrzy 
straży skarbowej II. klasy w IX, klasie rangi, 
pięć ewen:ualnie więcej posad komisarzy 
straży skarbowej I. kl. w X klasie rangi i 
ośm. ewentualnie więcej posad komisarzy 
straży skarbowej II. kl. w XI. klasie rangi 
z systemizowanymi poborami służbowymi. 

Kompetenei o te posady mają wykazać, 
że przed 1 kwietnia 1907 złożyli niższy egza- 
min ełowy, albo egzamin praktyczny z działu 
podatków spożywczych lub też złożyli egza- 
min wymagany w myśl $ 5 przepisu dla 
straży skarbowej 2 r. 1907 (Dz. rozp. N. 45) 
do osiągnięcia posady urzędnika straży skar- 
bowej, tudzież że posiadają dokładną znajo- 
mość języków krajowych i języka niemie 
ekiego. 

Podania kompetencyjne należy wnosić 


(16073) 


Prezydyum krajowej Dyrekcyi skarbu we 
Lwowie. 
Lwów, daia 13 grudnia 1912 
Szlachtowski. 


L. 704 (16007 2—3) 
Konkurs. 

C. k. Izba notaryslna w Tarnowie roz- 
pisuje niaiejszem konkurs na opróżnioną po- 
sade e. k. notaryusza w Tarnowie, a także 
na opróżnić się mogące wskutek przeniesienia 
na tę posadę innego notaryusza — posady 
e. k. notaryuszy w obrębie e. k. Sądu kra- 
jowego wyższego w Krakowie, z terminem 
wnoszenia podań w dredzie przepisanej do 
daia 15 stycznia 1913 r. włącznie. 

C. k Izba notaryalna. 

Tarnów, dnia 15 grudnia 1912. 


L. Prez. 429/6 (12) (16058 2—2) 
Konkurs, 

W sądzie tutejszym jest do obsadzenia 
zaraz posada stałego pomocnika kancelaryj- 
nego. 

_ Wymogi : Znajomość języków krajowych, 
manipulacyi sądowej i biegłość w pisaniu na 
maszynie. 

Podania własnoręcznie napisane, należy 
wnosić bezzwłocznie, 

Naezelnietwo e. k, Sądu powiatowego. 

Krakowiee, dnia 14 grudnia 1912. 


Spadki. 
L. ez. A. 410/11 8) (16054 1—3) 


z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

C. k. Sąd powiatowy w Krakoweu ogla- 

sza, ze dnia 17 października 1911 w Sıeze- 
płotach zmarł Petro Derdak syn Teodora, 
pozostawiając rozporządzemie ostatniej woli, 
w którem ustanowił dziedzica Seńka Der- 
daka, 
j Ponieważ sądowi miejsce pobytu Naćki 
i Jeka Derdaków nie jest znane, przeto wzy- 
wa się ich, by w przeciągu jednego roku li- 
czące od dnia niżej podanego zgłosili się w 
tutejszym sądzie i wnieśli oświadczenie eo do 
dziedziezenia, w przeciwnym bowiem rasie 
spadek zostanie przeprowadzony ze zgłaszają- 
cymi się dziedzicami i z kuratorem Piotrem 
Buglem e. k. notaryuszem w Krakowcu usta- 
nowionym dla nieobecnych. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Krakowiec, dnia 11 września 1912. 


Amortyzacye. 


L. ez. T. 27/12 (1) (16036 1—3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Podolskiego Towarzystwa 
dyskontowego, stow. zarej. z ogr. poręką w 
Tarnopolu, wdraża się postępowanie amorty- 
zacyjne Co do rzekomo zaginionego weksia 
z daty Tarnopol 4 października 1912 na kwotę 
350 kor. opiewający w 3 miesiące od daty 
wystawienia płatny, akceptowany przez Chai- 
ma Meiera Kornbauma i Friedę Kornbaum 
w Tarnopolu. 

Posiadacza tego weksla wzywa się, aby 
praw swoich w przeciągu 45 dni od dnia 
płatności dochodził, inaczej wessel ten po 
upływie tego czasokresu uznany będzie za 
pozbawiony skutków prawnych. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Tarnopol, dnia 19 października 1912. 


L. ez. T. IL 24/12 (1) (16010 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Izraela Grubnera, kupes w 
Krakowie, wdraża się postępowanie celem 
amoriyzacyi następujących rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionych weksli, a miano- 
wicie : 

I. jeden wekseł opiewający na kwotę 
150 kor, płatny 31 stycznia 1913 r., akce- 
ptowany przez Salomona Goldberga, kupca 
w Krakowie, a żyrowany przez Nuchema 
Salza, kupea w Krakowie. 

II. jeden weksel na kwotę 60 kor. opie- 
wający, płatny 1 października 1912 r., akce- 
ptowany przez Abrahama Ferfla, kupea w 
Strószowie. 

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby złożył je w tutejszym sądzie 
w ciągu 45 dni, a to eo do pierwszego od 
dnia płatności weksla, co do drugiego od 
daia ostatniego ogłoszenia licząc, w przeci- 
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
ezssokresu za nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. krajowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Kraków, dnia 24 listopada 1912. 


L. ez. T. 10/12/1 (15731 2—3) 
Na wniosek Judy Breitera, kupca w 
Bursztynie, wdraża się postępowanie amorty- 


1i 


zacyjne co do książeczki wkłsdkowej oszczę- |; słępowanie amortyzacyjne odnośnie do dwóch d 
dności Banku ceniralnego kredytowego w | weksli, jednego na kwotę 1000 ker. opiewa- lem amortyzacyi następujących rzekomo przez 


Bursztynie, stowarzyszenia zarobkewo-gospo- |läcego, a przez Herscha Grosshausa i 


Esrę 


darczego z ograniczoną porękę z daty Bur | Grosshaus z Cmolasu akceptowanego, zre- 
szatyn 16 maja 1912 Nr. 180 ns 1266 ker | sztą zaś niewyzełnionego, zaś drugiego 16 


cpiewsjaca. 

Posiadacza tej książeczki wzywa sie, aby 
w przeciągu sześciu mi=sieey, który to cza 
sokres biedz zaczyna z dniem cgloszenis te- 
go edyktu w urzędowej „Gezecie Lwowskiej“ 
przedłożył tut. sądowi tę książeczke, gdyż po 
bezskutecznym upływie tego kresu książeczka 
uznana będzie za umorzona. 

C k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Brzeżsny, dnia 26 pzźdz erniks 1912. 


L cz. V. 12 (2) (15946 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p Izraela Arona kupca w 
Tarnobrzegu wdraża się postępowaaie celem 
amortyzacyi następujących rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionych: 

a) książeczki wkładzowej powiatowej 
Kasy oszczędności w Tsrnobrzegu Nr. 2785, 
opiewającej ra kwotę 1500 kor. z procentem 


od 8 stycznia 1910 wystawionej na imie] 


Izrasla Arona w Tarnobrzegu, 

b) książeczki wkładkowej powiatowej 
Kasy oszczędności w Tarnobrzegu Nr. 2786, 
opiewającej na kwotę 1500 kor. z procentem 
ud 3 stycznia 1910, wystawionej na imię 
Izraela Arona w Tarnobrzegu, 

Posiadacza powyższych książeczek wkład 
kowych wzyws się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w przeciągu sześciu mie- 
sięcy, w przeciwnym bowiem razie po upływie 
powyższego czasokresu za nieistniejące uzna- 
ne zostang. 

©. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Rzeszów, dnia 23 listopada 1912. 


L. ez. T. 28/12 (1) (15984 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjuego 

Na wniosek Szymona Golifrieds, kupca 
w Przemyślu wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi następujących rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionych 16 sztuk weksli, 
wszystkich wystawionych w Przemyślu pla- 
tnych na własue zlecenie przez proszącego, 
jako wystawce podpisanych przekazanych de 
Mareins Banasia w Sieleicy, płatnych w Prze 
myślu i przez tegoż akceptowanych, a to: 

1. wystawiony 1 mares 1910 na 1200 
kor. opiewający, dnia 1 lipes 1910 płatny, 
na "ankiecie za 80 hal., 

2. wystawiony 1 kwietnia 1910 ra 900 
kor. opiewający, dnia 1 sierpnia 1910 płatny, 
na blankieeie za 60 hal, 

3. wystawiony 35 maja 1910 na 900 
kor. opiewający, dnia 25 sierpnia 1910 pła- 
tny, na blankiecie za 60 hal., 

4. wystawiony 15 lip'a 1910 na 1290 
kor. opiewający, dnia 15 października 1910 
płatny, na blankiecie za 80 hal., 

5. wystawiony 4 lipca 1810 na 1200 
kor. opiewajgey, dnia 19 listopada płatny, na 
blankiesie ze 80 hal., 

6. wystawiony 27 sierpnia 1910 na 
1000 ker. opiewający, dnia 27 grudnia pła- 
tny, na biankiecie za 80 bal., 

7. wystawiony 26 pazdziernika 1810 ne 
1200 kor. opiewający, dnia 10 lutego 1911 
płatny, na biankiecie za 80 hal, 

8. wystawiony 19 października 1910 na 
1000 kor. opiewający, dnia 15 lutego 1911 
płatny, na biankiecie za 80 hal., 

9. wystawiony 22 grudnia 1310 na 1200 
kor. opiawejący, dnia 22 marza 1911 płatay, 
ua blankiecie za 60 hał, 

10. wystawiony 27 jistopida 1210 us 
1200 kor. opiewającj, dnia 27 merea 1911 
płatny, us bienkiecie za SU hal., 

il wystawiony 1 grudnia 1910 na 1200 
kor. opiewający, daia 1 kwieinia 4911 pla- 
tny, na blankiecie za 80 hal, 

12. wystawiony 15 listopada 1912 na 
1230 kor. opiewający, dnis 1 kwfetnia 1911 
płatny na blankiecie za 80 hal, 

13. wystawiony 2 lutego 1911 na 1200 
kor. opiewający, dnia 12 czerwca 1911 pla 
tny na blankiecie za 80 hal., 

14. wystawiony 16 lutego 1911 na 1150 
kur. opiewający, dnia 16 czerwea 1911 pła- 
iny na blankiecie za 80 hal, 

15. wystawiony 28 lutego 1911 na 1200 
kor. opiewający, dnia 14 lipca 1911 płatny 
na blankiecie za 80 bal., 

16. wystawiony 1 kwietnia 1911 na 
1100 kor. opiewający, dnia i sierpnia płatny 
ns blankiecie za 80 hal. 

Posisdaezs powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swoimi prawa- 
mi w ciągu 45 dni od ostatniego ogłoszenia 
edytku w „Gazecie Lwowskiej“ licząc, w prze- 
ciwnym razie bowiem po upływie powyższe- 
go czasokresu weksle te 28 nieistniejące u- 
znane zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Przemyśl, dnia 10 grudnia 1912. 


L. cz I. II. 7/12 (2) 
; Bdyki. 
Na wniosek Franciszki Eckstein zam. 
Rappsport w Kolbuszowej, wdraża się po- 


(15551 2—3) 


wnież ma kwote 1000 kor. opiewajączgo 
przez Ch’ela Blitzera z Zarębex i Leibs 
Blitzera z Cmolesu w charakterze akteptan- 
tów podpisanego, zresztą zaś niewypelnione 
go, które to weksle z posiadsnia włeścicielki 
Frane'szki Eekstein zam. Rappsport zaginęły 
zarazem wzywa się edyktem posiadacza po 
wyższych weksli, by ja w przeciagu 45 dei 
od dnia ostatniego egloszenis edyktem w 
urzędowej „Gazecie Lwowskiej“ w tui, są- 
dzie złożył, w przeciwnym bowiem razis po 
bezskutecznym upływie tego terminu wekse 
teu za umorzony uznany zostanie. 

U. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rz:szów, dnia 20 listopada 1912. 


L. cz T. 29/12 (1) 
Wadrotenie postępowsnia amortyzacyjnego. 


(15985 2—3; | kor. 


w Przemyślu, wdraża sin posiępowanie ce- 


wuioskodawcę zagubionych 10 gatuk weksii, 
wszystkie wystawione w Przemyślu, płatce 
ns własne ziecenie przez preszacego jako 
wystaweę podpisane. przekazane do Mescina 
Banesia 2 Śielnicy, płatne w Przemsślu i 
przez tegoż akerptowane, a to: ° 

1. wystawieny 10 pażdziernika 1210 
na 550 kor. opiewający, daia 10 stycznia 
1911 płatny na blankiscie za 40 bal., 

2. wystawiony 1 lutego 1311 za 600 
kor. opiewaiący, daia 1 maja 1911 pletay, 


i na blankiecie za 40 haj, 


3. wystawiony 5 stycznia 1911 na 
1200 kor. opiewający dnia 5 maja 1911 pła- 


jtny na blanziecie za 80 hal., 


4. wystawiony 24 stycznia 1911 na 
600 kar. opiewający dnia 8 maja płatny na 
blankiecie za 40 hal., 
5. wystawiony 19 marca 1911 na 600 
opiewający dnia 19 ezerwes 191! pła- 
tny, na blankiecie za 40 hal, 


660 kor. opiewający dnia 14 Jipea 19i1 
płatny, na bank ists za 40 hal. 

4. wystewiony 7 maja 1911 na 6:0 
kir opiewające dnia 7 sierpnia 1911 pla- 
tny, na blankieeie 22 40 bal, 

8. wystawiony 10 lipea 1911 na 600 
kor. epiewsjący daja 10 waździernika 1911 
płatby. na blankiecie za 40 hal., 

% wystawiony 18 lipea I9/] na 500 
kor opiewający dnia 19 październiku 191 
płatny, na blankiecie z& 40 hal., 

10. wystawiony 22 października 19:1 
na 550 kor. opiewający dnia 22 sterni- 
1912 płatny na b!ankiecie za 40 hal. 

Posiadacza powyższych weksli wzysa 
się przeio, aby zgłosił się ze swoimi prawa- 
ma w ciągu 45 dai od ostatniego ogłoszenia 
edyktu w „Gazecie Lwowskiej" licząc, w 
przeciwuym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu weksle te za nieistnie- 
jące uznane zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Przemyśl, dnia 10 grudnie 1912. 


s 


Na wuiosek Efroima Tuchmana kupca 


6. wystawiony 14 kwietnia 1911 na 


Ruch pociągów kolejowych 


obowriązujący m dniem i maja 1912 r. 


według czasu średnio-europejskiego. 


Przychodzą do Lwowa: 
ma dworzec główny : 


2 Krakowa: 222, 545, 725, 850, 1005, 110%), 130, 2008), 
0, 7254) 825, 950 

*) z Tarnowa. $) od 15 maja do 30 września włącznie 

codziennie. 

7) z Mszany 

codziennie. 

Z Podwołoczysk: 720, 1130, 4508), 215, 530, 1030, 10437) 

) z Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 


od 15 ezerwca do 30 września włącznie 


codziennie. _ 
Z Czerniowiec: 1205, 5157), 545), 740. 1025) 188, 552, 
628, 934 


*) ze Stanisławowa, f) z Kołomyi. ff) z Chodorowa 
w każdy następny dzień po niedzieli i święcie. 


ze Stryja: 728, 1140, 425, 645, 10198), 1100 


$) od; 16 ezerwes do 8 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rz. kat. święta. 


Ze Sambora; 750, 955, 210, 830 
Że Sokala: 710, 125, 757 

Z Jaworowa: 812, 420 

Z Podhajee: 1110, 1020 

Że Stojanowa: 1001, 630 


na dworzec „Lwów-Podzamcze*: 


4 Podwołeczysk: 701, 1111, R36*) 200, 510, 1012, 1031) 
f) z Krasnego. ) od 15 maja do 30 września włacznie 
codziennie. 
Z Poühajee: 726%), 1040, 629%), 1001, 12008) 
*) z Winnik, $) z Winnik tylko w sobotę i niedzielę, 
Zo Stojanowa: 942, 611, 


ma dworzec „Lwów=£Łyczaków* : 


Z Podhajee : 708*), 1031, 611*) 941, 11438) 
£) 2 Winnik. $) z Winnik tylko w sobotę i niedzielę,” 


| 
| 


Odchodzą ze Lwowa: 


z dworca głównego: 


‚Do Krakowa: 1235, 340, 822, 835, 2058). 245, 345*), 


546), 605, 700, 730, 1110 
*) do Rzeszowa. $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. ) do Mszany. 
Do Pedwołoczysk: 610, 1035, 2165), 227, 2504), 840, 1112 
t) do Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. 
De Czerniowiec: 250, 610, 915, 937, 228, 305*), 628+), 
75844), 1190 
*) do Stanisławowa. f) do Kołomyi. tt) do Chodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętem. 
Do Stryja : 600, 730, 1002$), 145, 650, 1125 
$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rzym, kat. święta, 


Do Sambora: 658, 906, 350, 1056 
Do Sokala: 735, 221, 800, 1135*) 
*) do Rawy ruskiej (tylko w niedziele) 
Do Jaworowa : 840, 545 
Do Podhajec: 555, 453, 
Do Stojanowa: 755, 520 


z dworca „Lwöow-Podzameze®: 
Do Podwoloezysk: 625, 1055, 220%), 242, 3074), 901, 
1130 
f) da Krasnego, ) od 15 maja do 30 września włącznie 
eodziennie, 
Do Podhajee: 609, 121), 515, 10408) 
*) tylko do Winnik, $) do Winnik tylko w sobotę i nie- 
dzielę, 
Do Stojanowa : 812, 538, 


z dworca .»JLwów=Łyczaków**: 
Do Podhajec: 628, 140*), 536, 10598) 
*) tylko do Winnik, $) do Winnik tylko w sobotę i nie- 
dzielę. 


P oc igg eue. 


na dworzec główny : 


Z Brzuchowie: codziennie 655 
codziennie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 829, 1100, 342, 
517, 930 
od 1 msja do 30 września 743 
w niedziele i święta rzym. kat.: od 1 czerwca do 81 sier- 
pnia 140 
od 1 maja do 31 maja 342, 930 
Z Janowa: 


codziennie: od 1 maja do 30 września 111, 910 
w niedziele i święta rzym. kat. od 5 maja do 8 wrze- 
śnia 1010 


Z Lubienia: w niedziele i święta rzym. kat. od 12 majsjdo 
8 września 900; 


Z Winnik: tylko w sobotę i niedzielę 1216 


| Do Lubienla: w 


z dworca głównego: 


Do Brzuehowie: codziennie 602 
codziennie: od s: dów do 31 sierpnia 782, 1005, 235, 
31, 835 
od 1 maja do 15 września 421 
w niedziele i święta rzym. kst.: od 1 ezerwcs do 31 sier- 
pnia 1230 
od 1 maja do 31 maja 235, 835 


Do Janowa: 


codziennie: od 1 majs do 30 września 1015, 303 
w niedziele i gą rzym. kat, cd 5 maja do 8 wrze- 
śnia 126 


niedziele i święta rzym. kst. od 12 maja 
do 8 września 2% 


UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się grubym drukiem, Godziny noene od 600 wieczorem do 559 rano, Są ozna- 


czone podkreśleniem liczb minutowych. 


Pociąg pospieszny, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 216 po południu do Podwołoczysk, odjeżdża z peronu 2, 


schody II. 


Pociąg osobowy, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 250 po południu do Krasnego, odjeżdża z peronu położo- 
nego tuż za halą na wschód, wejście przez schody IV., peron 4. 
Pociąg osobowy, odjeżdżnjący ze Lwowa o godzinie 285 po ‘południu do Brzuchewie, edjeżdta 2 peronu 3, 


schody III. 
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54 lata istniemia 54 lata istnienia 


Najstarsza i najpoczytniejsza ilustracya polska 


Przeszło tysiąc stronie tekstu i przeszło dwa tysiące ilustracyi rocznie. 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY“ w r. 1913 zamieści świetną powieść 


Henryka Sienkiewicza: „POD DĄBROWSKIM" 


Wspomnienia legionisty, z szeregiem wielkich ilustracyi Wojciecha Kossaka. 


Również wydrukuje drugą powieść z cyklu „Rok 1794“ Najnowszą powieść znakomitego epika puszcz syberyjskich 


WŁADYSŁAWA REYMONTA: „INSUREKCYA“. WACŁAWA SIEROSZEWSKIEGO: „BENIOWSKI“. 


Wszyscy prenumeratorzy „Tygodnika Illustrowanego“ otrzymują zupełnie bezpłatnie 


„CIEKAWE POWIEŚCI" rern ad 


poświęcony najwybitniejszym powieściom i romansom polskim i obcym 12 dużych tomów rocznie. 
W ROKU 1913: 


E. ORZESZKOWA: AL. DUMAN: 
„AUSTRALCZYK”. „WILCZYCA”. 
A. KRECHOWIECEI: J. KORZENIOWSKI: WOLODEGO SKIBY: 


„SZARY WILK“. „KOLLOKACYA .  „SIEDMIOLETNIA WOJNA“. 


K. DICKENS: JUDYTA GAUTIER: 


„DAWID COPPERFIELD“. „CIĘŃ CHIŃSKIĘGO SMOKA“. 


| Komplety z roku 1910, 1911 i 1912 dla 
prenumeratorów „Tygodnika Illustrowanego“ 
| po koron 10.—, w oprawie koron 16.—. 


Dla nieprenumeratorów „Tygodnika Illustr.“ 
„Ciekawe powieści“ kosztują rocznie 
koron 16°—. 


„Ciekawe powieści“ każdy prenumerator 
„Tygodnika Iilustrowanego“ dostaje 
zupełnie darmo. 


Wszyscy prenumeratorzy otrzymają bezpłatnie 


CYKL ILUSTRACYE WIELOBARW NYCH. 


Warunki prenumeraty „Tygodnika Illustrowanego* z 12 tomami „Ciekawych Powieści“: 
W Galicyi z przesyłką pocztową: 


kwartalnie 7:20 kor. z oprawą książek 870 kor. 
pölrocznie 13:60 kor. R A 16:60 kor. pölrocznie 14:40 kor. A ia 17 40 kor. 
rocznie 2720 kor. > 33:20 kor. rocznie 28:80 kor. en 5 34:80 kor. 
Prenumeratg przyjmują: Administracya Tygodnika Illustrowanego we Lwowie: Ulica Jagiellońska 3. 
oraz wszystkie księgarnie I kantory pism. 
Wydawcy: Gebethner i Wolff. — Redaktor naczelny: Dr. Józef Wolff. — Odpowiedzialny za Redakeye we Lwowie: Artur Sehröder. 
Przyjaciół naszego pisma prosimy uprzejmie o polecenie niniejszego prospektu. 


We Lwowie: 
kwartalnie 6'80 kor. z oprawą książek 8'30 kor. 
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L. 7193/12. 

W niedzielę dnia 29 grudnia 1912 o godzinie 10 przed? 
południem odbędzie się w sali hotelu „Dependance“ w 
Drohobyczu 


Walne Zgromadzenie Delegatów 


złonków Kasy i Reprezentantów Pracodawców 
z Porządkiem obrad: 

1. Odczytanie protokcłu z ostatniego Walnego Zgromadzenia. 

2. Sprawozdanie Zarządu za rok 1910 i 1911. 

3. Sprawozdanie Wydziału nadzorczego. 

4. Wybór uzupełniający 1 członka Zarządu 2 grupy członków Kasy. 

. Wybór Wydziału nadzorczego. 

6. Wybór Sadu polubownego. 

W razie braku wymaganego kompletu ($ 30 statutu) nastepne Walne 
Zgromadzenie odbędzie się w tym samym porządkiem obrad o godz 11 
przed południem bez względu na ilość obecnych delegatów a uchwały po- 
wzięte beta miały moc obowiązującą 

Drohobycz, dnia 19 grudnia 19i2. 
Za Zarząd powiatowej Kasy dla chorych. 
Przewoduiczacy: 
Józef Oktawiec m. p. 
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TAREFA FRACHTOWA 
ze Lwowa de wszystkiech stacyj 
kolejowych w Galicyi i Bukowinie 

przez M. FISCHLERA 


z przesyłka pocztowa T kom, IG hei, 


— — — 


Gena 2 KOP za 


pobraniem A kom. BE al. 
Möwny skład: Biuro ST. SOKOŁOWSKIEGO 
Lwów, Jagiellońska 1. 5. | 
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C. k. kolei państwowych 
we Lwowie, ul. Jagiellońska Nr. 3. 


(Przedtem Naga Hausimana ). 


WYDAJE bliety zestawialne (Rundreise) do wszystkich lust w Enem 
pie z 60, 90, 120, duiswa wańncścią z opustere 20% we Włoszech, 
Prancyi i Szwajcuryi, rówiież bilety zestawialae w jednym kie- 
vnusn do wszystkieh zagrerzicznych imiejsrtwości kąpielowych z 
ważnocią 45 dni. Í i 
Powyższe biiety mają to ndogcdnienie, iż przerywać można jazdę 
we wszystkich miejscowościach bez zgłaszanie u naczelniku stesyj, 


CELEM UNIKNIĘCIA Sbisa U przy kasie na stacji kolei i złodziei 
kieszonkowych. biuro sprzedaje także bez żadnej dopłaty 
4. J. w tej samej cenie co kasy kolejowe, zwykłe bilety 
Jazdy tak zwano kartonowe w leduyw kierunku, do wszysizich 
miejscowości * Galicyl, Bukow inie 1 do większych miast zagra- 
nicznych w. . Wrocław, Poruań, Berlin, Kołobrzeg, Zopęoty, 
Frankfurt a ., Rad Salebrana, Budapeszt, Abbnzia, Wencevs, 
Medyolan, Nizza, Tonnes, It. p. Karionowe kilety sakywać mo- 
łna także o joden dzień wcześniej, 


Uwzględnia się zmiżki kuiejowe, legitzmacye ene f- 
ezo i bilety wojskowe po za siużbą, 


ASTGNATY do wozów sypialnych »Enropejskiego Towarzystwa mig- 
dzyuirodowego« do wszystkich pociągów w kraju i zagrauicą, - 
mawiać można ilstownie albo telogenficznie. Przy wamówieniu na 
leży podać dzień wyjazdu, namer pociągu I rodzaj miejsca, dam- 
skie czy toż myskie I gdzie sie wsiada. 
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aśoyjny Bank hipoteczny 


"WE GR WW A 


Kapitał akcyjny 20,000,000 kor. 
kezerwy 9,000.000 kor. 

Listy hipoteczne 200,000.000 kor. 
N 
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„A PSZAKI6 RUNDET | Ae Ne Varizen abe dą baz Page DSG Kdt 
$ Bezpłatne przegiądanie numerów losów i innych papistów podlegających losowaniu. 
sh 4 > NIĄ i A ji 2 A; pan NY 227 F i gi 78 r „e . 35 N > 1 7 
x Ubezpieczenie losów przed stratą z powodu wvissowania 
: A 6 zaw EV 
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{ 


g, e 5000 or wypłaca bez Byryıpswriedzenia:; 


Wynajmuje za opłatą kwartalną, półroczną lub roczną 
Wa? ia ve dań ahX pobaw y to GW 
Safe Gejasitaj 


w kasach stalowo pancernych do wyłącznego użytku depozytaryusza pod własnym jego kluczem, gdzie bezpiecznie i dyskretnie 
przechowywać można papiery wartościowe, dokumenta i kosztowności. 


Telefon 234. Telefon 234. 
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= z a B p otrzymać można także u firm: Proksz, Leona Sapiehy 23. — Koloński, Zyblikiewieza 47, — 
Keleman, Zielona 32. — Kozłowski, Gródecka 85. — Zaniewski, Kochanowskiego 20. — 
1 0 || Í r 1 0 Tomo, Janowska 48. — Hoch, Łyczaków 50. — Lödl, Potockiego 32. — Gross, Barska 4. 
Jarymowiez, Mikołaja 9. — Ruff. Janowska Ill. — Rossignon, Asnyka 4. 
Army: 


Zamarstynów: Langner, Lwowska 20 i Restauracya przy rogatce Łyczakowskiej. 


2 pre. na Enrse Batorego. 3 pre. na T. S. L. 


ich u. 
Kopernika 1. 9 
| 77 


róg ul. Lindego. 


zwane SANS-RIVAL. 


Program od 20 do 27 grudnia 1912: 
Sęp. Wzruszający dramat w trzech aktach. Indye. Kąpiel królowej. Wesoła komedya i inne obrazy wesołe. 
3 pre. na T. S. L. 2 pre. na Bursę Batorego. 


Lwów, Hotel Zorza 


poleca na GWIAZDKĘ najświeższe nowości: 


Pierwszy wyrób w Galicyi! 


Na sezon zimowy poleca obuwie nieprzemakalne. 


M. d łóżka po kor. 12:50, 19—,27--, e Śżnych kolorach, no ŚJ] 
4 DYWANY 52 t wyżej GILL er | 
9 1 przed łożke kor. 3:60, 4-60. t do 300 em. szerokości. 
But do 3 Dywaniki 335. 10—% tyżej. r 
D 200/300, różne desenie, po kor.58—, | i Witraże i Brisse-bisse. 
Wan) 60:—, 68 —, 80:— i wyżej. 


Dywany 250/350, różne desenie, po kor. 90.—, Karnisze całe mosiężne od kor. 4:40. | 


polowania ! W= 120— i wyżej. Kapy 11 L tiulowe, płócienne, su- S 
Chodniki W e TT A a 2) Gobelinowe 126 em. = 
y y Materye meblowe szerokie metr po kor. , 


i obuwie Narzuty 21 wee ET SEZ = 8-70, 4:20, 5.—, 540; b) Wełniane 126 em. SĄ 


szer., metr po kor. 6,—, 7— i wyżej; e) Pół- 


i i podwójne, 350 em. długi 0 7 ; < 9.— NB 
Fan ZACZAC M 
sur we Story onen em. sroki po kor. 9.—, buett) 126 em. szer., metr od kor. &—. LA 
0 —, 16— i wyżej. res do najwykwintniej- BAR 
do deski okien.) po kor. || Materye jedwabng szych plższe imiane, W 
Bonne-Femme 835, —. 12-187, ea. | wełniane. — Ellee na podłogi (i) 
i wyżej. i stoły jadalne. 


górskie 
FRANCISZEK WYWIAŁ 


Lwów. Ul. św. Mikołaja l. 23. TANIA 


Z o. DROBNE OGŁOSZENIA. B 1 B L 1 O 1 E K A 


NEIG F DE FLE U RS sd wyrazu petitom 3 haierzy, tłustym DLA WSZYSTKICH. 


: petitem 4 halerzy. 


najnowszy, edle prawideł nanki purzaüu p i 24 tomy za 3 kor. RZ) 


emieszkanie lub lokal biurowy — 8 


krem do rąk i twarzy r Susi mn s apso daie] przesyłką 2 kor. 89 hal | 


od 1 kwietnia 1913 do wynajęcia. KAROL ABE Ut: 0 sullosei sjeryzny. } 
Najbardziej hygieniczny, współczesny środek ar: —— Ks u. Pieśni Janusza. 
: 8 realność około 7 morgową z do- 1LISZCZYNSKI: ak). 
toaletowy. — Wszędzie do nabycia. Spr zedam mem mieszkalny m 1 enk 2 K i. Siwka A Powieść 2 żaka 
TUBKA 80 h. — PUSZKA 1-60 K gospodarczymi w Brzuchowicach. — Bliższa wiado- p Kasse a ucz A Ta Ra 6 
. *| mość: Lwów, Czarnieckiego 12, w Zarządzie drukar- N 5 DJa fą 
Skład u J. RECHENA, Lwów, ul. Halicka. ni miedzy godz. 2—4 po południu. H. G WELLS: Wojna dwóch światów. Pa sieść fan- 
c : EA || ge = tastyeznn, 2 tomy. 
Ostatnie nowości. Lwów, ul. Akademicka 3. Młoda Litwa. — Nowele antorów litewskich. Prze- 
Nadszedł Największy magazyn jublierskl | zegarmistrzowski łożył 8 _Herbaczawski. „AR 
; Juli Dab ui A. J. KU' RIN: Qiesia. Powieść. 
świeży transport uliama WĄOFOWSKZIZYG WŁ. %RARCZYŃSKI: laki r 
Ę kupuje I sprzedaje stare srebro, złoto | kamlenis, „ YRĄBOCZYNSK z Dwa powstania poznańskie. 
najnowszych Zlecenia załatwiać można Bok 1846 i 1848 oraz Proces w Moaticia. 
lornetek pocztą i przez kavzapondeucyę. | Z. BARTKIEWICZ: Nastroje. Nowele różnych sutoröw. 


W. M. DOROSZEWIOZ: Opowiadania. 

PO TREE BETREUT, HELENA EÖHLAU: Pół-zwierzę, Powiaść w 2iemach. 

BE ET RE | NWA LEONIDAS ANDEWJEW: Życie człowieka. W pięciu 
ET ohrazach z prolagiom 

TEKI SPRĘŻYNOWE l EDMUND BERNSTEIN: Strajk, jego istota i od- 

Stanisław ABI. 


w dużym wyborze i najnowszych 
wzorach. Ceny najniższe (z per- 
łowej masy od 16 kor.) 


Kopernicki i Syn } 
optycy i mechanicy | 
Lwów, pl. Halieki 1. 1. 


„Muzeum pożytecznych rzeczy, 
osobliwych ludzi 
i zjawisk natury”. 


Treść: Nasze ulubione trucizny, czyli na czem oszczędzać? Potworny apetyt. Swiat jest pełen nie- 
bezpieezenstw. Lekarz hygienista napomina młodzież, aby nie paliła tytoniu. Rady królowej na 
zły los ludzki. Z tajemnie elektryczności. Szpital roślin. Czy istnieje życia na gwiazdach? Akwa- 
ryum w żołądku. Ludzie, którzy się urodzili kilka razy. Ogniotrwały kapitan. Wódka pali się w 
mózgu pijaka fioletowym płomieniem. Nowa filharmonia, czyli jak upiększyć spiew naszych pta- 
ków pokojowych i polnych według metody hr. Dr. Baringtona, wiceprezydenta kröl. Towarzystwa 
Nauk w Londynie. Wł. Taczanowski a metoda hr. Baringtona. Piorun z jasnego nieba przyczyną, 

ożaru. Dachy słomiane i drewniane uczynić ogniotrwałemi. Dym z kominów przyciąga pioruny. 

W sprawie ochrony od pożarów. Tlen w płynie jako bezpřatne lekarstwo i środek do przedłużenia 
życia. Jakiego patryotyzmu nam potrzeba? Wdzięczne pole działania dla władz. Elektryczność 

oetów, narodów i kobiet, Mechanik, który przez sen stał się bogatym. Piorunochron na dom bu- 

nika kolejowego. Podziemne żyły wodne, a niebezpieczeństwo pożaru. Z czego można wnosić o 
istnieniu podziemnych źródeł? W każdej gminie łatwo może zdarzyć się nieszezęście. Najzdrow- 
szy i najtańszy napćj. Wróble konkurentami kanarków. Warunki zdrowego snu. Ksiądz, który 
mówi kazanie we Śnie. Napomnienie dla młodzieży. Zły los spotyka tylko społeczeństwa wadliwe 
i mało oświecone. Makolągwy śpiewają lepiej niż kanarki. Każda gmina powinna zastanawiać się 
mad wszystkiemi możliwemi niebezpieczeństwami, aby im zapobiegać zawczasu. I t. d. i t. d. pp —— — EEE roui — 


Cena z przesyłką pocztową 1 K. 66 hal., za zaliczka 2 K. 10 hal. 1 1 0 ; 3 a 
Do nabycia w binrze St. Sokołowskiego. — Lwów, Jagiellońska i. 3. Ir A WI d W nd Ze 
= 5 1 A ra 
Kur er kole ÓW Cena 40 halerzy. przepiekne południowe położenie, widok na morze, obszar około 25 morgów 
| z winnicą. parkiem szpllkowym, drzewami orzechowemi, flgowemi, migda= 
4 Na. A z 2 z '|łowemi etc., bardzo nadająca sie na Sanatoryum — do sprzedania. 
Biuro dzienników St. Sokołowskiego. Lwów, Jagiellońska *k 3. Bliższa wiadomość: Bluro dzienników Sokołowskiego. — Jagiellońska 1. 3. — Lwów. 


A koniaki, Śliwowice, ru- N, a a a T 
WINA ©5555: Didolić i Prpie az as, 


działywanie. 

PIOTR NANSEN: Próba ogniowa. Noweils. 

WIKTOR DYK: Wstyd. Pewieść z czeskiego. | 

ASTU u ITZLER: Gdy się duch zamroczy. No- 
weile, 

Wi.ADYSŁAWA NIDECKA: W imię praw. Powieść 
w 2 tomach. 

Młoda Rosya. Nowelia W tłum. H. Olcudzkiej. 

Jen. IGN. PRĄDZYNSKI: Czterej ostatni wodzowie 
polsey przed sądem historyi. (Poniatowski, Ka- 
ściuszko, Ch?op:cki, Skrzynecki), 2 tomy. 

Poeei-Legionisei. Wybór ich poezyi. (Wyhieki, Go- 
debski, Andrzej Brodzinssi, Meklewski, Gorecki, 
Tymowski i inni. 


Razem 24 tomy za 3 kor. © 


Lwów, Syktuska 3. Tel. 824. 


mame PA — 


Zamówienia i należność przesyłać należy do 


Biura dzienników ST. SOKOŁOWSKIEGO 


we Lwowie, ulica Jagiellońska 3. 


Zamówienia na prowincyę, wysyła się odwrotnie, za nadesłaniem 80 hal, na porto» 


Err ROZ WO DASZ . 


(Dalmacja) 


ny, polecają na święta we Lwowie, przy ul. Czarnieckiego l 3. franco za pobraniem. 


EE ct 


Z drukarni WI. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul, Czarnieckiego 1. 12. — Telefon 527. 


